
Komandosi zamordowali 40 osób 
i wysadzili w powietrze siedziby

organizacji palestyńskich

H P o t O n e Z * *
15 maja w P lym ou th
Z A  P O Ś R E D N IC T W E M  je d n e j z« 

s ta c ji  w a rs z a w s k ic h  ro z m a w ia ła  z 
k p t .  B a ra n o w s k im  w c z o r a j w ie c z o ­
re m  je g o  to n a  — E w a . N asz że ­
g la rz  d o n o s i, że po  o k re s ie  c iszy  
z a c z ą ł w ia ć  p o n o w n ie  w ia t r  i  ja c h t  
p o d  w s z y s tk im i ż a g la m i p o ru sza  s ię  
z s z y b k o ś c ią  6—7 w ę z łó w  J e s t n a ­
d a l b a rd z o  c ie p ło  i  p a rn o . N asze­
m u  ż e g la rz o w i k t ó r y  p ły n ie  w  k ie ­
r u n k u  p ó łn o c n y m  p o z o s ta ło  d o  r ó w ­
n ik a  o k . 700 m il .  J e ś li bę dą  s p rz y ­
ja ją c e  w a r u n k i  a tm o s fe ry c z n e  „ P o ­
lo n e z ”  z a w in ie  d o  P ly m o u th  o k . 
15 m a ja .

W Ł O C H Y

Walka i  mafią
R Z Y M  P A P  P o l ic ja  w ło s k a  p rze ­

p ro w a d z i ła  z a k r o jo n ą  na  s z e ro k ą  
s k a lę  a k c ję  p rz e c iw k o  m a f i i  s y c y ­
l i j s k ie j  B e z p o ś re d n im  p o w o d e m  te j  
a k c j i  b y ło  z a s t rz e le n ie  w  u b ie g ły  
p ią te k  w y s o k ie g o  k o m is a rz a  p o l i ­
c j i  A n g e lo  M a n g a n o .

W  p o n ie d z ia łe k  k a r a b in ie rz y  d o ­
k o n a l i  o b ła w  n a  p rz e s tę p c ó w  A -  
re s z to w a r .o  32 m a fio s o , k tó r z y  od  
d łu ższe g o  czasu ś le d z e n i b y l i  p rze z  
d e te k ty w ó w

Przemęczenie
pilotów

— przyczyną wielu

katastrof lotniczych
L O N D Y N  P A P . T y s ią c e  p a s a ż e ró w  

b r y t y j s k i c h  p o d ró ż u je  co  r o k u  sa­
m o lo ta m i k tó r y c h  z a ło g i są  z b y t  
zm ę c z o n e , b y  s p r a w n ie  w y k o n y w a ć  
s w e  z a d a n ia  — ta k i  a la rm u ją c y  
w n io s e k  w y n ik a  ze 1 5 3 -s tro n ic o w e - 
g o  p o u fn e g o  r a p o r tu ,  p r z e d s ta w io ­
n e g o  n ie k tó r y m  p o s ło m  w  Iz b ie  
G m in .

R a p o r t  p r z y g o to w a ło  S to w a rz y ­
sz e n ie  P i lo tó w  B r y t y js k ic h  L i n i i  
L o tn ic z y c h .  O p ie ra  s ię  o n  n a  szcze­
g ó ło w y c h  b a d a n ia c h  o k o l ic z n o ś c i 
w y p a d k ó w  w  p o w ie t r z u  i  na  o -  
ś w ia d c z e n ia c h  s a m y c h  p i lo tó w .  S to ­
w a rz y s z e n ie  p i lo tó w  z b a d a ło  o k o ­
l ic z n o ś c i 10 k a ta s t r o f ,  k tó r e  w y d a ­
r z y ły  s ię  w  la ta c h  1966—70 i  s tw ie r ­
d z i ło .  że w  sześc iu  z n ic h  zm ęcze ­
n ie  p i lo ta  b y ło  g łó w n ą  p rz y c z y n ą  
t r a g e d i i .  W  ty c h  sześc iu  k a ta s t r o ­
fa c h  z g in ę ło  257 osób
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Katastrofalne skutki 

uszkodzenia 

instalacji gazowej

K A IR  P A P . Solda teska  T e ł A w iw u  zo rg an izo w a ła  n ow y  
zb ro dn iczy  a ta k  n a  L ib a n . W  w y n ik u  te rro ry s ty c z n e j a k c ji po ­
n ios ło  śm ie rć  co n a jm n ie j 40 osób.

W  N O C Y  z p o n ie d z ia łk u  na 
w to re k  n a  te re n ie  L ib a n u  w y lą ­
d ow a ła  g rupa  kom andosów  iz ­
ra e lsk ich , k tó ra  następn ie  z a - . 
re k w iro w a n y m i sam ochodam i 
z a a ta k o w a li s ie dz iby  różnych  
o rg a n iz a c ji p a le s tyńsk ich  w  B e j­
ru c ie  oraz obozy uchodźców  p a ­
le s tyń sk ich  u sy tuow ane  w  p o ­
b liż u  B e jru tu  i  w  p o r to w y m  
m ieście  p o ło żo nym  w  p o łu d n io ­
w e j części L ib a n u  —  Sajda.

Iz ra e lscy  kom andosi, u b ra n i 
częściow o w  u b ra n ia  c yw iln e , 
a częściowo w  tz w . p a n te rk i, 
w y s a d z ili w  p o w ie trz e  w  B e j­
ru c ie  w ie le  s iedz ib  o rg a n iza c ji 
pa le s tyńsk ich  i  z a b il i o ko ło  40 
osób.

Ja k  in fo rm u je  agencja  R eu­
tera , zam ordow ano  trzech  p rz y ­
w ó dcó w  p a les tyńsk iego  ru ch u  
o p o ru : A b u  Jussefa  o raz K a - 
m a la  A d w a n a  —  p rzyw ó dcó w  
n a jw ię k s z e j p a le s tyń sk ie j o rg a ­
n iz a c j i E l-F a ta h , o raz M a m a la  
Nasera —  rze czn ika  p a le s tyń ­
sk iego  ru ch u  oporu.

Z  don iesień  a ge ncy jnych  w y ­
n ik a , że iz ra e lsk ie  je d n o s tk i de­
santow e d os ta ły  się na teren

Godziny grozy
w  Turynie

R Z Y M  P A P . W  n ie d z ie lę  8 b m . 
p o  p o łu d n iu  o ra z  w  p o n ie d z ia łe k  
9 b m . p ó ł m il io n ą  m ie s z k a ń c ó w  
p ó łn o c n o -z a c h o d n ie j d z ie ln ic y  T u ­
r y n u  p rz e ż y ło  g o d z in y  g ro z y .  W  
ty s ią c a c h  m ie s z k a ń  z w ię k s z o n e  n a ­
g łe  c iś n ie n ie  g a zu  r o z e rw a ło  in s ta ­
la c je .  N a ty c h m ia s t  z a c z ą ł w y d z ie ­
la ć  s ię  t r u ją c y ,  ła tw o p a ln y  gaz. Z a ­
p a le n ie  z a p a łk i c z y  .n a w e t  p rz e ­
k r ę c e n ie  k o n ta k tu  ś w ia t ła  e le k ­
t r y c z n e g o  w y w o ły w a ło  w y b u c h .  
P o n a d  60 m ie s z k a ń  z o s ta ło  s p a lo ­
n y c h  lu b  c a łk o w ic ie  z n is z c z o n y c h  
.p rze z e k s p lo z je , -o k o ło  49 osób je s t 
r a n n y c h ,  s ta n  d w u  z n ic h  je s t  b a r ­
d z o  c ię ż k i.

G a z o w y  k a ta k l iz m  w y w o ła ł  p a ­
n ik ę .  W ła d z e  m ie js k ie  s k ie r o w a ły  
n a  z a g ro ż o n e  u l ic e  '  s ą sn o ch o d y  z 
m e g a fo n a m i,  p rz e z  k tó re  w z y w a n o  
m ie s z k a ń c ó w , b y  n ie  w c h o d z i l i  d o  
m ie s z k a ń , je ż e l i  z n a jd u ją  s ię na  
z e w n ą tr z ,  je ż e l i  zaś p o z o s ta ła  w  
d o m u  — b y  n ie  z a p a la l i  ś w ia t ła  
a n i  z a p a łe k  i  b y  o t w o r z y l i  w s z y ­
s tk ie  o k n a .

p r z y c z y n ą  k a t a s t r o f y  b y ło  ro z s a ­
d z e n ie  r e d u k to ra ,  w  w y n ik u  czego 
ga z  n a p ły w a ł  p o d  c iś n ie n ie m  o k o ­
ło  1 5 -k ró tn ie  w y ż s z y m  od  n o r m a l­
n e g o . J e d y n ie  d z ię k i  n a ty c h m ia s to ­
w e j  r e a k c j i  w ła d z  u n ik n ię to  k a t a ­
s t r o f y  n a  n ie b y w a ła  s k a łę . Jeszcze 
9 b m . p o  o o łu d n iu  lo k a to r z y  k i l k u  
t y s ię c y  m ie s z k a ń  w  u s z k o d z o n y c h  
d o m a c h  łu b  w  ic h  s ą s ie d z tw ie  n ie  
o d w a ż y l i  s ię  w e jś ć  d o  w n ę trz a . 
W e d łu g  p ie rw s z y c h  o ce n . s t r a t y  są 
o g ro m n e .

Papuga -  podpalaczką
P A R Y Ż  P A P . D ro g o  k o s z to w a ło  

w ła ś c ic ie la  je d n e g o  z d o m ó w  w  
S a in t - M o r i t z  w e  F r a n c j i  p o s ia d a n ie  
p a p u g i.  P ta k .  z n u d z o n y  c ią g ły m  
p o w ta r z a n ie m  w y u c z o n y c h  z w r o ­
tó w .  za c z ą ł z a b a w ia ć  s ię  p u d e łk ie m  
z  z a p a łk a m i.  P o d p a t rz y w s z y  w i ­
d o c z n ie  c z y n n o ś ć  ic h  z a p a la n ia , za ­
c z ą ł n a ś la d o w a ć  sw e g o  n a n a  i  p o ­
c ie r a ć  t r z y m a n ą  w  d z io b ie  z a p a łk ę  
o  d ra s k ę  P o  w z n ie c e n iu  p ło m ie ­
n ia  p rz e s tra s z o n a  ty m  p a p u g a  r z u ­
c i ła  p a lą c ą  s ię  z a p a łk ę . T a  sp a d la  
n a  m a te ra c . D o m  s p ło n ą łb y  do 
s z czę tu , g d y b y  o g n ia  n ie  s t łu m io n o . 
P a s tw ą  p ło m ie n i  p a d ło  c a łe  w n ę ­
tr z e .

L ib a n u  d rogą  m orską . W  B e j­
ru c ie  ko m a nd os i iz rae lscy  w d a r­
l i  s ię  do  d om ów  zam ieszkanych 
p rzez n ie k tó ry c h  p rzyw ó dcó w  
p a le s tyńsk ich . R an iono  żonę A - 
bu  Jussefa, a jego  15-letn iego 
syna, porw ano .

Biskupi Meksykańscy 
za planowaniem rodziny
K O N F E R E N C JA  k a to lic k ic h  

b is k u p ó w  M e ksyku  opow iedzia ­
ła  s ię  za p lan o w a n ie m  rodz iny , 
idąc ty m  sam ym  na  rękę  w ła ­
dzom  św ie c k im , k tó re  s ta ra ją  
s ię  zm n ie jszyć  n a d m ie rn y  p rzy ­
ro s t ludnośc i. W  obradach  b ra ­
ło  u d z ia ł 80 b iskupów .

W  L O N D Y Ń S K IM  H yde  P a rk u  
cyn tó iv .

z a k w it ło  tysiące ż o n k il i i  h ia -  
(C A F — U P I)

Wiadomości X  û m lm
H A N O W E R . O g o d z . 15 ro z p o ­

c z y n a  s ię  t u t a j  4 - d n io w y  z ja z d  
w s p ó łrz ą d z ą c e j w  N R F  S o c ja ld e m o ­
k r a ty c z n e j  P a r t i i  N ie m ie c  (S P IJ ).

B U K A R E S Z T . P rz e w o d n ic z ą c y  R a ­
d y  P a ń s tw a  R u m u n ii  N ic o la e  C ea u­
sescu u d a je  s ię  d z iś  z  w iz y tą  o f i ­
c ja ln ą  d o  H o la n d ii .

G E N E W A . O d b ę d z ie  s ie  t u t a j  19 
w  t e j  tu rz e  s p o tk a n ie  p rz e d s ta w i­
c ie l i  Z S R R  i  U S A . u c z e s tn ic z ą c y c h  
w  r o k o w a n ia c h  n a  te m a t  o g ra n i­

cz e n ia  z b r o je ń  s tra te g ic z n y c h  — 
S A L T  I I .

L O N D Y N . W  n o c y  z p o n ie d z ia łk u  
na  w to r e k  d o s z ło  do  n o w e g o  in c y ­
d e n tu  w  p ó ln o c n o ir la n d z k im  m ie ­
śc ie  A r m a g ii .  P a tr o l ż o łn ie r z y  b r y ­
t y js k ic h  z a u w a ż y ł n a  u l ic y  g ru p ę  
9 m ę ż c z y z n , k tó r z y  p r z e n o s il i  b ro ń  
z je d n e g o  z d o m ó w  d o  s a m o c h o d u . 
W  w y n ik u  w y m ia n y  s t r z a łó w  je d e n  
z m ę żczyzn a  z o s ta ł z a b i ty ,  a 3 o d ­
n io s ło  ra n y .  (P A P )

Ze Szwecji i Finlandii nad Adriatyk

BTBA -  przez Świnoujście I Gdynię
SW EG O  C Z A S U  p is a liś m y  o 

k o n c e p c ji zm ian y  tra s y  B T B A  
(B a łty k  —  T a try  —  Budapeszt 
—  A d r ia ty k )  łączące j pó łnoc 
z p o łu d n ie m  E uropy . U stosun­
k o w a liś m y  się dość k ry ty c z n ie  
do  pom ys łu , b y  je j  początek 
z lo k a liz o w a ć  n ie  w  Ś w in o u j­
śc iu  ( ja k  to  począ tkow o  zam ie­
rzano), lecz w  G d y n i. W  tym  
d ru g im  p rzyp a d ku  b ieg ła b y  ona 
n a jru c h liw s z y m i, i  ta k  z a tło ­
czo nym i szosam i przez M a zu ry , 
W arszaw ę, K ra k ó w  i  Chyżne.

J A K  się dow ied z ie liśm y , 
zw yc ię ży ła  osta teczn ie  koncep ­
c ja  k o m p rom iso w a . Już  za d w a  
m iesiące —  a śc iś le j, 16 czer­
w ca  b r. z H e ls in e k  w y ruszy  
p ro m  „ G ry f “  in a u g u ru ją c  re g u ­
la rn e  połączenie  z G dyn ią . F iń ­

scy a m a to rzy  s łońca  udawać 
się będą przez W arszaw ę i  K ra ­
k ó w , do p rze jśc ia  granicznego 
w  C hyżnem , potem  w  Czecho­
s ło w a c ji p rzez B ańską  B ys trzy ­
cę oraz Budapeszt i  Szeged na 
W ęgrzech. T a m  przekroczą  g ra ­
n icę  z Jugo s ła w ią  i  przez B e l­
g rad  o raz S a ra je w o  podążą do 
S p litu . Jest to  tzw . w a ria n t 
„a “  szy b k ie j tra s y  d la  tu ry s tó w  
zm o toryzow anych .

J e j w a r ia n t „b “  b iegn ie  przez 
Y stad , Ś w in ou jśc ie , Z ie loną  G ó­
rę, W ro c ła w . O pole, re jo n  K a ­
to w ic  do C ieszyna. Następnie 
przez B ra ty s ła w ę  w  Czechosło­
w a c ji do G jo r  i B a la to nu  —  na 
W ęgrzech a potem  przez Za ­
grzeb  i  do  R ije k i w  Jugosław ii.

J a k  w ię c  w y n ik a  z tych  usta­
le ń , p rzez Z ie m ię  Szczecińską

prze jeżdżać będą g łó w n ie  tu r y ­
ści ze S zw e c ji i N o rw e g ii, ko ­
rz y s ta ją c y  z regu la rnego  p o łą ­
czen ia  prom ow ego.

N A  M A R G IN E S IE : w a rto  
zw ró c ić  uw agę na szosę E-14, 
a zw łaszcza na  je j odc in e k  po­
m ięd zy  Szczecinem  a G o len io ­
w em . Jest ona  —  poczynając 
od K lin is k  —  zdecydow an ie  za 
w ąska. N a w e t teraz, a w ię c  w 
okres ie  g dy  ru c h  tu ry s ty c z n y  
je s t s łaby, tw o rz ą  się tu  zbyt 
często „ k o r k i“ . W ys ta rczy  tra k ­
to r , czy w o ln ie j jadąca  cięża­
ró w k a , a w ie lk i szn u r p o ja ­
zdów  m echan icznych  w lecze 
s ię  ju ż  noga za nogą. S ądzim y, 
że ten  o dc inek  będzie  s ta n o w ił 
pow ażne u tru d n ie n ie  d la  szyb­
ko  jeżdżących  tu ry s tó w .

(ten)

100 tysięcy
statków
szczecińskich

maklerów
P O N A D  100 ty s ię c y  s ta tk ó w  

o b s łu ż y l i  ju ż  p r a c o w n ic y  M o r ­
s k ie j A g e n c j i  w  S zcze c in ie . 
N a jw ię c e j o b s łu ż y l i  m a k le rz y  
je d n o s te k  p o ls k ic h  n a le ż ą c y c h  
d o  a r m a to r ó w  z  G d y n i i  Szcze­
c in a  (o s ta tn io  o b s łu g ę  m a k le r ­
s k ą  s ta tk ó w  P Z M  p ro w a d z i 
w ła s n y  w y d z ia ł te g o  p rz e d s ię ­
b io rs tw a ) .  N a  d a ls z y c h  p o z y ­
c ja c h  u p la s o w a ły  s ię  s ta tk i 
b a n d e ry  N R F  i  k r a jó w  s k a n ­
d y n a w s k ic h .

S zcz e c iń s c y  m a k le r z y  ś w ia d ­
czą a r m a to r o m  ró ż n o ro d n e  
u s łu g i,  p o c z ą w s z y  o d  za p e w ­
n ie n ia  na  czas d o k u m e n tó w  ła ­
d u n k o w y c h  a s k o ń c z y w s z y  na  
z a m ó w ie n ia c h  r e m o n tó w , częśc i 
z a m ie n n y c h , z a o p a trz e n ia  w  
ż y w n o ś ć  i  m a te r ia ły  te c h n ic z ­
ne, k ie ro w a n ie  d o  p r a ln i  b r u d ­
n e j b ie l iz n y ,  o rg a n iz a c j i  w y ­
c ie c z e k  d la  z a łó g  i tp .  M a k le ­
r z y ,  r e p re z e n tu ją c  a rm a to ra  
o b s łu g iw a n e g o  s ta tk u ,  z a ła tw ia ­
ją  ta k ż e  w ie le  in n y c h  czę­
s to  b a rd z o  s k o m p lik o w a n y c h  
s p ra w .

J a k  tw ie r d z ą  a r m a to r z y  ja ­
k o ś ć  ś w ia d c z o n y c h  u s łu g  u le ­
g ła  w  o s ta tn im  czas ie  w y ra ź ­
n e j p o p ra w ie , m a k le r z y  M A S  
w y w ią z u ją  s ię  ze s w y c h  o b o ­
w ią z k ó w  n a le ż y c ie . M . in .  ic h  
s p ra w n e j d z ia ła ln o ś c i z a w d z ię ­
cza ć  m o ż n a  ta k ż e  s k ra c a n ie  
c za só w  p o s to jó w  s ta tk ó w  w  
p o rc ie .  D o b rz e  o b s łu ż o n y  s ta ­
te k  — to  z a d o w o lo n a  za ło g a  i  
a r m a to r ,  to  w z ro s t z a u fa n ia  d o  
s z c z e c iń s k ie g o  p o r tu .  ( w it )

Nowy zbrodniczy atak 
Izraela na Liban

¡̂ numerze: ♦  Od armatniej lufy do „Zastavy 101” ♦  Mamy za dużo makulatury? ♦  Afrykańska przeprowadzka ♦
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Oddany na miesiąc przed terminem

Pomost dla nowego 
stanowiska promowego 
popłynie do Świnoujścia

P R A C E  nad budow ą  nowego 
s tanow iska  p rom ow ego w  Ś w i­
n o u jśc iu  są w  p e łn ym  toku . 
Zg od n ie  z zo bo w ią za n ia m i w y -

Wczorag 
w kraju

A  W  G D A Ń S K U  I  K O S Z A L IN IE  
o b r a d o w a ły  w c z o r a j  w o je w ó d z k ie  
k o n fe re n c je  s p r a w o z d a w c z o -w y b o r ­
cze P Z P R . D o k o n a ły  o n e  w n i k l i ­
w e j  o c e n y  d z ia ła ln o ś c i w  m in io ­
n y c h  d w ó c h  ła ta c h  o ra z  u c h w a l i ły  
p ro g r a m  d z ia ła n ia  n a  n a s tę p n a  k a ­
d e n c ję .

I  s e k re ta rz a m i K W  P Z P R  z o s ta li 
w y b r a n i :  w  G d a ń s k u  — T a d e u sz  
B e jm  a w  K o s z a lin ie  —  W ła d y s ła w  
K o z d ra .

A  W  P O R C IE  P ó łn o c n y m  
G d a ń s k u  ro z p o c z ą ł s ię  w c z o r a j 
n a jw a ż n ie js z y  e ta p  p ra c  h y d r o te c h ­
n ic z n y c h  — z a ta p ia n ie  w ie lk ic h  
s k r z y ń  ż e lb e to n o w y c h , k tó r e  s tw o ­
rz ą  1 4 5 0 -m e tro w ą  c z o ło w ą  03 ‘ on ę  
b a s e n ó w  p o r to w y c h  p rz e d  a ta k a m i 
m o rz a .

A W  S T O L IC Y  o b ra d o w a ło  w c z o ­
r a j  P le n u m  Z a rz ą d u  G łó w n e g o  S to ­
w a rz y s z e n ia  D z ie n n ik a r z y  P o ls k ic h , 
p o ś w ię c o n e  u d z ia ło w i ś ro d o w is k a  
d z ie n n ik a rs k ie g o  w  r e a liz a c ji  a k t u ­
a ln y c h  i  p rz y s z ły c h  za d a ń  f r o n tu  
id e o lo g ic z n e g o . M ó w io n o  m .in .  
r o l i  p r a c o w n ik ó w  p ra s y , r a d ia  i 
l e w iz j i ,  k tó r z y  p o w in n i  w  jeszcze 
le p s z y m  n iż  d o tą d  s to p n iu  p o p u la ­
ry z o w a ć  w  s p o łe c z e ń s tw ie  p r o g r a n  
d z ia ła n ia  p a r t i i ,  p o k a z y w a ć  o p ty ­
m a ln e  d r o g i r o z w o ju  P o ls k i.

Dostarczyli

narzędzi zbrodni 

Dębińskiemu i Federowi

Kary więzienia 
za nielegalne 

posiadanie broni
L Ó D Z  PAP . w  Ł o d z i przed 

Sądem P o w ia to w y m  zakończy ł 
się 9 bm . proces p rz e c iw k o  A - 
d a m o w i J a n o w i K a p u ś c ia k o w i i  
je go  kom panom  z K o n s ta n tyn o ­
w a , oskarżonym  o n ie lega lne  po 
siadan ie  b ro n i p a ln e j i  u p ra w ia ­
n ie  k łu s o w n ic tw a .

G ru p a  ta  dos ta rczy ła  b ro n i 
Januszow i D ę b ińsk ie m u  i  K o n ­
stan tem u  Fede row i, k tó rz y  do­
k o n a li dw óch  za bó js tw  w e w rze  
śn iu  ub. r. w  Rszew ie i  F a b ia ­
now ie.

A . K ap u śc iak  skazany został 
n a  4 la ta  p ozb aw ie n ia  w o lnośc i 
i  5 tys. z ł g rzyw n y . R ów n ież po 
zosta łych  oskarżonych  skazano 
na  k a ry  p ozb aw ie n ia  w o lnośc i.

„ G R O M A D Z E N IE  b r o n i  b y ło  m o ­
im  h o b b y ”  —  w y z n a ł s ą d o w i 2 8 - le t-  
n i  A d a m  K a p u ś c ia k . g łó w n y  o s k a r ­
ż o n y  w  1 3 -o s o b o w e j g r u p ie  m ie s z ­
k a ń c ó w  K o n s ta n ty n o w a  o d p o w ia d a ­
ją c y c h  za n ie le g a ln e  p o s ia d a n ie  
b r o n i .  P rz y z n a ł o n . że w  o k re s ie  
od 1969 r o k u  d o  m o m e n tu  a re sz ­
to w a n ia  11 p a ź d z ie rn ik a  u b . r o k u  
m ia ł  bez z e z w o le n ia  d z ie w ię ć  je d ­
n o s te k  b r o n i  p a ln e j.

Jeszcze t r w a ły  in te n s y w n e  p o szu ­
k iw a n ia  D ę b iń s k ie g o  i  F e d e ra  a 
ju ż  o rg a n a  ś c ig a n ia  m ia ły  n ie m a l 
p e w n o ś ć , że o b a j b a n d y c i p o s łu g u ­
ją .  s ię b r o n ią  p o c h o d z ą c ą  od  K a p u ­
śn ia k a . P ó ź n ie js z e  ś le d z tw o  p o ­
tw ie r d z i ło  te  p o d e jrz e n ia . K ie d y  21 
w rz e ś n ia  s ie rż . F rą c z e k  w  d r a m a ­
ty c z n y c h  o k o lic z n o ś c ia c h  z a t r z y ­
m a ł n a  s ta c j i  k o le jo w e j  w  J a w o ­
rz y n ie  J a n u s z a  D ę b iń s k ie g o , m ia ł  
o n  p rz y  sob ie  p is to le t  m a s z y n o w y  
ty p u  „p e p e s z a ”  p o c h o d z ą c y  od  A . 
K a p u ś c is k a . Z  te g o  p is to le tu  za ­
m o r d o w a n y  z o s ta ł J a n  B a rc z y ń s k i.

R ó w n ie ż  ..s a m o d z ia ł”  p rz e ro b io n y  
z k b k s  i p is to le t  b e lg i js k i  „ M e l io r ” , 
o d e b ra n y  z a t rz y m a n e m u  27 w rz e ś ­
n ia  K o n s ta n te m u  F e d e ro w i p o c h o ­
d z i ły  od A d a m a  K a p u ś c ia k a . Z  „ s a ­
m o d z ia łu ” . p a d ł ś m ie r te ln y  s t r z a ł do  
C ze s ła w a  P a c h y .

Ś le d z tw o  w y k a z a ło , że w  n o d łó d z -  
k im  K o n s ta n ty n o w ie  m ie s z k a  l ic z ­
n ie js z e  g ro n o  osó b , k tó r e  w e s z ły  w  
k o n f l i k t  z p r a w e m  za n ie le g a ln e  
p o s ia d a n ie  b r o n i .

k o n a w c ó w  p rzys ta ń  będzie go­
to w a  na  m ies iąc  przed  za k ła ­
dan ym  te rm in e m , to  znaczy 
z końcem  m a ja  b r. Je dn ym  z 
w ażnych  e lem en tów  s tanow iska  
p rom ow ego je s t tzw . pom ost 
uchy ln y , po k tó ry m  do w n ę ­
trza  s ta tk u  w jeżdżać  będą sa­
m ochody (a w  p rzyszłości i  w a ­
gony ko le jo w e ). B u d o w y  te j 
k o n s tru k c ji p od ję ła  się, na z le ­
cenie Za rządu  P o rtu  w  Szcze­
c in ie , S toczn ia  Szczecińska im . 
A d o lfa  W arskiego.

D Z IŚ  pom ost u c h y ln y  je s t 
ju ż  go tow y. P on iew aż tra n s p o rt 
m a n astąp ić  w odą , s toczn iow cy 
zb ud ow a li go w  ten  sposób, że 
sp e łn ia  ro lę  p on ton u . Jest to  
k o n s tru k c ja  n iecodzienna  u 
„W a rs k ie g o “ , n ie m n ie j je d n a k  
wychodząc z za łożen ia , że je ­
że li coś w ych od z i z tego z a k ła ­
du  i  na  dodatek p ły w a  m usi 
m ieć im ię . D la tego  też pom ost 
u c h y ln y  zosta ł ż a rto b liw ie  
ochrzczony i  nosi im ię  „L e ­
szek“ . O czyw iśc ie  po  zapo lo ­
w a n iu  do Ś w in o u jś c ia  k o n s tru k ­
c ja  zostan ie  osadzona w  p rz y ­
go to w an ym  łożu  i  zakończy swą 
w odną  „k a r ie rę “ .

„ L E S Z E K ”  m a  35 m  d łu g o ś c i i  
w a ż y  150 to n . Z b u d o w a n y  z o s ta ł ze 
s ta li  o  p o d w y ż s z o n e j w y t r z y m a ło ­
ś c i. S to c z n io w c y  s o l id a r y z u ją c  s ię  
z b u d o w n ic z y m i s ta n o w is k a  p r o m o ­
w e g o  s k r ó c i l i  te r m in  w y k o n a n ia  
p o m o s tu  o  m ie s ią c . O b e c n ie  „ L e ­
s ze k ”  c z e k a  n a  o d b ió r  p rz e z  z le ­
c e n io d a w c ó w . P r z y  b u d o w ie  k o n ­
s t r u k c j i  z a a n g a ż o w a n o  n a jle p s z y c h  
s to c z n io w y c h  s p e c ja l is tó w  z w y ­
d z ia łó w  o d  T ra s e rn i p o  K o n s e r -  
w a c y jn o -M a la rs .k i.  N a jw ię c e j je d ­
n a k  p r a c y  m ia ł  W y d z ia ł P r e fa b ry -  
k a c j i  z  k ie r o w n ik ie m  in ż .  J . P o - 
c h w a te m . N a d  p rz e b ie g ie m  p ra c  
c z u w a li  s ze f k a d łu b o w n i in ż . E . 
M a ć k o w ia k  i  in ż .  E . S o k ó ł.

P R Z E D T E R M IN O W E  w y k o n a n ie  
k o n s t r u k c j i  w a ż ą c e j n a  d a ls z y m  
p rz e b ie g u  p ra c  w  Ś w in o u jś c iu  w y ­
s ta w ia  s z c z e c iń s k im  s to c z n io w c o m  
d o s k o n a łe  ś w ia d e c tw o . U d o w o d n il i,  
że m o ż n a  n a  n ic h  l ic z y ć  n ie  t y lk o  
w te d y , g d y  w y w ią z u ją  s ię  ze s w y c h  
o b o w ią z k ó w , a le  ta k ż e  g d y  p o d e j­
m u ją  w a ż n e  (c h o ć  n ie  le żą ce  w  
p r o f i lu  s to c z n i)  z a d a n ie  n a  rzecz  
r o z w o ju  re g io n u .

( w i t )

8 B M . pod W a w e le m  m ie  
szkańcy K ra k o w a  u jrz e li 
zie jącego ogn iem  smoka. Z  
je go  paszczy co 2,5 m in . bu  
cha snop ogn ia . S pec ja lny  
z a p a ln ik  e le k try c z n y  re g u ­
lu je  zapłon gazu. Ta  now a  
a tra kc ja , n aw iązu ją ca  do 
s ta re j tra d y c ji,  ściąga nad  
W is łą  t łu m y  c iekaw ych.

N a z d ję c iu : Sm ok W a ­
w e ls k i 73 z io n ie  ogniem .

C A F — P io tro w s k i— te le fo to

Upowszechniać oszczędzanie —

io obowiązek nie tylko PKO

Blisko 1,5 miliarda zł
zaoszczędzimy w b. r.
W C Z O R A J o dby ło  się posiedzenie  W o jew ódzk iego  K o m ite tu  

U p ow szechn ian ia  Oszczędności p rzy  P re zyd iu m  W R N , pośw ię ­
cone ocenie w y n ik ó w  os iągn ię tych  w  1972 ro ku , zadaniom  
p rz e w id z ia n y m  na bieżący ro k  o raz o m ó w ie n iu  p ro g ra m u  d z ia ­
ła n ia  k o m ite tu , zm ierza jącego  do m aksym alnego  upow szechnie­
n ia  oszczędności, um ie ję tn e go  zagospodarow an ia  czasowo w o l­
n ych, in d y w id u a ln y c h  zasobów p ien iężnych  lu dn o śc i w o j.  szcze­
cińskiego.
W O J E W Ó D Z T W O  nasze p la s u je  Z W IĘ K S Z O N Y  k r ą g  k l ie n tó w ,  

s ię  w  c z o łó w c e  o s z c z ę d z a ją c y c h . W  częstsze  ic h  k o n ta k ty  z k a s a m i 
m in io n y m  r o k u  p r z y r o s t  w k lą s ió w  o s z c z ę d n o ś c io w y m i z o b o w ią z u ją  i l y -  
w  P K O  i S O P  (S p ó łd z ie ln ie  O szczę - r e k c je  o d d z ia łó w  P K O  d o  jeszcze  
d n o ś c io w o -P o ż y c z k o w e  o b s łu g u ją c e  w ię k s z e j t r o s k i  o s z y b k ą , fa c h o w ą  
lu d n o ś ć  w ie js k ą )  b y ł  r e k o rd o w y  — i  u p rz e jm ą  o b s łu g ę  p o s ia d a c z y  
w y n ió s ł 1 2C8 m il io n ó w  z ło ty c h ,  k s ią ż e c z e k  T e n  te m a t  d o m in o w a ł 
W e d łu g  d a n y c h  z g r u d n ia  72 r .  lu d -  w  d y s k u s j i  n a  w c z o ra js z y m  p o s ie -  
no ść  na szeg o w o je w ó d z tw a  p rz e -  d z e n iu . P rz e w o d n ic z ą c y  W o je w . 
c h o w y  w a ła  w  k a s a c h  o szczę d n o - K o m ite tu  U p o w s z e c h n ia n ia  O szczę - 
ś c io w y c h  5 698 m in  z ło ty c h . O tw a r -  d n o ś c i. w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  P W R N  
to  195 ty s . n o w y c h  k s ią ż e c z e k , m g r  T . B a rc z y k  u z n a ł p o p ra w ę  ja -  
łą c z n ie  n a  k o n ie c  1972 r .  b y ło  ic h  k o ś c i o b s łu g i k l ie n tó w  ja k o  n a j-  
1 036 ty s .  s z tu k .

P R Z E K R O C Z E N IE  w  c iągu 1 
ro k u  m ilia rd a  z ło tych  n ow ych  
oszczędności b y ło  m o ż liw e  g łó w ­
n ie  d z ię k i n ie  no tow anem u do­
tychczas w z ro s to w i dochodów
p ien iężnych  ludnośc i. P ie rw sze  n y  p rz e d s ię b io rs tw  h a n d lo w y c h  s y -  
m iesiące b ież. ro k u  w y k a z u ją  stem ten i est m a ,°  p o p u la r n y ,  

dalszy w z ro s t w k ła d ó w  oszczęd- R O ZW Ó J o dd z ia łó w  P K O  w  
nośc iow ych , co pozw a la  p rz y p u - te ren ie  (pow sta je  ta k i w  G ole- 
szczać, ze p lanow ane  uzyskan ie  n io w ie , k o le jn e  będą w  Choszcz 
w  1973 r. k o le jn y c h  1 200 m in  n ie  j  Dębn ie ), i  a je n c ji w  za-

is to tn ie js z y  w a r u n e k  o s ią g n ię c ia  
w y m a g a n e g o  w z ro s tu  z a so b ó w  osz­
c z ę d n o ś c io w y c h . W y p o w ie d z ia ł s ię  
ró w n ie ż  z a m a k s y m a ln y m  u p o ­
w s z e c h n ia n ie m  o b r o tó w  b e z g o tó w ­
k o w y c h ,  c z y l i  p o s łu g iw a n ie m  s ię 
k s ią ż e c z k ą  P K O  p r z y  z a k u p ie  b a r ­
d z ie j  w a r to ś c io w y c h  a r t y k u łó w
p rz e m y s ło w y c h . W  S z c z e c in ie  z w i -

z ło tych  oszczędności w  P K O  
przeszło  200 m in  z ł w  SOP n ie  
będzie tru dn e .

Z! okazji święta
pracowników służby zdrowia

Przed sezonem turystycznym

Ubezpieczamy
pojazdy mechaniczne

Z B L IŻ A  S IĘ  „s zczy t”  w o ja ży  „Sports-Touristu”  — prowadzi na- 
tu rys tyczn ych . P odobn ie  ja k  w  torniast oba rodzaje ubezpieczeń 
la tach  pop rzedn ich  spodziew a-
ne je s t duże nas ilen ie  w y ja z d ó w  i  J u g o s ła w ii ,  s k ła d k ę  p ła c i  s ię  n 
zagran icznych  z m o to ryzow a - złotówkach. J e j  w y s o k o ś ć  uza leż- 
nych  tu ry s tó w . D la tego  w a rto
p o s ia d a c z o m  „ c z t e r e c h  k o l e k ”  w  p r W M a t u  « » . « « ,  o . „b o -  
p r z y p o m n ie ć  n i e k t ó r e  z a s a d y  u -  w e g o  o p o je m n o ś c i s i ln ik a  dc 
b e z p ie c z e n ia  A u t o - C a s c o  i  o d  1 500 ce m . s ta w k a  u b e z p ie c z e n io w a  
o d p o w ie d z ia ln o ś c i  c y w i ln e j ,  o -  “ a o ^ n T -  720 z ł d n ł  ~
b o w ią z u ją c e  o d  1 s t y c z n ia  b r. m ie s ią c e  -  1 OSO Zł. D la  S a m o ch o ­

d ó w  p o w y ż e j 1 500 ccm  s ta w k : 
P O L IS Y  u b e z p ie c z e n io w e  A u to -  noszą  o d p o w ie d n io :  900. l  220 i 

C asco i  od  o d p o w ie d z ia ln o ś c i c y -  z ł. N a to m ia s t d la  m o to c y k l i  i  s k u -  
w i ln e j ,  w y k u p io n e  p rz e z  z m o to r y -  te ró w  o p o je m n o ś c i s i ln ik a  d o  350 
z o w a n y c h  w  P Z U  z w a ż n o ś c ią  n a  cem  w y n o s z ą  a n a lo g ic z n ie  d o  ty c h  
ob sza r ca łe g o  k r a ju ,  są je d n o c z e ś -  tr z e c h  o k re s ó w  p o b y tu :  180. 220 i  
n ie  w a ż n e  w  B u łg a r i i .  C SR S. R u -  360 z ł.
m u n ii ,  Z S R R . N R D  i  na  W ę g rz e c h . W ła ś c ic ie l p o ja z d u  m oże  u z y s k a ć  
N ie  z a c h o d z i w ię c  p o tr z e b a  z a w ie -  20 p ro c . z n iż k ę  o d  z a s a d n ic z e j 
- ra n ia  o d d z ie ln y c h  u b e zp ie cze ń  w  s ta w k i ,  je ż e l i  d ro g a  d o  k r a ju  k a -  
T o w a rz y s tw ie  „ W a r t a ” , co  o b o w ią -  p ita l is ty c z n e g o  p ro w a d z i p rz e z  te- 
z y w a ło  w  la ta c h  p o p rz e d n ic h , r y to r ia  k r a jó w  s o c ja l is t y c z n y c h  i  
P r z y p o m in a m y  n a to m ia s t z m o to r y -  je ż e l i  p o s ia d a  o n  w y k u p io n ą  w  
z o w a n y m  tu ry s to m  u d a ją c y m  s ię  P Z U  p o lisę  u b e z p ie c z e n io w ą , 
d o  ty c h  k r a jó w  o  k o n ie c z n o ś c i z a -  s t-nw ic i ,
n io w y e h  * *  S° b ą  P° hS u b e z p ie c z e " p o w ie d z ia ln o ś c i c y w i ln e j  z o s ta ły  

„ W a r t a ”  —  za p o ś re d n ic tw e m  u * ta ,o rie  w e d łu S p o d o b n y c h  k r y te -  
p la c ó w e k : P Z M o t  P O r b 4 u ”  ^  * w y n o s z ą  o n e  d la  s a m o c h o -P e n . re .u a 01.. „ tz rD .s u  i  d o w  o s o b o w y c h  o  p o je m n o ś c i s i l ­

n ik a  d o  1 500 c c m : za 15 d n i  — 
489 z ł, za  30 d n i — 670 z ł  i  za  2 
m ie s ią c e  — 960 z ł.  D la  m o to c y k l i  
i  s k u te r ó w  o d p o w ie d n io : 100, 190 
i  290 z ło ty c h .

In fo r m a c j i  n a  te n  te m a t  u d z ie ­
la ją  w y m ie n io n e  b iu r a  p o d ró ż y , 
g d z ie  ró w n ie ż  m o żn a  za p o zn a ć  s ię  
z ta b e la m i w y s o k o ś c i o p ła t .

R oszcze n ia  z t y t u łu  sz k ó d  o b ję ­
t y c h  o d s z k o d o w a n ia m i P Z U  i  
„ W a r t y ” , n a le ż y  zg ła szać  za g r a ­
n ic ą  u  k o m is a rz a  a w a ry jn e g o  za ­
g ra n ic z n e g o  p rz e d s ię b io rs tw a  „ W a r ­
t y ” . a p o  p o w ro c ie  d o  k r a ju  —  w  
in s p e k to ra c ie  P Z U , w z g lę d n ie  w  
n a jb l iż s z y m  o d d z ia le  „ W a r t y ’ ?, (z)

Tragiczny wypadek
w Sil „Sryfśa“

D Z IŚ , k r ó t k o  p rz e d  g o d z . 7. na  
n a b rz e ż u  G n ie ź n ie ń s k im  S z c z e c iń ­
s k ie j  S to c z n i R e m o n to w e j,  m a n e ­
w r u ją c y  d ź w ig  p r z y g n ió t ł  d o  s z a fk i 
ro z d z ie lc z e j p rą d u  6 ł- !e tn ie g o  J a n a  
M a js n e ra . c ie ś le  z a t ru d n io n e g o  w  
s to c z n i. O f ia ra  w y p a d k u  z m a r ła  w  
k a re tc e , w  d ro d z e  d o  s z p ita la .  U -  
s ta le n ie m  o k o l ic z n o ś c i z a ję ła  s ię  
m i l i c ja .  (ap )

Uroczysta akademia w Szczecinie
•

W C Z O R A J w  s a li T e a tru  W spółczesnego w  Szczecinie o dby ła  
się uroczysta  a kadem ia  z o k a z ji D n ia  P ra c o w n ik a  S łużby 
Z d ro w ia , zo rgan izow ana przez k ie ro w n ic tw o  M ie js k ie j P rz y ­
c h od n i O bw od ow e j n r  2 oraz d y re k c ję  S zp ita la  W o je w ó dzk ie ­
go. W  uroczystośc i u d z ia ł w z ię ła  lic z n a  rzesza p ra c o w n ik ó w  
s łużby z d ro w ia : lekarze, p ie lę g n ia rk i, la b o ra n c i m e d yczn i oraz 
personel pom ocn iczy.

O  O S IĄ G N IĘ C IA C H  le czn ic - w iecka . D z ię k i re m o n to w i i  m o 
tw a  szczecińskiego w  c iągu  m i-  d e rn iz a c ji w  S zp ita lu  W o jew ódz 
nionego ro k u  m ó w iła  w  sw ym  k im  p rzy  u l. A rk o ń s k ie j zdo ła - 
re fe rac ie  le k . H a lin a  D ą b ro - no  u ru c h o m ić  k i lk a  n ow ych  od­

d z ia łó w  m . in . neu ro log iczny, 
I I I  o dd z ia ł w e w n ę trz n y  re a n i­
m a c y jn y  o raz reum ato log iczny . 
W  n a jb liż s z y m  czasie po p rze ­
ję c iu  sąsiadującego ze szp ita lem  
b u d yn ku  k lu b u  s tudenckiego 
„K u b u ś “  m ożna będzie  p rz y ­
s tąp ić  do urządzenia  oddz ia łu  
d ia l iz y  pozao trzew now e j, w y p o ­
sażonego w  sztuczne n e rk i. No 
w y  o dd z ia ł w ra z  z p rzych od n ią - 
a m b u la to r iu m  będzie m ó g ł ob­
s łużyć p a c je n tó w  z c ię ż k im i 
schorzen iam i n e re k  z te renu  ca­
łego w o je w ó d z tw a  szczecińskie­
go.

O dczuw a lna  p op ra w a  nastąpi 
ła  ró w n ie ż  w  d oskona len iu  p ra ­
cy  p lacó w e k  s łużby  z d ro w ia  w  
obw odzie  n r  2, o be jm u ją cym  
sw ym  zasięgiem  d z ia ła n ia  re ­
jo n  m ias ta  zam ieszkany przez 
ponad 100 tys. ludności.

Z A S Ł U Ż E N I p r a c o w n ic y  le c z n ic ­
tw a  o t r z y m a i i  na  w c z o ra js z e j a k a ­
d e m ii o d z n a c z e n ia  p a ń s tw o w e  i  r e ­
s o r to w e . P a m ią tk o w ą  O d z n a k ą  G r y ­
fa  P o m o rs k ie g o  u d e k o ro w a n i z o ­
s ta l i :  K r y s ty n a  K n i t ł le r - S to p y r a
o ra z  C ze s ła w  M a rz e c  ( le k a rz e ).  J ó ­
z e fa  C h m a rz y ń s k a , A n to n in a  J a k u ­
b o w s k a . M a r ia  N o w a k  i  B r o n is ła ­
w a  P o d g ó rs k a  ( p ie lę g n ia r k i)  o ra z  
L id ia  B a ra n  i  B r o n is ła w a  L ic h t .  
A k t u  d e k o r a c ji  d o k o n a ł s e k re ta rz  
P r e z y d iu m  W R N  B o le s ła w  K l im ­
c z y k .

O d z n a k i Z a  W z o ro w ą  P ra c ę  w  
S łu ż b ie  Z d r o w ia  o t r z y m a l i  z r ą k  
k ie r o w n ik a  W y d z ia łu  Z d r o w ia  i  O - 
p ie k i  S p o łe c z n e j P re z y d iu m  W R N  
W in c e n te g o  O s iń s k ie g o : J a n  M a -  
k o c k j  ( le k a rz )  o ra z  B ro n is ła w a  
B a le  ( p ie lę g n ia rk a ) .

S re b rn e  O d z n a k i Z w ią z k o w e  
p rz y z n a n o  A l i c j i  O c h o c k ie j.  M a r i i  
P ie t rz a k  _ o ra z  M a r ia n n ie  Sosze. P o ­
n a d to  k i lk a d z ie s ią t  osó b  o t rz y m a ło  
d y p lo m y  u z n a n ia .

R ó w n ie ż  w  P r e z y d iu m  M R N  o d ­
b y ła  s ię  d e k o r a c ja  d łu g o le tn ic h  z a ­
s łu ż o n y c h  p r a c o w n ik ó w  szcz e c iń ­
s k ie g o  le c z n ic tw a .  H o n o ro w e  Z ło te  
O d z n a k i T o w a rz y s tw a  P r z y ja c ió ł  
S z c z e c in a  o t r z y m a l i  le k a rz e : E lż b ie ­
ta  B u k .  d r  m e d . H e n r y k  K o m p f ,  
d o c . d r  M a r ia n  G o n d z ik ,  J e rz y  
S z y m a ń s k i E u g e n iu s z  N ic p a n . d r  
m e d . J a n  K o w a ls k i .  T a d e u sz  W a r ­
g o  o ra z  B r o n is ła w  W a lu k .  ( ła w )

k ła da ch  pracy, i  to  a je n c ji upo­
w a żn ionych  ró w n ie ż  do udz ie ­
la n ia  k re d y tu  na  ząkup  a rt. prze 
m yś low ych , p o w in ie n  sp rzy ja ć  
p om yś lne j re a liz a c ji zadań cze­
ka jących  P K O  w  bież. ro ku .

(aż)

J A K  In fo r m u je  d z is ie js z y  
„ G lo s  S z c z e c iń s k i" ,  w c z o ra j  
na  p o s ie d z e n iu  S e k re ta r ia tu  
K W  P Z P R  w  S zcze c in ie  o m a ­
w ia n o  to. in .  p ro b le m y  szcze­
c iń s k ie g o  b u d o w n ic tw a , d z ia ­
ła ln o ś ć  in fo r m a c y jn ą  i  k u l t u ­
r a ln ą  na  rz e c z  za łó g  p ły w a ją ­
c y c h , d o s k o n a le n ie  k a d r  k ie ­
r o w n ic z y c h  o ś w ia ty  o ra z  s p ra ­
w y  o rg a n iz a c y jn e  

„ G lo s "  in fo r m u je  ró io n ie ż , że 
na  za p ro s z e n ię  K O  S E D  p rz e ­
b y w a ła  w  R o s to c k u  d e le g a c ja  
K W  P Z P R  w  S zcze c in ie , k tó ­
r e j  p rz e w o d z ił 1 s e k re ta rz  K W  
J . B ry c h . N a  w s p ó ln y m  p o ­
s ie d z e n iu  s e k r e ta r ia tó w  o b u  
k o m ite tó w  g łó w n y m  te m a te m  
d y s k u s j i  b y ły  fo r m y  sąs ie dz­
k ie j  w s p ó łp ra c y  p a r ty jn e j,  go ­
s p o d a rc z e j i  k u l tu r a ln e j .

Wkład do „Banku 30 mld”

Zobowiązanie Papierni
wykonane już 

w 84 procentach
W  O D P O W IE D Z I na  ape l 

S e k re ta ria tu  K C  P Z P R  załoga 
Szczecińskich Z a k ła d ó w  C e lu ­
lozow o-P a p ie rn iczych  zadek la ­
ro w a ła  w y p ro d u k o w a n ie  w  c ią ­
gu ro k u  dod a tko w o  500 to n  pa ­
p ie ru  o w a rto śc i 4 027 m in  z ł. 
Już  w  I  k w a rta le  b r. zo bo w ią ­
zanie  to  u da ło  się z re a lizo w ać 
n ie m a l w  całości, bo  w  84 p ro ­
centach.

Z BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I N A  W E JŚ C IU

m /s  „ N e r e id a ”  z  G d a ń s k a  w  
b a la śc ie ,

m /s  „ T a r n ó w ”  z L e n in g ra d u  
z e le m e n ta m i b u d o w la n y m i,

s /s  „ K ie lc e ”  z N R F  w  b a ­
la ś c ie ,

s /s  „ S o łd e k ”  z D a n i i  w  b a ­
la śc ie .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU

m /s  „ N e r e id a ”  d o  D a n ii  z 
d ro b n ic ą ,

m /s  „ N im fa ”  d o  H a m b u rg a
w  b a la śc ie .

s/s „O p o le ”  d o  F in la n d i i  z 
w ę g le m .
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28 rocznica polsko-

radzieckiego Układu

Uroczystości 
w  ZSRR

M O S K W A  P A P . U roczystą  a - 
k a de m ią  w  m osk ie w sk ich  za­
k ła d a ch  „K o m u n a ln ik ”  rozpo­
czę ły  się d w u ty g o d n io w e  obcho­
d y  28 ro czn icy  podpisan ia  U - 
k ła d u  o P rz y ja ź n i, W spó łp racy  
i  Pom ocy W za je m n e j m iędzy 
P R L  a ZSRR. Podczas obcho­
d ó w , k tó re  t ra d y c y jn ie  będą m ia  
ły  sze rok i zasięg, zaakcentow a­
ne zostaną os iągn ięc ia  coraz 
b a rd z ie j ro z w ija ją c e j się i po ­
g łę b ia ją c e j w sp ó łp racy  p o lity c z ­
n e j, gospodarczej, n au kow o- 
tech n iczne j i  k u ltu ra ln e j obu 
b ra tn ic h  k ra jó w .

P ro g ram  uroczystości, p rzygo ­
to w a n y  przez Zarząd  G łó w n y  
T o w a rz y s tw a  P rz y ja ź n i Radziec 
k o -P o ls k ie j, p rz e w id u je  w ie le  
im p re z  z u dz ia łe m  załóg p rze d ­
s ię b io rs tw  —  z b io row ych  cz łon ­
k ó w  T P R -P , m łodz ieży szko lne j 
i  społeczeństwa radzieckiego.

O bchody zakończą się 20 bm . 
s p o tka n ie m  w  am basadzie P R L  
z p rz e d s ta w ic ie la m i społeczeń­
s tw a  s to lic y  ZSRR.

U roczystośc i pośw ięcone rocz­
n ic y  odbędą się też w  re p u b li­
ka ch  zw ią zko w ych .

T E N  m ik ro -sam ockó d  z 
ka roserią  „ garbusa” , c z y li 
V olksw agena , w y p ro d u k o ­
w ano  z ynyślą o wyśc igach  
w ozów  k la sy  I I  w  H ocken - 
h e im  (N R F). Napędzany  
je s t on  s iln ik ie m  od... ko ­
s ia rk i t ra w n ik ó w  p ozw a la ­
ją c y m  ro zw in ą ć  szybkość 
do 40 km lgodz.

C A F — A P — te le fo to

8 K W IE T N IA  b r .  L u d o w o -R e w o lu -  
c y jn y  K o m ite t  P r o w in c j i  Q u a n g -T r i 
w  P o łu d n io w y m  W ie tn a m ie  o p u b li­
k o w a ł o f ic ja ln y  k o m u n ik a t ,  s tw ie r ­
d z a ją c y , że w  d n iu  7 k w ie tn ia  1973 
r o k u  na  o b sza rze  te j p r o w in c j i  u le g ł 
w y p a d k o w i je d e n  z d w ó c h  ś m ig ło w ­
c ó w . k tó r y m i  p rz e w o ż o n o  c z ło n k ó w  
M ię d z y n a ro d o w e j K o m is j i  K o n t r o l i  ł  
N a d z o ru  o ra z  o s o b y  to w a rz y s z ą c e . 
W  w y n ik u  k a ta s t r o fy  p o n ie ś li ś m ie rć  
c z ło n k o w ie  M K K iN  — d w ó c h  W ę­
g ró w , je d e n  In d o n e z y jc z y k  1 je d e n  
K a n a d y jc z y k  o ra z  d w ó c h  o f ic e r ó w  
łą c z n ik o w y c h  T y m c z a s o w e g o  R ząd u  
R e w o lu c y jn e g o  i  t rz e c h  c z ło n k ó w  z a ­
ło g i ś m ig ło w c a , na le żą ce g o  d o  a m e ­
r y k a ń s k ie g o  to w a rz y s tw a  lo tn ic z e g o  
ś w ia d czą ce g o  u s łu g i t ra n s p o r to w e  d la  
k o m is j i .

Jeszcze jedna tajemnica I I  wojny

Za nam ow ą Edena w 1943 r.

CEiurcłiiii uratował
życie MussoSimemu

m o , w b r e w  p o c z ą tk o w y m  
n io m  na  te m a t p rz e d s ta w ic ie li  P o l­
s k i,  iż  w ś ró d  o f ia r  t ra g ic z n e g o  w y ­
p a d k u  n ie  b y ło  c z ło n k ó w  p o ls k ie *  
d e le g a c ji d o  M K K iN .  Z n a jd o w a li  s i®  
o n i w ra z  z p o z o s ta ły m i c z ło n k a m i;  
k o m is j i  n a  p o k ła d z ie  d ru g ie g o  ś m i­
g ło w c a , k t ó r y  b e z p ie c z n ie  w y lą d o ­
w a ł,  a je g o  p a s a ż e ro w ie  i  za ło ga : 
s p o tk a li  s ię  z t r o s k l iw ą  o p ie k ą  z« ' 
sb ro n y  lo k a ln y c h  w ła d z  T y m c z a s o ­
w e g o  R zą d u  R e w o lu c y jn e g o  R e p u b li­
k i  W ie tn a m u  P o łu d n io w e g o .

W ła d ze  T R R  i  M K K iN  p o d ję ły  d o ­
c h o d z e n ie  o e le m  u s ta le n ia  p rz y c z y n a  
w y p a d k u .  Z  k o m u n ik a tu  w ła d z  p r o ­
w in c j i  Q u a n g  T r i  w y n ik a ,  że ś m i— 
g łó w c e , p rz e w o ż ą c e  c z ło n k ó w  M K K iN T  
d o  m ie js c o w o ś c i L a o  B a o , z n a c z n i®  
z b o c z y ły  z u s ta lo n e j t r a s y  w z d łu ż , 
d r o g i n r  9 w  k ie r u n k u  te re n ó w  
g d z ie  to c z y ły  s ię  w a lk i .  I .u d o w o -R e — 
w o lu c y jn y  K o m ite t  P r o w in c j i  Q u a n g  
T r i  w y r a z i ł  g łę b o k ie  u b o le w a n ie  z  
p o w o d u  te g o  tra g ic z n e g o  w y p a d k u .

J a k  p o d k re ś la  s ię  w  k o ła c h  o b ­
s e rw a to ró w  p o l i ty c z n y c h ,  n a le ż y te  
w y k o n y w a n ie  p rze z  M ię d z y n a ro d o ­
w ą  K o m is ję  K o n t r o l i  i  N a d z o ru  je j l  
z a d a ń  z g o d n ie  z p a r y s k im  p o ro z u ­
m ie n ie m  w  s p ra w ie  z a p rz e s ta n ia  
w o jn y  i  p r z y w ró c e n ia  p o k o ju  w  
W ie tn a m ie  u w a ru n k o w a n e  je s t  c a ł­
k o w ity m  z a w ie s z e n ie m  b r o n i  w  P o­
łu d n io w y m  W ie tn a m ie  o ra z  za g w a ­
ra n to w a n ie m  b e z p ie c z e ń s tw a  ż y c ia  Ł 
p r a c y  w s z y s tk ic h  je j  c z ło n k ó w .

Po katastrofie śmigłowca
z członkami MKKIN 
w Wietnamie Południowym

Przemysły motoryzacyjne
Polski i Jugosławii
zacieśniają współpracę

P R Z Y K Ł A D Ó W  szczególn ie dobrze  ro z w ija ją c e j się koopera ­
c j i  p rze m ys ło w e j dosta rcza ją  p rze m ys ły  sam ochodowe P o lsk i 
i  Ju go s ła w ii. W  ty m  ro k u  w a rto ść  sam ych o b ro tó w  ko o p e ra c y j­
n ych  m ięd zy  p rze ds ię b io rs tw em  h a n d lu  zagran icznego p rze m y­
s łu  m o to ryzacy jnego  „P o lm o t“ , a  ju g o s ło w ia ń s k im  p rzem ysłem  
sam ochodow ym  w yn ie s ie  25 m in  d o la ró w ; łączna  w artość  o bro ­
tó w  p rze kroczy  40 m in  d o la ró w  i  s tan o w ić  będzie ok. 18 proc.

P o ls k i z Jugosław ią .ogó lnych  o b ro tó w  h an d low ych

W S P Ó ŁP R A C A  ko op eracy jna  
m ięd zy  p rze m ys ła m i samocho­
d o w y m i obu  k ra jó w  d a tu je  się 
od 1966 r., k ie d y  to  podpisano 
w ie lo le tn i k o n tra k t  na obu­
s tro nn e  d ostaw y części i  zespo­
łó w  do sam ochodów  „Z a s tava “  
—  1300 i  1500 o raz „P o lsk ie go  
F ia ta-125  P “ . W  1969 r .  nasz 
e kspo rt do J u g o s ła w ii rozszerzo 
na na dos taw y „F ia tó w  125 P “  
w  s tan ie  zubożałym , ro zm o nto ­
w a n ym , c z y li tzw . s tandardów , 
z k tó ry c h  jugo s ło w ia ń ska  fa b ry  
k a  „C rv e n a  Zastavą“  m o n tu je  
sam ochody pn. „125 P Z “ . 75 p ro ­
ce n t w a rto śc i każdego z ty c h  sa­
m ochodów  s ta n o w ią  części i  ze­
sp o ły  dostarczone przez p o ls k i 
p rze m ys ł m o to ryzacy jn y .

W S P Ó Ł P R A C A  m ię d z y  p rz e m y ­
s ła m i m o to ry z a c y jn y m i P o ls k i i  J u ­
g o s ła w ii  n ie  o g ra n ic z a  s ię  d o  k o o p e ­
r a c j i  w  p r o d u k c j i  s a m o c h o d ó w  oso­
b o w y c h .  W  g r u d n iu  u b . r .  p o d p i­
san o  k o n t r a k t  n a  d o s ta w ę  z J u g o ­
s ła w i i  d o  P o ls k i w  la ta c h  1973—75 
d w ó c h  ty s ię c y  a u to b u s ó w  d ia  P K S  
i  n a s z y c h  o r g a n iz a c j i  t u r y s t y c z ­
n y c h . „ P o lm o t ”  z a m ie rz a  n a to m ia s t 
d o s ta rc z a ć  n a  ta m te js z y  r y n e k  sa­
m o c h o d y  c ię ż a ro w e  o ra z  c ią g n ik i  
s io d ło w e  ty p u  „ J e lc z ” .

P ro w a d z o n e  są  ro z m o w y  n a  te m a t  
d a lsze g o  ro z s z e rz e n ia  z a k re s ó w  
w z a je m n y c h  d o s ta w  d o  s a m o c h o ­
d ó w  b ę d ą c y c h  ju ż  n rz e d m io te m  k o ­
o p e r a c ji .  ja k  ró w n ie ż  u d z ia łu  j u ­
g o s ło w ia ń s k ie g o  p rz e m y s łu  m o to ­
r y z a c y jn e g o  w  p r o d u k c j i  s a m o c h o ­
d u  m a ło l i t r a ż o w e g o  ..P o ls k ie g o  F ia ­
ta  126 p “ . S f in a l iz o w a n ie  ty c h  ro z ­
m ó w  p r z y n ie s ie  n ie w ą to l iw ie  d a l­
s zy  w z ro s t o b r o tó w  m ię d z y  p r z e ­
m y s ła m i s a m o c h o d o w y m i o b u  k r a ­
jó w .  (P A P )

P O  30 L A T A C H  na  ś w ia t ło  d z ie n ­
ne  w y c ią g n ię t y  z o s ta ł je d e n  jeszcze 
p i ln ie  d o ty c h c z a s  s trz e ż o n y  s e k re t 
I I  w o jn y  ś w ia to w e j.  J e d e n  z m ło ­
d y c h  h is to r y k ó w  w ło s k ic h ,  k t ó r y  
s z p e ra ł w  o d d a n y c h  o b e c n ie  do  
w g lą d u  s u p e r ta jn y c h  d o k u m e n ta c h  
rz ą d u  b r y t y js k ie g o  z r .  1943. n a t r a ­
f i ł  na  d o k u m e n t  s tw ie rd z a ją c y ,  że 
n a  k r ó t k o  p rz e d  u p a d k ie m  re ż im u  
fa s z y s to w s k ie g o  C h u r c h i l l  za n a ­
m o w ą  E d e n a  u r a to w a ł  M u s s o lin ie g o  
p rz e d  n ie c h y b n ą  ś m ie rc ią .

O c z y w iś c ie ,  a n i E d e n . a n i ty m  
b a r d z ie j C h u r c h i l l  n ie  p o w o d o w a li  
s ię  s y m p a t ia m i w  s to s u n k u  d o  w o ­
d za  fa s z y s tó w  rz y m s k ic h ,  le cz  po 
p r o s tu  o b a w ia li  s ię  s k u tk ó w  n ie ­
u d a n e g o  za m a ch u .

P ie rw s z y m  d o w o d e m  s tw ie r d z a ją ­
c y m . iż  d o w ó d z tw o  lo tn ic tw a  b o m ­
b o w e g o  R A F  p r z y g o to w y w a ło  s ię  
d o  s p e c ja ln e j o p e r a c ji  m a ją c e j na 
c e lu  z g ła d z e n ie  M u s s o łin ie g o . je s t 
p is m o  w y s to s o w a n e  13 L ipca 1943 r. 
p rz e z  sze fa  sz ta b u  g e n e ra ln e g o  
R A F , m arsz . P o r ta la  d o  p re m ie ra  
C h u rc h i l la

W  p iś m ie  ty m  P o r ta l  za w ia d a m ia  
sze fa  rz ą d u , że d o w ó d c a  lo tn ic tw a  
b o m b o w e g o . H a r r is ,  z w r ó c i ł  s ię  do  
n ie g o  z p ro ś b ą  o  zgo dę  na  d o k o n a ­
n ie  je d n o c z e s n e g o  n a lo tu  na  P a ła c

Koniec wialkisąo 
strajku w Danii
K O P E N H A G A  P A P . W  p o n ie d z ia ­

łe k  p o d ję to  d e c y z ję  o z a k o ń c z e n iu  
n a jw ię k s z e g o  od  10 la t  s t r a jk u ,  w  
k tó r y m  u c z e s tn ic z y ło  p o n a d  ć w ie rć  
m il io n a  r o b o tn ik ó w  d u ń s k ic h . 
S t r a jk  t r w a ł  t r z y  ty g o d n ie . 10 
b m . r o b o tn ic y  p o w r ó c i i i  d o  p ra c y . 
S t r a jk  s p o w o d o w a ł s tra tę  o k . 30 
m il io n ó w  ro b o c z o g n d z in .

12 kwietnia 1961 roku wystartował Jurij Gagarin C*«

Obywatel wszechświata
P U B L IK U J E M Y  poniżej* 

fra g m e n t w y d a n e j przez 
W y d a w n ic tw o  W ojskow e

I M in is te rs tw a  O bron y  ZSRR 
k s ią ż k i H E R M A N A  T IT O - 
W A  „M o ja  b łę k itn a  p la ­
ne ta “ .

D O B R ZE  p am ię ta m  te n  s ło ­
neczny k w ie tn io w y  dzień.

...Chce się zebrać m yś li, z ro ­
zum ieć, poczuć nadchodzące  
spe łn ien ie , coś je d n a k  u po rczy­
w ie  przeszkadza sku p ić  się. Cóż 
to? A , to  k o n ik  po lny... S k ry ł 
się gdzieś w  zaroś lach  g o rzk ie ­
go ja k  k rz y w d a  p io łu n u  i 
dźw ięczn ie , na ca ły  kazachsk i 
step  w y ś p ie w u je  sw o ją  o dw ie ­
czną piosenkę. S kąd się tu  
w z ią ł i  dlaczego ta k  u po rczy­
w ie  brzęczy, k ie d y  za c h w ilę  
nas tą p i ta k ie  w ydarzen ie?

P atrzę  w  da l, ta m  gdzie  
w zn os i się g iga n tyczn y  korpus  
ra k ie ty . S rebrzysta , ogrom na, 
u w o ln io n a  od m on tażow ych  
w s p o rn ik ó w , ta k  n a tu ra ln ie

w p is u je  się w  s tepow y pejzaż  
i  n ik n ą ć  p ra w ie  na t le  b iałego  
od n ie litośc iw eg o  słońca n ieba, 
zdaje  się d rgać. M ira ż  to, spo­
w o do w a n y  p oran ną  m g ie łką , 
czy n ie c ie rp liw o ś ć : szybcie j, 
szyb c ie j ode rw a ć  się od Z ie m i 
i  pom knąć w  bezkres wszech­
ś w ia ta !

A  tam , na  w ie rz c h o łk u  fa n ­
tastycznego cygara, o k ry ty  
c h ło d n y m i p ia ta m i m e ta lu , m o ­
cną tk a n in ą  ska fa n d ra  —  c z ło ­
w ie k . J u r ij. . .

S to im y  m a łą  g ru p k ą  na  po­
boczu p o la  s tartow ego. N apię ­
c ie  sięga szczytu. N a b arkach  
ja k iś  d z iw n y , n ie m a te r ia ln y  c ię­
żar. W yd a je  się, że za naszym i 
p leca m i s to i ca la  w ie lo w ie k o ­
w a  h is to r ia  ludzko śc i i  su row o  
spogląda na nas, oczeku jąc od­
p o w ie d z i: czym  w yka żem y się 
te raz  wobec tego w szystkiego, 
czego d oko na ł C z ło w ie k , p rze ­
szedłszy ta k  d ług ą  i  tru d n ą  
drogę  —  od kam iennego topora  
do n ieb yw a łe go  s ta tk u -s p u tn ik

ka? C zym  w yka żem y się w o ­
bec życ ia  m ilio n ó w  bezim ien­
n ych  n ie w o ln ik ó w , k tó rz y  zbu­
d o w a li eg ipskie  p ira m id y , czym  
o dp ow ie m y  na gigantyczne na ­
p ięc ie  w o li i  m y ś li w ie lk ic h  
b ezbożn ików  przeszłości —  A r -  
chim edesa  i  K o p e rn ik a , G a li­
leusza i  B runo , Łom onosowa i  
N ew tona , K ib a lcz icza  i  C io ł­
kow skiego , k o n s tru k to ró w  i  te­
o re ty k ó w  naszych d n i?  Czym  
w yka żem y się p rzed H is to rią  w  
c iągu  ty c h  k i lk u  sekund, k tó re  
s ta rto w e  d ow ó d z tw o  kosm odro­
m u  od licza  ju ż  io  o dw ro tn ym  
p o rzą d ku : dziesięć... siedem... 
trzy ... dw a... jeden...

—  S ta r t !  —  P a je c h a li! S ły ­
szym y tro chę  zn iekszta łcony  
przez ra d io  g los naszego p rz y ­
ja c ie la  i, w y d a je  się, w y ra ź ­
n ie j n iż  on  czu jem y, ja k  n a p i­
n a ją  się s iły  m ilio n ó w  k o n i 
m echan icznych  s iln ik ó w  ra k ie ­
ty , a by  p rz e rw a ć  łańcuch  z ie m ­
s k ie j n ie w o li.

(C. d. n .)

W e n e c k i o ra z  n a  w i l lę  T o r lo n ia  w
R z y m ie .

P la n y  n a lo tu  z o s ta ły  w  n a jd r o b ­
n ie js z y c h  s z cze g ó ła ch  o p ra c o w a n e  
w  c ią g u  p o p rz e d n ic h  12 m ie s ię c y . 
H a r r is  z w ra c a ł p r z y  ty m  u w a g ę , że 
d o ty c h c z a s  p ia n  te n  n ie  m ó g ł b y ć  
z re a liz o w a n y ,  g d y ż  is tn ia ł  s u r o w y  
z a ka z  b o m b a rd o w a n ia  R z y m u .

A u to r  p is m a , m a rs z a łe k  P o r ta l,  
w y ja ś n ia  p r z y  ty m  C h u r c h i l lo w i ,  że 
H a r r is  ch ce  z le c ić  w y k o n a n ie  za ­
d a n ia  d y w iz jo n o w i b o m b o w c ó w  w y ­
p o sa żo n e m u  w  4 - s i in ik o w e  m a szy ­
n y  ty p u  ..L a n c a s te r ” .

B o m b o w c e  te g o  ty p u  b y ły  p r z y ­
s to s o w a n e  do  d o k o n y w a n ia  n a lo ­
tó w  z n is k ie g o  p u ła p u , a rz u c a n e  
p rze z  n ie  b o m b y  b e z b łę d n ie  t r a f ia ­
ł y  w  ce l.

Z  d a ls z y c h  d o k u m e n tó w  w o je n ­
n e g o  g a b in e tu  b r y ty js k ie g o  w y n i ­
k a . że C h u r c h i l l  z w r ó c i ł  s ię  o  p o ­
ra d ę  w  te j  s p ra w ie  d o  F d e n a . p e ł­
n ią c e g o  p o d ó w cza s  fu n k c ję  m in i ­
s tra  s p ra w  z a g ra n ic z n y c h . Z  l is tu  
j a k i  E d e n  s k ie r o w a ł  w  o d p o w ie d z i 
do  s ze fa  rz ą d u  w y n ik a ,  że n ie  b y ł 
o n  e n tu z ja s tą  p la n u  i  ze szcze g ó l­
n ą  m o cą  z w ra c a ł u w a g ę  na  e w e n ­
tu a ln e  z g u b n e  n a s tę p s tw a  n ie u d a ­
n e g o  n a lo tu . Z d a n ie m  F d e n a . g d y ­
b y  M u s s o lin i  w y s z e d ł c a ło  z z a s ta ­
w io n e j n a  n ie g o  p u ła p k i  i  p rz e ż y ł 
b o m b a rd o w a n ie , to ... s p a d e k  je g o  
p re s t iż u  i  D o o u la rn o ś c i z o s ta łb y  za ­
h a m o w a n y . P o n a d to , g d y b y  n a lo t  
po c iąg ną » za sobą o f ia r y  w ś ró d  lu d ­
n o śc i c y w i ln e j  .o o in ia  p u b lic z n a  na 
p e w n o  p o tę p i ła b y  te g o  r o d z a ju  
a k c ję .

C a ły  te n  f r a g m e n t  l i s t u  E d e n a  
z o s ta ł p o d k r e ś lo n y  o rz e z  C h u r c h i l ­
la . k t ó r y  p o n a d to  d o p is a ł na m a r ­
g in e s ie : „ M y ś lę  ta k  s a m o ” .

B o m b y  p rz y g o to w a n e  d la  M u s s o li­
n ie g o  s a m o lo ty  z r z u c i ły  w  n o c y  t  
24 na  25 na  m ia s to  L iv o rn o ,  P i lo c i  
a n i ic h  d o w ó d c y  n ie  w ie d z ie l i  je s z ­
cze w ó w c z a s , że 25 l lp c a  1943 r . 
M u s s o lin i z o s ta ł o b a lo n y  i  a re s z to ­
w a n y  n a  ro z k a z  k r ó la .  P re m ie re m  
z o s ta ł m a rs z a łe k  B a d o g lio .  k tó r y  
n ie b a w e m  z w r ó c i ł  s ię  do  a l ia n tó w  
o p rz e d s ta w ie n ie  m u  w a r u n k ó w  
k a p i t u la c j i  W ło c h .

W ś ró d  h is to r y k ó w  is tn ie je  sp ó r 
n a  te m a t m o ż liw o ś c i zg ła d z e n ia  
M u s s o lin ie g o  w  czas ie  n a lo tu  p r o ­
p o n o w a n e g o  p rz e z  H a r r is a .

E k s p e rc i tw ie r d z ą  je d n a k ,  że d y ­
w iz jo n  617 p rz e p ro w a d z ił  k i l k a  t r u ­
d n ie js z y c h  n a w e t za d a ń , a rz u c a ­
ne  p rz e z e ń  b o m b y  t r a f ia ł y  do  ce ­
ló w  o ś r e d n ic y  n ie  p rz e k ra c z a ją c e j 
13 m e tró w . D o w ó d z tw o  lo tn ic tw a  
b o m b o w e g o  R A F  d y s p o n o w a ło  p o ­
n a d to  p r e c y z y jn y m i r a p o r ta m i szp ie  
g o w s k im i.  A f fe n c i w y w ia d u  bez 
p r z e rw y  ś le d z i l i  k a ż d y  r u c h  M usso - 
l im e g o  i  c o d z ie n n e  r a p o r ty  n a d a ­
w a n e  b y ły  D rzez ta jn a  ra d io s t r a c je  
do  c e n tr a i i  w  K a irz e . P o d  
o b s e rw a c ja  b v ł  n ie  t y lk o  P a ła c  W e ­
n e c k i — g d z ie  u rz ę d o w a ł i  w i l la  
T o r lo n ia  — g d z ie  m ie s z k a ł z ro d z i­
ną , a le  ta k ż e  re z y d e n c ja  k o c h a n k i 
M u s s o lin ie g o , C ia r e t ty  P e ta c c i.

(J. szcz.)
( „E X P R E S S  W IE C Z O R N Y ” )

Nie pij w procy!
B O N N . N e u ro lo g  z B o c h u m  (N R F ) 

p r o f .  H e in z  W a lte r  D e la n g  o p o w ie ­
d z ia ł s ię  za  a b s o lu tn y m  w p ro w a d z e ­
n ie m  z a k a z u  p ic ia  a lk o h o lu  w  za­
k ła d a c h  p ra c y .  N a  k o n g re s ie  n e u ­
r o lo g ó w  z a c h o d n io n ie m ie c k ic h , k tó ­
r y  o d b y ł  s ię  w  G ie sse n , p r o f .  D e ­
la n g  p rz e d s ta w ił  w y n ik i  s w y c h  b a ­
d a ń . W y n ik a  z n ic h  n ie z b ic ie ,  że 
p ic ie  a lk o h o lu  p o d cza s  p r a c y  p r o ­
w a d z i d o  p o w a ż n y c h  z a b u rz e ń  w  
fu n k c ja c h  s y s te m u  n e rw o w e g o , a 
n a w e t d o  t r u d n o  u le c z a ln y c h  c h o ró b  
p s y c h ic z n y c h .

(P A F J)

S P O T K A N IE  P O E T O W  
N A S Z E G O  K O N T Y N E N T U  
W  B U D A P E S Z C IE

♦  D Z IŚ  w  B u d a p e s z c ie  ro z ­
p o c z y n a  s ię  tr z e c ie  z k o le i 
s p o tk a n ie  ‘ p o e tó w  naszego 
k o n ty n e n tu .  P ie rw s z e  te g o  r o ­
d z a ju  s p o tk a n ie , s łu żą ce  za­
c ie ś n ie n iu  p r z y ja ź n i  i w s p ó ł­
p ra c y . o d b y ło  s ię  w  r o k u  
1966, zaś je g o  in ic ja to r e m  b y ł  
W ę g ie rs k i Z w ią z e k  L i te r a tó w .

S p o tk a n ia  m ia ły  s ię  o d b y w a ć  
co c z te ry  la ta .  je d n a k ż e  o b e c ­
n e  p rz y s p ie s z o n e  z o s ta ło  o 
r o k .  p o n ie w a ż  k o m ite t  o r g a n i­
z a c y jn y  p o s ta n o w ił p o łą c z y ć  
to  d o n io s łe  w y d a rz e n ie  w  ż y ­
c iu  k u l t u r a ln y m  E u ro p y  ze 
150 ro c z n ic ą  u r o d z in  je d n e g o  
z n a jw ię k s z y c h  w ę g ie rs k ic h  
p o e tó w , S a n d o ra  P e to e fie g o .

P . A B R A S IM O W  
K IE R O W N IK IE M  W Y D Z IA Ł U  
W  K C  K P Z R

♦  P re z y d iu m  R a d y  N a jw y ż ­
sz e j Z S R R  z w o ln i ło  P io t ra  
A b ra s im o w a  z o b o w ią z k ó w  
am basado-ra  Z S R R  w e  F r a n c j i  
i  R e p u b lic e  M a d a g a s k a ru  w  
z w ią z k u  z je g o  n o m in a c ją  n a  
k ie r o w n ik a  w y d z ia łu  K C  K P Z R .

W  W IE L K IC H  D Z IE N N IK A C H  
N R F

♦  W e w to r e k  w  N R F  n ie
u k a z a ło  s ię  w ie le  d z ie n n ik ó w . 
K o m ite t  s t r a jk o w y  z w ią z k u  
z a w o d o w e g o  p r a c o w n ik ó w  
p r z e m y s łu  d r u k a r s k ie g o  i  pa­
p ie rn ic z e g o  ( IC  D ru c k  u n d  P a ­
p ie r )  w e z w a ł d r u k a r z y  k i l k u  
w ie lk ic h  d z ie n n ik ó w  za c h o d ­
n io n ie m ie c k ic h  do  p rz e rw a n ia  
p r a c y  w  p o n ie d z ia łe k  p o  po ­
łu d n iu  n a  re sz tę  d n ia .

S t r a jk  m a  c h a r a k te r  o s trz e ­
g a w c z y  p rz e d  w z n a w ia n y m i 
w e  w to r e k  ro z m o w a m i p rz e d ­
s ta w ic ie l i  z w ią z k u  z a w o d o w e g o  
i  p ra c o d a w c ó w  n a  te m a t  w a ­
r u n k ó w  n o w e j u m o w y  z b io ­
r o w e j .

Zmiany w ostatnim 
sakramencie

P A P IE Ż  P aw e ł V I  dokonali 
z m ian  i  uproszczeń osta tn iego  
sakram en tu  nam aszczenia o le­
je m  w  p rz e c iw ie ń s tw ie  do po­
s tan o w ie n ia  S oboru T ryd e nc ­
kiego , k tó ry  u s ta lił,  że osta tn ie  
nam aszczenie m a być  u dz ie la ­
ne osobom b lis k im  końca  ży­
cia. P aw e ł V I  n a to m ia s t s tw ie r­
d z ił w  sw ym  dekrecie , że sa­
k ra m e n t m a być  u dz ie la n y  t y l ­
ko  lu d z io m  „c ię ż k o  c h o ry m ". 
R óżnica  je s t is to tna . P o ja w ie ­
n ie  się ks iędza z o le ja m i n ie ­
je d n o k ro tn ie  w y w o ły w a ło  do­
tychczas p rze s trach  i  szołc 
w p ły w a ją c y  na  s tan  z d ro w ia  
chorego.
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s ie d z ia łe m

w  le k tu r z e  m ro ż ą c y c h  k r e w  w  ż y -  N A U K A  I OKOLICE
la c h  re p o r ta ż y , g d y  n a g le  ro z le g ł .
s ie  o s t r y  d z w o n e k  u  d r z w i .  N ie  je ­
s te m  s p e c ja ln ie  b o ja ź l iw y ,  w ie c  
s z y b k o  o tw o rz y łe m  i . . .  z r o b iło  m i 
Sie d z iw n ie . P rz e d e  m n ą  s ta ł w y s o ­
k i ,  k u d ła ty  i  b r o d a ty  m ło d y  c z ło ­
w ie k  z to rb ą  n a  r a m ie n iu .  Z a n im  
z d ą ż y łe m  go s p y ta ć  o c e l w iz y ty ,  
r z e k ł  g łę b o k im  b a s e m : „ P la s tu ś ” .
Ś m ie s z n e  to  s łó w k o  w y ją tk o w o  n ie  
p a s o w a ło  do  m e g o  p o tę ż n ie  w y r o ­
ś n ię te g o  g o ś c ia . O k a z a ło  s ię , że m ło ­
d y  c z ło w ie k  b y ł  p rz e d  k i l k u  d n ia m i 
z a m ó w io n y  ze s p ó łd z ie ln i s tu d e n c k ie j 
1 te ra z  p rz y s z e d ł w y w ią z a ć  s ię  z zo­
b o w ią z a n ia . D z ie ln ie  w ió r k o w a ł  p o d ­
ło g ę ,  c o  n ie  p rz e s z k a d z a ło  n a m  w  
k o n w e r s a c j i .  D o w ie d z ia łe m  s ię  m n ó

Cioszmy
jesteśmy

się, póki
młodzi...

ze n ie . Z a s ta n ó w m y  s ię  je d n a k ,  j a k  s k im  c z y  w ro c ła w s k im  n ib y

c z ę ś c ie j re a liz m , a p rz e d e  w s z y s tk im  
ś w ia d o m o ś ć  k o n ie c z n o ś c i z m ia n y  
d o ty c h c z a s o w e j p r a k t y k i  d o c h o d z i 
d o  g ło s u . C h w a le b n y m  p rz y k ła d e m  
m o ż e  b y ć  tu ta j  U n iw e r s y te t  J a g ie l­
lo ń s k i,  g d z ie  je d n o  z o s ta tn ic h  p o ­
s ied zeń  S e n a tu  p o ś w ię c o n e  b y ło  w ła ­
ś n ie  w s p ó łu c z e s tn ic z e n iu  m ło d z ie ż y  
w  ż y c iu  i  d z ia ła ln o ś c i u c z e ln i.  Z g ło ­
szo n e  p rz e z  . d z ia ła c z y  s tu d e n c k ic h  
p ro p o z y c je  u z y s k a ły  g e n e r a l n ą  
a k c e p t a c j ę  c z ł o n k ó w  S e ­
n a t u .

P R O B L E M  d r u g i,  a w ła ś c iw ie  z u ­
p e łn ie  z a s a d n ic z y  — n a u k a . W ty m  
w z g lę d z ie  d u ż o  d o  m y ś le n ia  d a je  
in fo r m a c ja  o  s y tu a c j i  w  P o lite c h n i­
ce W ro c ła w s k ie j.  O tó ż  w ła d z ę  tu  
d z ie rż y  s t r a s z l iw y  r e k to r  P o rę b s k i,  
k tó re g o  n a z w is k o  co  s ła b s z y  n e rw o -

m a ją  ju ż  d a le k o  za  s o b ą . S tu -  
że d e n t — m ó w ią  je d n i  —  to  d u c h  r a ­

c z e j n ie s p o k o jn y ,  w ię c e j

p a r t j
l i k i c ’

«na d u ż y  p la s te r  na  p o l ic z k u .  „ W y ­
p ro w a d z a łe m  n ie p ro s z o n y c h  g o śc i z 
n a s z e j k lu b o w e j  z a b a w y . D w ó c h  f a ­
c e tó w  z p o ń b u d y  z a n a d to  n r z y s ta -  
•w ia łn  s ię  d o  n a s z y c h  d z ie w c z ą t. 
M n i e  c h c ie l i  s ię  o p ie r a ć ! ”

k u b a to rz c  w y k lu w a ją  s ię  n o w i Z on -
n o w ie  i  Z in o w ie , I . ip iń s b y  i  Szeze- w o  ż a k  w y m a w ia  s ze p te m . Ó co  ch o - 

że s tu -  r z y  p ię k n e  la ta  c h m u rn e  i g ó r -  p a ń s c y , a  gd z ie ś  in d z ie j  — W a jd o w ie  d z i?  K r ó t k o  m ó w ią c , w e  W ro c ła -
—  ...........................  . . .  j  G ro lo w s c y , M a łc u ż y ń s c y  i  R a k ó w -  w iu  n ie  m a  m ie js c a  d la  le n i,  n ie -

s c y ... I  n a  ty m  p o le g a  m a g ic z n y  c i r -  r o b ó w  i  „ r e z y d e n tó w ” . A b s o lu tn ie
c u lu s  Y it io s u s , n a d  k tó ry m  ła m a l i  k a ż d y , czy  to  c z ło n e k  k a d r y  n a u -
ju ż  g ło w y  s ta ro ż y tn i,  a le  n ic  n ie  k o w e j c z y  s łu c h a c z  p ie rw s z e g o  r o -
m o g ii  w y m y ś l ić .  P is m a  s tu d e n c k ie  k u  m u s i tu  n a  c o  d z ie ń  i  n ie u s ta n -

jeszcze , ja k b y  s ię  u k a z u ją  o b iie z e  ża ka  g łę b o k o  m y -  n ie  ro z lic z a ć  s ię  ze s w y c h  o s ią g n ię ć ,
j  k ie s y . K ie d y  o n i ś lące go , b y s t re g o  o b s e rw a to ra  o ta -  A  je ś l i  ty c h  o s ią g n ię ć  n ie  w id a ć  —

s ię  uczą ?  — u z u p e łn ia  in n y .  A lb o  c za ją ce g o  go  ś w ia ta , a le  ja k  trz e b a  n a s tę p u je  d ra m a ty c z n e  ro z s ta n ie  z
ic h  p e łn o  w  g ó ra c h , a lb o  r o b ią  ja -  to  i  k ro to c h w iin e g o .  I  je s t  to  w iz ę -  u c z e ln ią .  D z ię k i t y m  is to tn ie  d r a ­

s ty c z n y m , a le  c h y b a  ja k  n a jb a rd z ie j 
s łu s z n y m  p o s u n ię c io m  P o lite c h n ik a  

7 A C Z N J J M Y  je d n a k  od  g e n e ra -  W ro c ła w s k a  p o d  k a ż d y m  w z g lę d e m  
" l i o  w . „ Z m ia n y  za ch o d zą ce  w  ż y -  w y s u w a  s ię  n a  p ie rw s z e  m ie js c e  w

•m  s p o łe c z n y m  — s tw ie rd z a  je d n o  _ z k r a ju .  R zecz je s t  c ie k a w a , o d  ra z u
"o p ;s m  — in te n s y f ik a c ja  ż y c ia  n a s u w a  s ię  je d n a k  p y ta n ie , c zy  ta -

o m i ja ły  d o tą d  m u r y  k i  e j p r o s te j w  zasa dz ie  m e to d y  n ie
s z k o ły  w y z s z e j. N a u c z a ją c y  i  n a u -  m o ż n a  b y  u p o w s z e c h n ia ć ?  R e k to r

u p ra s z c z a ją c  s p ra w ę  — s to -  P o rę b s k i n ie  d z ia ła  sa m , t y ł k i

s tw o  c ie k a w y c h  rz e c z y , s 
d iu je  s o c jo lo g ię , że je g o  ro d z ic e  m a ­
j ą  p rz e s ta rz a ły  ś w ia to p o g lą d ,
d z ie w c z y n y  to  w  g ru n c ie  rze c z y  _ _ .. . .  . .
p o w a ż n y  „ n a r ó d " ,  że je s t  f in a n s o w o  ja z z ie ,  n iż  o  w y k ła d a c h .  P a n ie  —
„ d o  t y łu ” , b o  m u s i z ja d a ć  co  n a j-  p o w ia d a ją  d r u d z y  — im  t y ł k i  
m n ie j  d w a  s to łó w k o w e  o b ia d y . T o  w y  w  g ło w ie , _ . '  _
o s ta tn ie  s tw ie rd z e n ie  d a ło  n a m  a - d o b ra ć  d o  o jc o w e j k ie s y .  K ie d y  
s u m p t  d o  s p o ż y c ia  m ę s k ie j k o la c j i.
G d y  c h c ia łe m  m e g o  „P la s tu s ia ”  p o - _
c z ę s to w a ć  k ie l is z k ie m  czegoś m o c -  k ie ś  c u d a c k ie  fe s t iw a le . P a z e rn i n a  r u n e k  p r a w d z iw y ,  
n le js z e g o , u s ły s z a łe m  d łu ż s z y  w y k ła d  d z ie w c z y n y . J u v e n a lia  im  w  g ło w ie , 

te m a t s z k o d liw o ś c i a lk o h o lu ,  p o -  w  in d e k s a c h  p u s to ...

n ie ,  w  ja k ie  m n ie  w p ro w a d z ił .
J A K  Z W Y K L E  w  k a ż d y m  p o w ie r z ­

c h o w n y m  o s ą d z ie  w ie le  tu  p rz e s a ­
d y ,  o  p o n a d to  p r z e w ija  s ię  w  ty c h  p u b lic z n i

d z i.  k tó r z y  u t r a c i l i  b e z p o w ro tn ie  c z a n i ■
s w ó j n a jw ię k s z y  s k a rb  — m ło d o ś ć , ją  n a d a ł p o  p r z e c iw n y c h  s tro n a c h  o n a rc iu  o m ą d ry  k o le k ty w ’  k t ó r y  po
A  s tu d e n c i są o c z y w iś c ie  r ó ż n i,  Je- b a r y k a d y .  „ W s p ó łto w a rz y s z e m ”  p rz e  p ro s tu  w c ie la  w  ż y c ic ' za sa d y  n o ­

ż e  i  a sce c i, ło ż o n e  n a  ję z y k  p r a k ty c z n y  o z n a -  w o cze sn e j*  o rg a n iz a c j i  u c z e ln i.  Ł * j-
iz y s c y  z d a ją  cza  u c z c ie  s ię , a le  n ie  m y ś ic ie ,  d z ić  w ię c  n a le ż y , że e k s p e ry m e n tiku lat WV- a ¡..Ci mitcuiia ...f __________• . ... • .

n ie  i  k u jo n y ,  p o d ry w a c z e  
F a k te m  je s t ,  że n ie  w s z y s c y  
s ob ie  s p ra w ę , że za  k i l k a  la t ,  w y ­
p e łn io n y c h  n a u k ą  i  ju v e n a l ia m i,  c ą ję ie  się

O g ó ln ie  b io rą c , b ro d a ty  s o c jo lo g  p o  p ro s tu  z a jm ą  nasze m ie js c a , 
« r o b i ł  n a  m n ie  ja k  n a jle p s z e  w ra -  ju ż  g d z ie ś  w  c a m p u s ie  w a rs z a w -

w ro c ła w s k i s ta n ie  s ię ju ż  w  n ie d iu  
g im  czasie  c z y m ś  z u p e łn ie  n a tu ra l-

Z E  Z W IĄ Z K U  
R A D Z IE C K IE G O

O K O Ł O  1300 ton  sera 
„R o k fo r ”  w  c iągu ro k u  p ro  
dukow ać  będzie o tw a r ta  
n iedaw no  fa b ry k a  serów  w  
S ta ro ru sku  (O bw ód  N ow o­
g ro dzk i, RFSRR).

N a  zd ję c iu : sery gotowe  
do  w y s y łk i.

C A F — TASS)

Mamy za dużo makulatury?
p O D O E N O  je dn ą  z m ia r  postępu  c y w il iz a c ji je s t s ta ły  

w z ros t odpadów  p ro d u k c y jn y c h  i  ko nsum pcy jnych , 
w śród  k tó ry c h  su row ce p rzyd a tn e  do da lsze j p rze ró b k i s ta ­
n o w ią  w ie lko ść  n iebaga te lną . P roblem  um ie ję tnego  zago­
spodarow an ia  su row ców  w tó rn y c h  w  naszym  k ra ju  będzie 
n a ras ta ł z u p ły w e m  la t, czego dow odem  są a la rm u jące  
w ieśc i, n ap ływ a ją ce  do nas z k ra jó w  w ysoko  up rzem ys ło ­
w io n ych .

Trzeba także  pow ażn ie  lic zyć  
na pociągnięcia  o rgan izacy jne , 
k tó re  p rzyg o to w u je  —  pow sta ła  
p rzed ro k ie m  —  P aństw ow a 
Rada G ospodark i M a te r ia ło w e j. 
P ie rw sze  decyzje  ju ż  zapad ły :
zm odern izu je  się ca łą branżę
su row ców  w tó rn ych , dokona się 
zm ian  koncepc ji s tru k tu ra ln e j
p rzeds ięb io rs tw  pod leg łych  Cen- 

W Y D A W A L O B Y  się, że k ło -  k ra jo w e  p ap ie rn ie  na rzeka ją  na t r a l i  S u row ców  W tó rnych , 
p o ty  nasze z u ty l iz a c ją  odpa- n iedostateczną jakość dostarcza- w iększy nac isk  n iż  dotychczas 
d ów  n ie  są ta k  palące, ja k  np. n e j przez C en tra lę  S urow ców  położy się na badan ia  naukow e, 
w  Ja po n ii, U S A  czy N R F, a le  to  W tó rn ych  m a k u la tu ry ; ta  z k o - M ożn.a  w ie r z y ć ,  że p rz e s ta n ie  s ię 
ty lk o  pozorn ie . P ie rw sze  p rze - le i tłu m a czy  się s w o im i k lo p o - we“ * a L ie S e“̂ mTestuSówe 1 „ r a i 
k o n a ły  się o tym ... dz iec i, zb ie - ta m i ze skupem  i  sk ładow an iem  p rz e m y s ło w e , bez u w z g lę d n ia n ia
ra ją ce  szko lnym  zw ycza jem  m a- zużytego pap ie ru . p ro b le m u  u t y l iz a c j i  o d p a d ó w . B y w a
k u la tu rę , k tó ry m  przed k ilk o m a  -  J e d n a  i d ru g a  s tro n a  m a ją  T rz e b i"1 w o z ić ^ d o *®  z b io r n i ^ o d d a io -  
m ies iącam i zaczęto odm aw iać f ą cJ<: — m ó w i Z y ta  S z y m c z a k  — n y c h  o k i lk a d z ie s ią t  k i lo m e t r ó w  bez 

k ie r o w n ik  d z ia łu  h a n d lo w e g o  _Szcze- żad n e g o  ła d u  i  s k ła d u . A  i le  ’ m a -
j e j  p rz y jm o w a n ia . e iń s k ie g o  P rz e d s ię b io rs tw a ”  S u ro w -  k u ia t 'u rv  w a la *  J p  n n

S pó jrzm y  na te sp raw ę od c ó w  W tó rn y c h , w  zakładach c e lu -  o s ie d lo w y c h  “  p Ł c h  p  “ y ? X y c z -  
ku chn i, c z y li p rzez p ry z m a t k ło -  i^?,0™?^p a p i e™ łCZ;v c l ]  b o w ie m , o b o -  n y c h , i le  s pa ła  s ię  j e j  w  k o t lo w -
p o t ó w  z  ja k im i o d  la t  b o ry k a - *>» W  - *  » * «
ją  S ię  p r z e d s ię b io r s t w a  s u r o w -  g a tu n k a m i i d o s ta te c z n ie  p rz y g o to -  _  ,
c ó w  w t ó r n y c h .  w a n a  do  p rz e ro b u , a  w  p ra k ty c e  . .  ^ a K o n c z y c  w y p a d a  t r u i z m e m ,

— o n  m  r ? s 7 F r . n  es-im i n o r ia *  o k a z u i c  s ię , że k o le jn e  d o s ta w y  i z  u m ie ję t n e  z a g o s p o d a r o w a n ie  
„ a k ^ t u r T  £  z T a c z S f  " w S S  m a k u la t u r y  t o  n i e  t y l k o  o s z -
n iż  e te k ty w n y  p o p y t  n a  n i»  -  “  S K Ł “ - ” -  CZednO SCl W  z u ż y c iu  i m p o r t o -

K S 5 Ł  d S ^ c n n S r S d u k -  w a n e j  c e lu lo z y .  t o _  n i e  " t y l k o

— m ó w i Z y ta  S z y m c z a k

^ « ^ “ w szyÎtk lm ^w lad^m o '.“ “ ;  » < ¡5 » » '^ -  ™ Ż J " aC?ny “ k ,ad  ™ " ie z w y -

N asze  p rz e d s ię b io rs tw o  w ię c e j  p a p ie r u  d l a  n a s z e g o  
■„ « -----------. u  -  m e g o -  p r z e m y s łu  1 h a n d lu ,  l e c z  r ó w -

o g ó le  n ie  p r z y jm o w a ć  m a k u -
. *•* li.  t v  „ i  c u iu £ u m : j i7tałI  _________ „  ___ __. . . . . . .

iloSC m a k u la tu r y  r o ś n ie  .  r o k u  u a  ^
(U c h w a ła  R a d y  M in is t r ó w  p r l  nr ° w is ka  n a tu ra lne g o  cz łow ieka.r o k ,  n a to m ia s t j e j  z u ż y c ie  w  p r z e ­

m y ś le  p a p ie rn ic z y m  c h a r a k te ry z u ­
je  s ię  p r z y ro s te m  o w ie le  n iższym i. 
Z b io rn ic e  m a k u la tu r y  — k o n ty

62 z 24.03.1965 r o k u ) .  Co m o ż e m y  p o ­
ra d z ić  na  to ,  że p r z e p is y  te  n ie  są

120 la t fabryki w  Kragujevacu

Od arm atn ie ! lufy  
d® „Zastawy 101”

L U B E L S K IE  b u d o w n ic t­
w o  m ieszkan iow e  za liczane  
je s t do n a jb a rd z ie j udanych  
w  k ra ju  ko m p leksó w  a rc h i­
tek to n icznych . F u n k c jo n a l­
ność i  różnorodność id ą  tu  
w  parze z szeroko rozbudo ­
w aną  s iecią  h a n d low o-u s lu  
gową. S łynne  w  ca łe j P o l­
sce są ,,Słoneczne w zgórza”  
L u b e ls k ie j S p ó łd z ie ln i M ie ­
szka n io w e j, K a lino w szczyz - 
na, gdzie u s y tu o w a ły  się 
S pó łd z ie ln ia  „M o to r ”  i  „K o ­
le ja rz ” .

Na z d ję c iu : O siedle  S ło ­
w ack iego  L S M .

(C A F  —  Jaśk iew icz)

\ A f  TYM ROKU kragujewczanie obchodzą 120-lecie swojej ła- 
’ ’ bryki. Robotnikom, którzy w 1853 roku odlali pierwszą lufę 

armatnią, nie mogło i zapewne nie przyśniło się nawet, że za 
ICO lat zamiast armat z Kragujevaca wyjeżdżać będą samocho­
dy. Jest to zresztą logika rozwoju nieprzypadkowa. Bowiem gdy 
przyszło Jugosławii budować nowoczesną fabrykę samochodów, 
na jlep ie j było przecież oprzeć się na ośrodku, gdzie istniały sta­
re przemysłowe tradycje.

TAK naprawdę to  pierwsze ze- roku mechanicy ówczesnego za­
tknięcie się miejscowych m aj- kładu zbrojeniowego wyremonto- 
strów z samochodem nastąpiło w ali samochód „B e n r", którym 
już dawno. Bowiem już w 1904 posługiwało się serbskie dowódz-

Węgierski samochód 
e le k t r y c z n y

B U D A P E S Z T . O d w ie lu  la t  w ę ­
g ie rs k i  I n s t y tu t  B a d a w c z y  E n e r ­
g e ty k i  d o k o n u je  p r ó b  o p ra c o w a n ia  
p o ja z d u  m e c h a n ic z n e g o  o n a p ę d z ie  
e le k t r y c z n y m  z a k u m u la to r ó w ,  w y ­
k o n a n o  ju ż  k i lk a  w e r s j i  ta k L c li p o ­
ja z d ó w . J e d n y m  z n ic h  je s t  sa m o ­
c h ó d  o n a p ę d z ie  e le k t r y c z n y m  ,.T i-  
ny-7.0”  k t ó r y  n a d a je  s ię  do  p rz e ­
w o z u  d w ó c h  osó b  d o ro s ły c h  i d w o j ­
g a  d z ie c i.

K a ro s e r ia  zo s ta ła  z b u d o w a n a  z 
w łó k ie n  s z k la n y c h . E n e r g i i  d o s ta r7 
cz a ją  a k u m u la to r y  k w a s o w e . P o ­
ja z d  m 3 że  r o z w ija ć  s z y b k o ś ć  d o  65 
k m /g o d z .

Ł a d o w a n ie  a k u m u la to r ó w  t r w a  5 
go ć ,z in  i  p o  p e łn y m  n a ła d o w a n iu  
w y s ta rc z a  e n e rg ii  na  p rz e b y c ie  
p rz e z  p o ja z d  o k .  80 k m . J a k  tw ie r ­
dzą fa c h o w c y  sa m o ch ó d  m a  doskor- 
n a łe  p rz y s p ie s z e n ie  o ra z  m o c  i  na^ 
d a je  s ię  zw ła szcza  d o  u ż y w a n ia  go 
w  m ie ś c ie .

O S TA TN I REJS
A M E R Y K A Ń S K I s ta te k  s/s 

„P re s id e n t W ils o n ” , zbudow any 
w  1848 ro ku , skończy w k ró tc e  
sw ó j o s ta tn i re js  na P acy fiku , 
po k tó ry m  p ó jd z ie  p raw dopodob  
n ie  na złom . R ejs ten  nazyw a 
prasa n a jd roższym  na św iecie, 
p on iew aż na jtańsze  m ie jsce  ko ­
sz tow a ło  3 200 d o la ró w , a n a j­
droższe — 100 tysięcy.

CHROŃMY RO ŚLINY

Wiosenny spacer po lesie
T E J W IO S N Y  w cześnie j n iż  w  la tach  u b ie g łych  p rzy ro da  

zb ud z iła  się do  życ ia . W cześn ie j w ró c iły  do nas p ta k i:  n a j­
m ils i śp iew acy —  s k o w ro n k i, d ro z d y  i  kosy, n a jw ie rn ie js z e  —  
bociany, pożyteczne —  p u s tu łk i, szpaki i  ru d z ik i.  Z ie le n i się 
ju ż  leśna m u ra w a  i  w śród  tra w  w y c h y la ją  się p ie rw sze  liśc ie  
poz iom ek, f io łk ó w  i  bo rów ek. K w itn ą  ju ż  n a jm ils z e  w iosną  
k w ia ty .

S N 1E ŻY C ZK A  P R Z E S U N IĘ Ć  c z y n y  f io łk o w y m  b u k ie c ik ie m . N ie  
. , , . . g ro z i im  je szcze  z a g ła d a , w y s tę p u ją

Z W IA S T U N  p rz e d w io ś n ia  p o t r a f i  0 b f je i€  z a ró w n o  n a  n iż u , j a k  i  w  
s ię  p rz e b ić  — j a k  sam a n a zw a  „ ¿ ra c h  J
w s k a z u je  — w ś ró d  z a le g a ją c y c h  na

niej zaczęły wyjeżdżać z Kraguje- 
vaca znane dobrze i w Polsce 
„Zastavy 750". W ciągu następ­
nych 8 la t „C rvena-Zastava" prze­
kształciła się w wielkie zakłady: 
zbudowano 9 nowych fabryk, za­
warto 70 umów kooperacyjnych z 
fabrykam i w ca łe j Jugosławii, roz­
począł się eksport produkowanych 
tu pojazdów.

NADSZEDŁ rekordowy rok 1970; 
kiedy z fabryki, której urządzenia 

two wojskowo w Kroguj'evo” uTpa osit>9™siYi  malalmum. wyjechało 
pierwszej wojn ie światowej remont P ° " ° ^  tysiące samochodów. W 
samochodów stał się tu ta j Chle­
bem codziennym, powstały odpo-

za kładach „Zastava" pracowało
wówczas 24 tys. ludzi. A le fabrykaws-ni w u z ia in iY i i i ,  u u n a iu iT  u u u u -  . , , , . . .

Wiednie worszloty, wyrabiano tu m ,.a to  >eszcze * '« ks2e °m b ,c ,e . .
także niektóre detale 
dowe.

I znów pojaw iły się w K raguje­
vacu buldożery. Wkrótce przygo-

Dzień dzisiejszy Kragujevaca t0" 01'' "!'®is.ce p ? d. " “ “ ‘l '  >eszcze
rozpoczął się w roku 1953, kiedy 
to  pracownicy zakładu pod ję li się 
próby budowy samochodów oso­
bowych i gospodarczych. Po roku,

nowocześniejszą fabrykę.
Dzisiaj nowy zakład już produ­

kuje. Codziennie wyjeżdża stąd w 
świat 880 samochodów osobo-

1954 roku. ..Crvena w»c>  • > » * » " •  . « 0  egzemplarzyw sierpniu 
Zastava" podpisała umowę z „F ia  
tern" zyskując prawo do produk­
c ji niektórych typów samochodów 
tej firmy.

modnego w całej Europie modelu 
„Zostava 101". Ze swą obecną 
produkcją roczną w wysokości 
200 tys. samochodów „Crvena 
Zastawa" wpisała się na listę śred 

W  KWIETNIU 1960 roku rozpo- niej wielkości europejskich fabryk 
ołr. «;A nowej fabryki samochodów.

Duszan JOVANOWIC
częła się budowa 
samochodów, a w dwa lata pói-

s to lca ch  śn ie g ó w . W  ty m  r o k u  
m ia ła  aż t a k ic h  t r u d n o ś c i — z a k w it ­
ła  o b f ic ie .  J e j k w ia t  o k s z ta łc ie  
d z w o n e c z k a  je s t  s y m b o le m  w io s n y . 
Ś n ie ż  3 'czka p rz e b iś n ie g  p o d o b n ie  
ja k  ś n ie ż y c a  w io s e n n a  je s t  p o d  o c h ­
ro n ą  — o ta c z a m y  ją  szcze g ó ln ą  o p ie  
ką . T e  p e łn e  u r o k u  r o ś l in y  n ie  m o ­
gą  b y ć  p rze z  na s  b e z m y ś ln ie  n is z ­
czon e . N ie s te ty  i  w  ty m  r o k u  m o ż ­
n a  s p o tk a ć  w a n d a li,  k tó rz y  c a ły m i 
p ę c z k a m i z r y w a l i  k w ia ty ,  a b y  s p rz e ­
dać je  za m a rn e  g ro sze .

B U K IE C IK  N IE B IE S K IC H  
F R Z Y L A S Z C Z E K

.. .M O Ż N A  k u p ić  n i  
m ie ś c ie . Z a k w i t ły  o.n 
d rz e w a  p u ś c i ły  p :e r \  
s to  ro s n ą  ta k  o b f ic i  
ło że  la s u  n ie b ie ś c ie je .

a l w  k a ż d y m  
■v le s ie  z a n im  
.e lié c ’ e. C zę- 
że c a łe  p o d -

T a  o b f  ' '  '
n ie  p o w in n a  je d n a k  n o s , s p a c e ro w i­
czó w . zach ęca ć  do  z r y w a n ia  tjaeh 
p ię k n y c h  i  c h r o n io n y c h  k w ia tó w .  I  
ta k  n a  s k u te k  lu d z k ie j  b e z m y ś ln o ś c i 
— g ro z i im  z a g ła d a . C h o ć  p r z y c ią ­
g a ją  o c z y , n ie  k u p u jm y  ic h  p r z y ­
n a jm n ie j w  m y ś l za sa d y  „ b r a k  p o ­
p y tu ,  s p o w o d u je  m n ie js z ą  p o d a ż ” .

Z A W IL E C  G A JO W Y
...■ R O Z P O W S Z E C H N IO N Y  n ie m a l w  

c a łe j P o lsce , g d y  z a k w itn ie  n a  s k r a ­
j u  la s u , je g o  p ię k n e  b ia łe  k w ia ­
t y  z w ra c a ją  u w a g ę  ka ż d e g o  p rz e ­
c h o d n ia . I  z n ó w  to  sam o — n a g m in ­
n ie  s ię  j e  z ry w a . S z c z e g ó ln ie  — w  
o k o l ic a c h  w ię k s z y c h  m ia s t i  d la te ­
go  je s t  z a g ro ż o n y . Z r y w a n ie  d w ó c h  
rz a d k ic h  g a tu n k ó w  c h r o n io n y c h :  za ­
w i lc a  n a rc y z o w e g o  i  w ie lo k w ia to w e  
g o  je s t  w rę c z  k a ra ln e .

F IO Ł K I  —  M O Ż N A  Z K Y W A C f
N A J M IL S Z Y  w io s n ą  za p a ch , to  za­

p a ch  le ś n y c h  f io łk ó w ,  k tó r y c h  u  nas 
ro ś n ie  a ż  27 g a tu n k ó w . Z ry w a n e  
c a ły m i p ę c z k a m i, c ieszą  s ię  o g ro m ­
n y m  p o w o d z e n ie m . Z w ła s z c z a  z a k o ­
c h a n i c h ę tn ie  o b d a r o w u ją  s w e  d z ie w -

„Love sfory z mordercą”
m a  a m b ic je  d o ty .  ( M ło d z ie ż y  to  j u ż  z u p e łn ie  n ic  p o c z y n a ją  s ię  w ę d ró w k i.  O d  p s y c h o -  

la .  P re d e s tv -  n ic  m ń w »  t G a m iib  iaŁ-r, io g a d o  p s y c h ia t r y .  O d p r o k u r a to r a
„O B S Z A R  C IE N IA **

SiotU? *  w s p ó łc z e s n ą . P re d c s ty -  n ie  m ó w i) .  I  G a w lik ,  ja k o 'd o ś w ia d ^  p r o a u ra
u u je  ją  d o  te g o  w s p ó łc z e s n a  a n e g -  c z o n y  c z ło w ie k  te a t r u ,  c h y b a  z d a -  d o  k s ię d z a . D o  n a u c z y c ie la  i  n ie -
T^ l,a w p f o s t / '  ży c ia - w a ł s o b ie  z le g o  s p ra w ę . Z  d r u g ie j  ja k ie g o  L e o n a . J e ś li k to k o lw ie k  je s t
J a n  P a w e ł G a w l ik ,  a u to r  d r a m a tu ,  s t r o n y  g d y b y  c h o d z i ło  m u  t y l k o  o  tu  (w  te a trz e  o c z y w iś c ie )  p o s ta c ią
o d w o łu je  s ię  d o  s y tu a c j i  s e n s a c y j-  te a t r a ln ą  i lu s t r a c ję  ż y c ia  A n d r z e ja  in te r e s u ją c ą  to  w ła ś n ie  M a r ta
n e j.  P ra g n ie  
z b r u k u  u lic ., 
k tó r a  p o s ia d a ła b y  w a lo r  s y m b o lu . 
P ra g n ie  o d w o ła ć  s ię  d o  n a s z e j z b io ­
r o w e j  ś w ia d o m o ś c i,  p o ru s z y ć  na s , 
z m u s ić  d o  r e f le k s j i .  F o r m u łu je  to  
w  p r o g r a m ie :  „ j a k  to  s ię  d z ie je ,  że 
n o r m a ln i  n a  p o z ó r ,  in te l ig e n tn i  l u ­
d z ie  w p a d a ją  n a g le  w  ja k ą ś  o s ta ­
te czn o ść? ”

A n o  w ła ś n ie , s k o r o  ta k ie  p y ta n ie
z o s ta ło  p o s ta w io n e ...

Nasza recenzja

D z ie w c z y n a  w a lc z y  o  c h ło p a k a , ch ce  
zn a ć  p ra w d ę  o  c z ło w ie k u ,  k tó re g o  
k o c h a . D o w ia d u je  s ię , g d y  je s t  ju ż  
t a  p ó ź n o  n a  c o k o lw ie k .  Z a c z n i jm y  
o d  p y ta n ia  a u to ra . N ie s te ty .  T u ta j  
d o k ła d n a  a n a liz a  s z tu k i n ie w ie le  
n a m  w y ja ś n ia .  S ła w e k  je s t  n o r m a l­
n y m  c z ło w ie k ie m . N ie  w ie m y  d la ­
czeg o  p o p a d a  w  o s ta te czn o ść . D n o  
lu d z k ie g o  u p a d k u  je s t  o c z y w iś c ie  
t r u d n o  w y m ie rn e . A le  w  u ję c iu  sce­
n ic z n y m  w y g lą d a  to  n a  z w y k łą  p a -n a ln e . G a w l ik  p o s ta ra ł s ię  rozsze - 

Z Ą .K A N W Ę  s z to k i  o b r a ł h is to r ia  ra y é  o b s o rw a c jo  n a  o w  „o b s z a r  C e -  Z S S S J S Z
A n d rz e ja  K o ta . m o r d e rc y ,  k tó r y  m a ” . M o ż n a  to  r o z u m ie ć  o c z y w iś c ie  p r z y p a r ty m  d o  m u r u  J e e o  h T .n tv  ^  
sp ra w  . n ie  t y lk o  w ie le  k ło p o tu  o r -  w g  s łó w  S ła w k a  -  b o h a te ra  d r a -  b a r d z ^  m g lis te  J e s t ta k a  
g a n o m  śc ig a n ia , a le  i  p s y c h ia t ro m , m a tu . M oże  to  b y ć  o b e z w ła d n ia ją c e  w y p o w ia d a n a  w  ś w ie t le  n im k tń w ir l  
p rz e c z e n ie  n ie  b y ło  ła tw e  a le  w  u c z u c ie  z e jś c ie  w  c ie ń , g d y  p ę k a ją  w p ro s ^  d o  w id o w n r p r ź e z  S ł a w S  o 
k o ń c u  je d n o z n a c z n e  s k o ro  K o t  za- h a m u lc e  m o ra ln e  i  p s y c h ic z n e . A le  m o rd e rs tw a c h  sp o łe c z n ie  u s a n k c jo n o  
w is i n a  s t r y c z k u .  „o b s z a r  c ie n ia ”  to  z u p e łn ie  n ie z ła  w a n y c h , o  ć w ie rć z b ro d n ia c h  lę k a

D U R A  L E X  sed le x  —  a te a tr?  T u  m e ta fo ra  na  o k re ś le n ie  n a szeg o  ż y -  r z y ,  o  c z y n a c h  n ie  zaw sze  o b ie tv o h  
m o z iiw o ś c i są n ie o g ra n ic z o n e . G d y -  c ia  in ty m n e g o .  I  to  n ie k o n ie c z n ie  z u te r a  p ra w a  T a k a  i ! ' ‘
b y ś m y  p o d d a li  b a d a n io m  p s y c h ia -  re tu s z e m  p a to lo g ic z n y m . S ła w e k  to  b y ło b y  w ło ż y ć  n a  D rz v k la d ^  w ^? « !ta  
t r y c z n y m  s ta n  z d r o w ia  w ię k s z o ś c i p rz e c ie ż  n o r m a ln y ,  w r a ż l iw y  c h ło -  p r o s t v tu t k i  Z a  n ie rz ą d  m o ż n a  n h .  
n ie  t y lk o  w s p ó łc z e s n y c h  b o h a te ró w  p a k . p o p i ja ,  c h o d z i n a  p r y w a t k i,  w in ia ć T p o te c I tó s tw S  _  1 c h y b a  ™  
d ra m a tó w , m o g lib y ś m y  d o jś ć  d o  je s t  k o c h a n y , z d a je  s ię  ró w n ie ż  k o -  b r z m i to  m n ie l h a n a in io  „ o
w c a le  in te r e s u ją c y c h  w n io s k ó w . N ie  c h a ć . P o  p ro s tu  w s p ó łc z e s n y , m ło -  • m n ie ! D? n « In le. J e ś li n a -
trz e b a  s ię g a ć  p o  D o s to je w s k ie g o  c z y  d y  c z ło w ie k . M o że  ty lk o ^  n ie c o  w ra ż -  
S t r in d b e rg a , w y s ta r c z y  p r z y k ła d ó w  l iw s z y  i  a m b itn ie js z y  o d  r ó w ie ś n i-  
z k r a jo w e g o  p o d w ó rk a .  I  w  ty m  z e - k ó w . J e g o  m a rz e n ia  o  s ła w ie  są b l i -  
s ta w ie n iu  c z y n  K o ta  b ę d z ie  o t y le  ż e j n ie s k o n k re ty z o w a n e . W ła ś n ie , 
p r z e ra ż a ją c y , o  i le  p o t r a f im y  w y jś ć  G d y b y  n ie  z ia r n o  n ie p o k o ju  ja k ie
p o za  te a t r .  U ś w ia d o m ić  s o b ie , iż  z a s ia ł w  M a rc ie  k o m e n ta rz e m  d o  k o lw ie k  "  k o m n ro m ï t i i ia n  „ ¿ h v  
ta k i  c z y n  n a p ra w d ę  w ś ró d  na s  z a - k o m u n ik a tu ,  r a d io w e g o  o  k o le jn y m  k tó r y c h  szukaP r a tu n k u  M a r ta ^ T v i *
is tn ia ł .  m o r d e rs tw ie  k o b ie ty  _  n i k t  b y  n i -  k o  że t f  z n o w u  m a lo w a n e  z h v i

r o  p ro s tu  te a t r  je ś l i  n ie  o d e b ra ł,  cze g o  n ie  p o d e jrz e w a ł.  K a w a ł,  z g r y -  g r u b ą  k re c h a  R acze i g ro te s k o w e  nTż, nm-naimniPi u/urlntniF. amnialcvv) wn — oho CLIlc*. Kaczej groieSKOWe niZ

w e t c z y n y  m ia ły  b y ć  s w o is ty m  r o -  
, . ,  . . . .  d z a je m  z e m s ty  w y c z u lo n e g o  na

a m b itn ie js z y  o d  r ó w ie ś n i-  s p ra w ie d l iw o ś ć  m ło d z ie ń c a , to  n ie  
-n marzenia n cla„„e „  HU. znajduje tQ zupe,nie u z a s a d n ie n ia  W 

d ra m a c ie . P y ta n ie  je s t  o b o k  te g o  co 
a sc e n ie . M o ż n a  b y ło b y  w y g r a ć  c o -

to  p r z y n a jm n ie j  w y d a tn ie  z m n ie js z y ł  .  . . . . . . . . . ___
m a k a b ry c z n o ś ć  p rz e d s ta w io n e j an eg - d o w ie rz a . C oś p rz e c z u w a . I  ta kz f r o f T p ™  ^ f a t a r n le t ^aSiczn<:- K a te g o ria ' a m b ic j i ,  c h ę c i

u u h U M iu r y  — K o n i jn u -  p rz e s trz e g a n e  p rz e z  n a s z y c h  d o - 
u je  s w ą  w y p o w ie d z  W . D o m a ń s k i s ta w c ó w ?  J
— p ra c u ją c e  w  w a r u n k a c h  p r z y p o -
S i s y s s i i  .zyi :”  cza?y rewoliie ji Z N A C Z N A  w iększość d ostawp rz e m y s ło w e j,  d u s z ą  s ię  z p o w o d u  ____  , . ,
b r a k u  p o w ie r z c h n i d o  s k ła d o w a n ia . m a ĉ^ ^ a f t i r y  t o  p a p ie r  p o k r y t y

O S T A T N IO  coraz

Muzeum Piwowarsfwa 
w bielskim browarze

K IE R O W N IK  b ie lsk iego  b ro - s ta ro d ru k i. Józef K o łd e r  zebra ł 
W aru, wchodzącego w  sk ład  Ż y -  ponad 500 k u f l i  i  beczu łek, z 
w ie c k ic h  Z a k ła d ó w  P iw o w a r-  k tó ry c h  w ie le  n ie  m a sobie ró w - 
sk ich , Z d z is ła w  C ie łe n k ie w icz , nych  w  E urop ie . N ie z w y k le  
je s t ce n io n ym  znaw cą p iw a . O d cenny je s t w ło s k i dzban p iw n y  
22 la t  p ra c u je  w  b ra nży  p iw o - z 1593 ro k u  p o k ry ty  ze w ną trz  
w a rs k ie j,  a s z tuk i te j u czy ł się u o k ład z in ą  d re w n ian ą , a w e w - 
e ta rych  m is trz ó w  Jeden z n ic h  n ą trz  w y ło żo ny  specja lną  p o r- 
n ie ż y ją c y  ju ż  jego  teść, b y ły  k ie -  celaną. Bardzo  e fe k to w n ie  p re - 
r o w n ik  b ro w a ru  w  B ędzin ie , Jan  ze n tu ją  się ró w n ie ż  k u b k i cy- 
K o łd e r  zg ro m ad z ił u n ik a ln y  w  now e na p iw o  z 1684 ro ku , po- 
W k ra ju  z b ió r naczyń, k u f l i  i  be - chodzące z o k o lic  Zgorzelca, 
czu łek  p iw n y c h . z in n y c h  p rz e d m io tó w  n a jc ie -

Po śm ierc i teścia —  Z d z is ła w  kaw sze  są d re w n ia n e  b e czu łk i 
C ie łe n k ie w ic z  z b io ry  te  p rze - z X IX  w ie k u , a także  u n ik a l-  
\v io z ł z Będzina  do B ie ls k a -B ia - ne p o lsk ie  b u te lk i p iw n e  z... 
łe j,  grom adząc w  je d n e j z sa l d rew na .
m ie jscow ego b ro w a ru . Z d z is ła w  C ie łe n k ie w ic z  za-

Są to  u n ik a ln e  k u f le  ze szkła , m ie rzą  u rzą dz ić  p rz y  b ie ls k im  
porce lany , cyn y  i  m iedz i, ob razy  b ro w arze  s ta łą  ekspozycję , 
zw iązane  tem atyczn ie  z  obycza - s tanow iącą  zaczątek p rzyszłego 
ja m i p iw o w a rs k im i i  w a rze n iem  i  jedynego  w  k ra ju  m uzeum  p i-  
p iw a  o raz  lic z n e  d o k u m e n ty  i  w o w a rs tw a .

d ru k ie m > p rzysp a rza ją cy  n a jw ię  
*  J ce j k ło po tów . W łaśc iw ośc i fa r ­

by d ru k a rs k ie j są tak ie , iż  za­
b a rw ia  ona w  procesie p ro d u k ­
c ji pap ie r w  s top n iu  n iedopusz­
cza lnym . W  k ra ja c h  ska nd y­
naw sk ich  p rzyk ła d o w o , opano­
w a no  n ied a w n o  sposób usuw a­
n ia  fa rb y  d ru k a rs k ie j,  p rzed u - 
życiem  m a k u la tu ry  w  procesie 
p ow s ta w a n ia  p ap ie ru . M y  zaś 
n ad a l b o ry k a m y  się z przesz­
ko da m i z a ró w no  n a tu ry  techno ­
log iczne j, ja k  i  o rg a n iza cy jn e j, 
h a m u ją c y m i w y d a tn y  w z ros t 
zużycia  m a k u la tu ry  w  p ro d u k ­
c j i  pap ie ru .

M A K U L A T U R A  je s t  te ż  p o ż ą d a ­
n y m  to w a re m  e k s p o r to w y m . W  e u ­
r o p e js k ie j  s ta ty s ty c e  p a ń s tw  e k s ­
p o r tu ją c y c h  z u ż y ty  p a p ie r ,  z a jm u ­
je m y  je d n o  z o s ta tn ic h  m ie js c . C zy  
z a w o d z i r o d z im y  m a r k e t in g ,  c z y  
n ie u m ie ję tn a  re k la m a  i  o p e r a ty w ­
n o ść  h a n d lo w c ó w  — t r u d n o  p rz e ­
sądzać.

T o te ż  w y d a je  s ię . że n a jw y ż s z y  
czas p o m y ś le ć  i  o t e j  d ro d z e  zag o s ­
p o d a ro w a n ia  m a k u la tu r y  ( tz n . o 
e k s p o rc ie ) ,  c o  z re s z tą  m o że  p r z y ­
n ie ść  C e n tra li S u ro w c ó w  W tó r n y c h  
ś r o d k i  d e w iz o w e  na  z a k u p  n ie ­
z b ę d n y c h  m a s z y n  i  u rz ą d z e ń  n a  
r y n k u  d o la r o w y m . W  te n  w ła ś n ie  
sp o só b  z a k u p u je  s ię  o b e c n ie  w y s o k ie j 
k la s y  u rz ą d z e n ia , p ła c ą c  z a  n ie  d e ­
w iz a m i,  u z y s k a n y m i za  e k s p o r t  
m a k u la tu ry .

in n y  —  o ry g in a ln e  b u te lk i,  k tó ry c h  n azb ie ra ł d w a  
so lid ne  w o ry , ja  m ia łe m  słabość do ro z m a ity c h  pa- 
p ie rzysków  z k tó r y m i za żadną cenę n ie  p o t ra f i­
łe m  się rozstać. W  czasie gorączkow ego ła d o w a n ia  
sp uśc iliśm y  na łódź k u fe rk i  —  puste, ko lega w rz u ­
c i ł  m o je  ukochane p ap ie rzyska  do nieoczyszczo- 
n ych  w o rk ó w  po cem encie i  szybko w y p ra w ił je  
za b urtę , ja  o pu śc iłe m  na n ie  jego  d w a  w o ry  „za ­
b y tk o w y c h ”  bu te lek , aż o b a j M u rz y n i poczę li w rze ­
szczeć, p rze rażen i, że z a to p im y  im  „o k rę t ” . N ie  
b y ło  ra d y , należa ło  ro z ło żyć  p rzeprow adzkę  na  

A JlE K TÓ R E  k lę s k i ż y w io ło w e  b y w a ją  pośrednio  fortepian  i monumentalną szafę po babci, te  tzw. „fa - d w ie  tu ry . P o p łyn ą łe m  ło dz ią  do p o rtu , ko lega  zo- 
A  w y w o ły w a n e  lu d z k im  dz ia łan ie m . C z ło w ie k  p ro -  cphr^ si nprpzl st al - ,bJ  dokończyć  pako w a n ia . Razem  z w io ś la rz a -  

w o k u je  ż y w io ł n ie  u ś w ia d a m ia ją c  sobie ja k  w ie l-  wie...” , te  gdy wprowadzamy s ię  na dziesiąte piętro win- s ie dz ia łe m  o k ra k ie m  na s terc ie  g ra tó w . S ta tecz- 
k ie  moce w yzw a la , ja k  go one c iężko  dośw iadczą, da będzie nieczynna itp. To jest tyw to iik  udręczający, ność ło d z i b y ła  w ię c e j n iż  w ą tp liw a , a p rz y  każ-
ba -  czasem n ie  spodziewa się naw et, że porusza  “i  “s w e m f r o ^ S u  d e j m iększe j la l i  w oda  p rze le w a ła  się przez b u r ty ,
ż y w io ł. I  p o tem  m a za swoje... nel. gdzie z a ró w ^  lMZIe ja k  i  aura miewają kaprysy GDY docieraliśmy do falochronów -  na redę runął

TiyioAo eł/j . T7 .  . , . . , M i r * iedyś na. P^zeProwadzkę naqie szkwai z ulewm/m deszczem. Morze błyskawicznie
D z ie je  S ię  ta k  me ty lk o  W  d z iedz in ie  d z ia łań  W  p °d afrykańskim  niebem. K ilku  z nasze) załogi zaprag- spienilo si^  iedwo ¿otarliśmy do kei na wpół zalaną

w ie lk ic h  w y m ia ra c h . K a ż d y  Z nas, z w y k ły c h , t ra m - ??ftek Naredzi^T^aknradi p rz e p ro w a d z a liś m y  su’  na łodzią. Do dziś się dziwię, że mimo wszysfko dotarliśmy...
w a jo w y c h  pasażerów  m a szanse w y w o ła n ia  k ię -  _______■ ... ____  . . . Naturalnie nie_ było na razie mowy o ponownym wy)-

Obyczaje portowych miast

Æforifkariôka przeprow adzka

_________ __  __ ____ mowy
cl-i . „  . 7 . -  * Gdy umówiliśmy się ze „spedytorem" w  postrzępione) śclu na redę. Te zachodnioafrykańskie szkwały potrafią
SKi ż y w io ło w e j na W łasną, p ry w a tn ą  ska lę. D o koszulinie, który podjął się zorganizowania przenosin, czasem zepchnąć na brzeg duże frachtowce Siedziałem 
je d n e j Z n ic h  za liczam  p rze pro w a d zkę  i  sadzę Że zapewniał i t  po bagaże przyśle holownik. W  k ilka  godzin więc w strugach deszczu na kei i  ze ściśniętym sercem. __  -  n ic h  za liczam  p rze pro w a d zkę  i  sadzę Że zapewniał iż po bagaże przyśle holownik. W  k ilka  godzin więc w strugach deszczu ........ . . ____ ______ _____
n ie  iestem  w  n w e i n n in ii ndnsnhn innn  Toct tr, n ie  później holownik zamienił się w motorówkę. W  osta- patrzałem ja k  moje archiwum w papierowych workach* I  o p in ii oaosoom ony. je s t  to  m e- tecznym efeiccie pod burtę zakotwiczonego statku pod- zmienia się w betonowo-celulozową zaprawę murarską.
Chyonie swego ro d z a ju  k a ta k liz m , ru jn u ją c y  na  pe- płynęła wąziutka lódź-dlubanka z dwoma wioślarzami.
w ie n  czas n e rw y , ry tm  życ ia  rodz innego  za w od o - Na dobitek o wiele wcześniej niż się umawialiśmy w C H O C  po g odz in ie  s z k w a ł zu pe łn ie  u c ic h ł, p e ry - 
w ego i  tow arzysk iego , n ie  Ucząc in n y c h  konśek- ‘„ . T p S i S ” »  S  fo S t- V e tii y rz e p ro w a d z k o w y c h  b y ło  jeszcze sporo. N a j-
w e n c ji w  p ostac i rozproszonego i  zniszczonego m ie - ności. Rzuciliśmy się więc do pakowania we dwójkę. w iększa  n iespodz ianka  czekała  je d n a k  na  końcu,
n ia  i  s p łu k a n e j k iesy. Czyż n ie  są to  ostatecznie A n i „s p e d y to r” , a n i w io ś la rze  n ie  w y k rz y k n ę li na -
e fe k ty  podobne tym , ja k ic h  dozna ją  —  d a jm y  na M O Ż E  się w ydaw ać, że m a ry n a rz  n ie  posiada ta rc z y w ie  —  „d o rz u ć  m is te r po fun c ie ...” . P rz y ję li
to  —  pow odzianie ...?  na  s ta tk u  zb y t w ie lu  osob is tych  rzeczy, a le m y  b y - u p rze d n io  u m ó w io n ą  zap ła tę  i  g rzeczn ie  p od z ię ko-

w  r 7 4 crir . . . .  . . . . l iś m y  po o śm iu  m iesiącach  re js u  i  w  d od a tku  ko.ż- w a li.  N o  cóż —  d z ik a  A fry k a ...
wiadomo jeszcze czego się spodziewać. Ze zamiast za- ^  nas obarczony b y ł ja k ą ś  ko lekc jon e rską  m an ią , 
mówionego „s ta ra " przyjedzie „Z u k ", a my tu mamy H o le n d e r g ro m a d z ił k u fe rk i i  to  c a łk ie m  pokaźne, W . A N D R Z E J E W S K I

s ła w y  r ó w n ie ż  z a w o d z ą  z b r a k u  u -  
z a s a d n ie n ia . S ło w e m  le p ie j b y ło b y  
p rz e w e r to w a ć  a k ta  s p r a w y  — z te a ­
t r u ,  n ie s te ty ,  n ie w ie le  w y n ik a .  Sa­
dzę , że  b a rd z ie j is to tn e  je s t  z a w a rte  
r ó w n ie ż  w  p ro g ra m ie  p y ta n ie  B a r ­
b a r y  S e id le r .  C zy  w s z y s c y , k tó rz y  
z e t k n ę li  s ię  ze s p ra w ą  K o ta  m a ją  
c z y s te  s u m ie n ie ?  D o ty c z y  o n o  p rz e ­
de  w s z y s tk im  M a r ty .  J e s t to  je d y n y  
n a p ra w d ę  d o b rz e  s k o n s tr u o w a n y  
p r o b le m . O d p o w ie d ź  n a  to  p o w in ie n  
k a ż d y  w id z  zna leźć  w  s o b ie . TO ju ż  
p r z e k ra c z a  m o je  k o m p e te n c je .

N A  S Ł A B O Ś C I p rz e d s ta w ie n ia  za ­
w a ż y ła  te ż  in s c e n iz a c ja  W o jc ie c h a  
J e s io n k i.  O d  p ie rw s z e j s c e n y  p r ó ­
b u je  e p a to w a ć  nas e fe k c ia r s k im i  za ­
b ie g a m i.  J a k  p r y w a tk a  to  n a jn o w ­
sze p rz e b o je . J a k  m iło ś ć  to  c y ta ty  
m u z y c z n e  z L o v e  S to r y .  U k ła d  scen 
„O b s z a ru  c ie n ia ”  w s k a z u je , iż  rzecz  
w y p a d ła b y  o  w ie le  z g r a b n ie j w  te ­
l e w iz j i .  N a w e t la ik  ła tw o  z a u w a ż y  
z m ie n n o ś ć  p la n ó w , k tó re  m o g ły b y  
z a c h o w a ć  s p o is to ść  d ra m a tu rg ic z n ą  
d z ię k i m o n ta ż o w i.  A  ta k ,  w y jś c ia  i 
w e jś c ia  a k to r ó w  w  d o d a tk u  be z  w y -  
c ie n io w a n ia  ś w ia t łe m  p o  p r o s tu  r a ­
ż ą  sz tu c z n o ś c ią . E k s p re s y jn a  aż do  
g r a n ic  e fe k c ia rs tw a  je s t  sce n a  r e t r o -  
s p e k c j i  M a r ty .  W y w o łu je  n ie o d p a rte  
s k o ja rz e n ie , ze z n a n y m  c y ta te m  z 
M ły n a r s k ie g o  „ A  ja  b ę d ę  p rz e ż y ­
w a ć ” . M ia ło  b y ć  tra g ic z n ie ,  w y s z ło  
b a n a ln ie .  A  a k to rz y ?  S ta r a l i  s ię  w y ­
w ią z a ć  ze sw ego z a d a n ia  ja k  n a j le ­
p ie j .  N ie ź le  w y p a d ł Z b ig n ie w  Szcza- 
p iń s k i  w  r o l i  S ła w k a , u d a n a  je s t  
r o la  M a r ty  (N in a  G r u d n ik ) ,  ś w ie tn y  
p a n to m im ic z n ie  M ie c z y s ła w  A . G a j­
d a  w  r o l i  p i ja k a .  P o z o s ta li n ie w ie le  
m ie l i  d o  z a g ra n ia  i  n ie  m a  w  ty m  
ic h  winy. N o  cóż, n ie  je s t to  n a j ­
w y ż s z e  o s ią g n ię c ie  n a s z y c h  te a t ró w .  
C z y  je s t  w  s ta n ie  z m u s ić  k o g o k o l­
w ie k  d o  m y ś le n ia ?  J a  p r z y n a jm n ie j  
b a rd z o  w  to  w ą tp ię .

B o g d a n  W O J T C Z A K

MARGERY ALLINGHAM

PRZEDSIĘBIORCY
POGRZEBOWEGO

Przełożyła: Irena Dołeżał-Nowicka
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—  N ie . O n b y ł z  d ru g ie j s tro n y  na B a r ro w  S tree t p rz y  
skrzynce  p ocz tow e j. Pan L aw ren ce  obse rw o w a ł go, a ja  
pana L a w re n c e ’a. Była, to  ch o le rn ie  g łu p ia  sy tuac ja , ja  n ie  
śm ia łem  n aw e t d rgnąć. N ie  m og łem  zrozum ieć, dlaczego  
w szyscy k o t łu ją  się po nocy. W te d y  w ła śn ie  usłyszałem , ja k  
zegar na  koście le  k a to lic k im  na B a rro w  Road w y b ija  d rugą  
godzinę.

—  Ja k  m óg ł p an  rozpoznać ka p ita n a  Setona z  te j o d le ­
głości?

—  Och n ie  m og łem . —  W rodzona pogoda ducha  M ik e ’a  
zd aw a ła  się p o w o li w racać. P rzez d ług ą  c h w ilę  w  ogóle n ie  
m og łem  go w id z ie ć . Z o rie n to w a łe m  się, że s ta ry  L aw rence  
coś obserw u je , wobec tego ja  też obse rw ow a łem . P otem  zo­
baczyłem , że ktoś w y c h o d z i z  ja k ic h ś  d rz w i, p rzechodz i ko ło  
s k rz y n k i p ocz to w e j i  p a trz y  w  k ie ru n k u  B a rro w  Road. S ta ł 
ta k  może m in u tę , a potem  zn ow u  z n ik n ą ł.  W  c h w ilę  p óźn ie j 
to  się zn ow u  p o w tó rz y ło  i  coś w  postac i tego cz łow ieka , na ­
łożen ie  kapefasza w y d a ło  m i się znajom e.

—  Czy by ło  ty le  św ia tła , że pan to  w szys tko  w id z ia ł do­
k ła dn ie ? . —  In s p e k to r b y ł w y ra ź n ie  za fascynow any o p o w ia ­
d an ie m  D unn inga .

—  Tak, ju ż  panu  pow ied z ia łe m , że b y ł p ó łm ro k . C ien ie  
czarne a w szystko  in n e  pogrążone w  szarości. K i lk a  ra zy  
w id z ia łe m  s y lw e tk ę  tego wychodzącego cz łow ieka , aż w resz­
cie n a b ra łe m  pew ności, że to  k a p ita n . To porząd ny  facet, 
K ly t ia  lu b i go. A  w te d y  p o ja w iła  się kob ie ta .

C am p ion  zobaczył b ia łk a  oczu L u k e ’a —  a może ta k  m u  
się ty lk o  zd aw a ło  —  k tó ry  je d n a k  za ch o w yw a ł c a łk o w ite  
m ilczen ie .

—  S zła  cz łap iąc  c h o d n ik ie m  —  c ią gn ą ł o c h ry p ły  g los  —
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i  oczyw iśc ie  n ie  w id z ia łe m  je j  tw a rz y , ale ze sposobu, w  ja ­
k i  szła, w y d a w a ło  m i się, że to  starsza kob ie ta , i  zauw aży­
łem , że je s t tęga, choć by ła  g ru bo  ubrana . K a p ita n  podszeCl 
do n ie j i  ro z m a ic ia ł z n ią , ja k b y  się dobrze  zn a li, i  s ta li ta k  
ro z m a w ia ją c  z dziesięć m in u t. P om yśla łem , że się sprzeczają. 
K a p ita n  w y m a c h iw a ł rę k a m i. Law ren ce  b y ł w p ro s t p rze ­
w ieszony przez ogrodzenie . S zy ję  w y c ią g n ą ł ja k  bocian. 
P ew no  s ta ra ł się usłyszeć, co m ó w ią , ale to  by ło  n iem oż liw e , 
naw e t g dyb y  k rz y c z e li. W reszcie kob ie ta  o d w ró c iła  się i  po ­
szła p rosto  w  naszą stronę , a lbo  ta k  m i się p rz y n a jm n ie j 
zdaw a ło . A le  ona przeszła na d ru gą  stronę  A p ro n  S tree t 
i  weszła  w  za u łe k  ko ło  sta jen . K a p ita n  w ró c ił do d om u  i  pan  
L aw ren ce  też. Jestem  tego p ew ien , bo m u s ia łe m  ta m  tk w ić ,  
d o p ó k i sobie  n ie  poszedł.

C h a rlie  Lulce p o d ra pa ł się w  g łow ę.
—  R zeczyw iście  w yg lą d a  na to, że to  m u s ia ł być k a p ita n  

i  że czeka ł na ja kaś  kob ie tę . Szkoda, że je j  n ie  w id z ia ł.  Czy 
jesteś p ew ien , że ona weszła  w  pasaż?

—  C a łko w ic ie . W id z ia łe m  w yraźn ie . T a m tęd y  je s t p rz e jś ­
c ie  na  B a rro w  Road.

—  Jesteś peuńen, że o b a j B ow e lsow ie  n ie  w ró c i l i  do  pa­
sażu?

— N ie . N ie  m o g li tego z ro b ić . N ie  m a ty ln eg o  w e jśc ia  do  
sk ła du  aptecznego, a ja  zn a jd o w a łe m  się n a jw y ż e j o  dz ie ­
sięć ja rd ó w  od w ys ta w y .

—  A  p o te m  co się stało?
M ik ę  o p a rł się o p od uszk i i  ju ż  się zdaw a ło , że p ie lęg ­

n ia rk a  każe im  skończyć rozm ow ę. Po c h w il i  je d n a k  o ż y w ił 
się zn ow u  i  zaczął m ó w ić :

*—  Zacząłem  iść za u łk iem , bo ch c ia łem  być p rz y  m otorze.
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P od ty ln y m i d rz w ia m i B ow elsa  p a li ło  się ś w ia t ło  i  p rzyp o m ­
n ia łe m  sobie w te dy , że je go  syn o po w ie d z ia ł m i, że z a trz y ­
m a ł się u  n ic h  ja k iś  k re w n y . W  szedłem  do szopy cicho, bojąc  
się, żeby m n ie  ten  k re w n y  n ie  usłyszał. M o to r s ta ł na sw o im  
m ie jscu . Z a m k n ą łe m  d rz w i, z a n im  z a p a liłe m  zapa łkę , la ta rk i 
n ie  m ia łe m .

—  Czyś zauw a ży ł kogoś?
—  N ie , na do le  n ie  by ło  n ikogo . W yd a w a ło  m i się jednak , 

że słyszę ja k iś  szm er na  s tryszku  i  chyba  coś p ow iedz ia łem . 
N ie  p am ię ta m  dobrze. W  ka żdym  raz ie  potem  ju ż  b y ło  zu­
p e łn ie  c icho  i  pom yś la łem  sobie, że to  pew no ha łasow a ły  
ko n ie  stojące obok w  s ta jn i.  N ie  b y ło  na czym  siedzieć, a od 
ceglane j p o d ło g i c iągnę ło  w ilgo c ią , w ię c  doszedłem  do w n io ­
sku, że le p ie j będzie pó jść na górę. C zu łem  się ch o le rn ie  
zmęczony, a poza tern m u s ia łe m  się zastanow ić. Do w y p ła ty  
zosta ł m i ty lk o  fu n t.  —  Zm arszczy ł czo ło  pod bandażem. 
—  A le  to  ju ż  in n y  p ro b le m  — p o w ie d z ia ł i  u śm ie chn ą ł się 
ro zb ra ja ją co . —  T ym  z a jm ie m y  się późn ie j. No, w ię c  za p a li­
łe m  zapa łkę  i  o pu śc iłe m  ją , żeby n ie  zgasła, i  zacząłem się 
w sp in ać  po d ra b in ie . I  w ię c e j n ie  pam ię tam , w te d y  w łaśn ie  
p ew no  ktoś m n ie  rą b n ą ł w  g łow ę. A le  k io?

—  Może ta  p od s ta rza ła  dz iew czyna  ka p ita n a  —  za ża rto w a ł 
Cam pion.

K ie d y  w s ta li, D u n n in g  w y c ią g n ą ł rękę  w  jego stronę.
—  N iech  m i p an  tu  p rzyś le  K ly t ię , n iech  pan  będzie ta k i 

d o b ry  —  p o w ie d z ia ł c icho. —  M uszę z n ią  porozm aw iać . Pan 
n ie  w ie , w  ja k ie  może w paść beze m n ie  ta rap a ty .

(Ciąg dalszy nastąpi)
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D w ie  strony m edalu

Wftzyi hamuje raraój 
masowego pływania

D W A  O Ś R O D K I P Ł Y W A C K IE  dzia ła ją  W  naszym w oje  w ódz- p ły w a n ie  w S z c z e c in ie  i k to  ma 
łw ie  — Szczecin i Stargard. W  ch w ili obecnej środek ciężkości ie Pr®wadzić* P o z o s ta łe  g o d z in y  n a -  

przesunął się do Stargardu. W łaściw ie Neptun, k tóry  ma także r a k r e S in ^ lM to J e  i i r o S ” “ ?»- 
„filię “ w  Szczecinie, jest jedynym  klubem , k tóry  nasz okręg m o- p o trz e b o w a n ie  n a  te g o  ro d z a ju  u p ra -  
że godnie reprezentować na k ra jo w e j arenie. w ia n ie  p ły w a n ia ,  n ie s te ty  c ią g le  n ie

m a  g d z ie , m im o , że p r z y b y w a  n a m

A R K O N IA , m a jąca  b ardzo  dw óch  la t,  c iąg le  w ię c  ra czku je , wanlai*11 1 basenow do nauk* ***** 
bogate tra d y c je  i  św ie tne  w zo - Szczecin p rze s ta ł się lic z y ć  w  is t n ie j ą  także inne hamulce 
ry ,  dz iś  ju ż  n ic  n ie  znaczy —  Polsce ja k o  ośrodek p ły w a c k i,  osłabiające rozwój s p o r tu  p ły w a ć -  
z a jm u je  się p ra cą  z m łodz ieżą, n aw e t p rzysz łośc iow y. O s ta tn io  d z te lą t k T z tS w
S ta l S toczn ia  d z ia ła  d o p ie ro  od b o w ie m  z re je s tru  s e kc ji p rze - że w szczecinskiem są setki je- 

w o d n ic h  —  ty c h  od w ie lk ie g o  zior 1 rzek, jest morze — w lecie
w v c 7 v n i i  __  s k r e ś ln n n  s p le c ie  n ie  m a  S d z ie  p ły w a ć . B o w ie m  p la żw y c z y n u  —  sKresiono... sekc ję  mamy maio kaDiellsk s trz e ż o n v c h
Arkonn.
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Następcy
Szurkowskiego

WITAJĄ
WIOSNĘ

D O T Y C H C Z A S  w szys tk ie  
im p re z y  k o la rs k ie  d la  m ło ­
dz ieży n ie  zrzeszonej odby­
w a ły  się u  s c h y łk u  sezonu 
i  u ta le n to w a n i ic h  uczest­
n ic y  n ie  m o g li ju ż  spróbo­
w a ć sw ych  s ił w  im prezach  
o rg an izo w an ych  przez k lu ­
by. D obrze  się w ię c  sta ło, 
że dzia łacze  s e kc ji k o la r ­
sk ie j O g n iw a  p o s ta n o w ili 
p rze łam ać tę  n ie z b y t fo r tu n  
ną tra d y c ję  i  zo rgan izow ać 
w y ś c ig i ju ż  u  p ro gu  sezonu. 
W szyscy c i k tó ry m  m a rzy  
się k a r ie ra  R yszarda  S zur­
ko w sk ie go  będą m o g li s ta r­
to w a ć  w  c y k lu  im p re z  pod 
nazw ą  „W itam y wiosnę“. O - 
k a z ji do ry w a liz a c ji będzie 
sporo. W yśc ig i odb yw a ć  się 
będą b o w ie m  przez t rz y  
m iesiące, po  1 im p re z ie  w  
tygo d n iu . W szyscy c h ę tn i 
m ogą zgłaszać się w  sobotę 
p rz y  torze  k o la rs k im  o 
godz. 16. W  ty m  sam ym  
d n iu  rozegrany  zostan ie  też 
in a u g u ra c y jn y  w yśc ig . P ra ­
w o  s ta r tu  m a ją  ch łop cy  u - 
ro d zen i w  ro k u  1958 i m ło d ­
si, k tó rz y  pos iada ją  zezwo­
le n ie  le ka rza  szko lnego na  
u d z ia ł w  w yśc igu , (d)

m a m y  m a ło , k ą p ie l is k  s trz e ż o n y c h  
n ie w ie le ,  s p o ro  je s t  n a to m ia s t ta ­
b l ic  „ z a b ra n ia ją c y c h  k o r z y s ta n ia  z 
k ą p ie l i ” . Je s te ś m y  je d y n y m  c h y b a  
k r a je m , w  k tó r y m  o b o w ią z u ją  tzW . 
k a r t y  p ły w a c k ie .  K a r t y  te  n ik o g o  
je szcze  n ie  u c h r o n i ły  o d  w y p a d k u ,  
a ic h  ro z p ro w a d z a n ie  zaw sze  n a ­
s u w a  w ą tp l iw o ś c i.

W  P o lsce  w  c h w i l i  o b e c n e j p r o -

w ie le  p oc iągn ięć o rg a n iz a c y j­
n ych  okaza ło  się b łędnych .

D o  n ie w y p a łó w  z a lic z a  s ię  ju ż  d z iś  
e k s p e r y m e n t  z k la s a m i s p o r to w y ­
m i.  U w a ż a n o , że r a tu n e k  szcz e c iń ­
s k ie g o  p ły w a n ia  le ż y  w ła ś n ie

Siatkarki i siatkarze
zakończyli rozgrywki
0 mistrzostwo okręgu

W E  w s z y s tk ic h  lo k a ln y c h  g ru p a c h  
r o z g r y w k o w y c h  z a k o ń c z y ły  s ię  m i­
s tr z o w s k ie  b o je  s ia tk a r e k  i  s ia tk a ­
r z y .  J a k  ju ż  d o n o s i l iś m y ,  m is t rz e m  
l i g i  o k rę g o w e j s e n io ró w  zo s ta ła  d r u ­
ż y n a  s z c z e c iń s k ie g o  A Z S , k tó r a  bez 
p o w o d z e n ia  re p re z e n to w a ła  nasze 
¡w o je w ó d z tw o  w  z m a g a n ia c h  o  w e j­
ś c ie  d o  I I  l ig i .  W ic e m is tr z e m  o k r ę -  
ig u  z o s ta ł ze s p ó ł ś w in o u js k ie j  F lo -  
't y ,  a t rz e c ie  m ie js c e  w y w a lc z y ł  
¡M K S  T e c h n ik u m  S a m o c h o d o w e  
S zcze c in . A  o to  d a ls z a  k o le jn o ś ć :  

14. In a  G o le n ió w , 5. R ega T rz e b ia ­
tó w ,  6 Is k r a  M ie r z y n ,  7. S a d y  P y -  
irz y c e  i  8. L Z S  B ło tn o .  N a jle p s z ą  
d r u ż y n ą  l i g i  o k rę g o w e j p a ń  o ka za ł 
s ię  ze s p ó ł s ta rg a rd z k ie g o  L u x p o lu ,  
k t ó r y  w y p r z e d z i ł  I I  L ic e u m  E k o n o ­
m ic z n e  ze S zcze c in a  i  J u v e n ię  D ą ­
b ie .

M is t rz e m  o k rę g u  ju n io r ó w  z o s ta ł 
ize sp ó ł s ia tk a r z y  A Z S  — T e c h n ik u m  
IM e c h a n ic z n o -E n e rg e ty c z n e . A  o to  
■ da lsza  k o le jn o ś ć :  2. M K S  T e c h n i­
k u m  S a m o c h o d o w e , 3. M K S  T e c h ­
n ik u m  C h e m ic z n e . 4. F lo ta  Ś w in o ­
u jś c ie ,  5. M K S  C h r o b r y ,  6. M K S  
Z n ic z  S ta rg a rd , 7. M K S  G r y f in o .

W  d w ó c h  g ru p a c h  — s z c z e c iń s k ie j
1 te re n o w e j — w a lc z y ły  d r u ż y n y  
ju n io r e k .  W  ro z g ry w k a c h  ze s o o łó w  
te re n o w y c h  t r iu m fo w a ły  s ia tk a r k i  
s ta rg a rd z k ie g o  L u x p o lu  p rz e d  T e c h -  

In ik u m  R a c h u n k o w o ś c i R o ln e j z S u - 
J is z e w a , L O  z C ho szczn a  i  L o  ze 
'S ta r g a r d u .  W  g r u p ie  m ie js k ie j  n a j­
le p s z y m i o k a z a ły  s ię  re p re z e n ta n tk i 
. I I  L ic e u m  E k o n o m ic z n e g o  ze S zcze - 
¡c in a . D a ls z e  m ie js c a  z a ję ły :  2. J u -  
! v e n ia  D ą b ie . 3. M K S  S zcze c in . 4. 
¡Ł ą c z n o ś c io w ie c  S zcze c in , 5. S K S  
¡S z k o ła  P o d s ta w o w a  n r  34.

P o m ię d z y  t r iu m fa t o r k a m i  r o z g ry ­
w e k  w  g r u p ie  m ie js k ie j  i  te re n o w e j 
¡s to c z o n e  z o s ta ły  d w a  p o je d y n k i ,  k tó ­
r y c h  s ta w k ą  b y ł  t y t u ł  m is t r z y ń  
¡o k rę g u . Z d o b y ły  go  s ia tk a r k i  z I I  
L ic e u m  E k o n o m ic z n e g o , k tó re  p o k o ­
n a ły  L u x p o l  3:1 i  3:0.

( jg )

Z A C Z Y N A M Y  W IĘ C  
O D  P O C Z Ą T K U

...i to  po  27 la tach . W yd a je  
nam  się je dn a k , że ten  d ru g i
S ta rt b y ł n ieudany. B o  choć w a d z i s ię  ta k ż e  n a u k ę  p ły w a n ia ,  
p ra w d ą  je s t, że m a m y sporo Pr o w ą d z i s ię  je d n a k  p rz e s ta rz a ły m i 

m łodz ieży , do k tó re j (podobno) £ ie ™ ” o „M a d ó w . Wi5°  niewspó‘ - 
na leży  p rzyszłość, to  je d n a k

N IE  STA Ć  NAS  
N A  K IE P S K I W Y C Z Y N

M Y Ś L Ę , że b l is k i je s t dzień 
k ie d y  sp o rt p ły w a c k i w  naszym 

klasach sportowych. Po wieloletnich k ra iu  bedzie n ow sze rhn ie  „n ra  przygotowaniach w 1970 r. powołano . J fT  .,e Powszecnnie u p ra - 
w Szczecinie trzy pływackie klasy w ia n y . Dziś je d n a k  naszą d z ia - 
sportowe, nad k tórym i patronat ła ln ość  na te j n iw ie  m u s im y  o- 
sprawowała Arkonia. Od początku g ra n iczyć  do is tn ie ia rv c h  oh i^k  jednak było wiele niejasności na f i™  w e  is rm e jącycn  ODieK- 
l in ii k lub — władze oświatowe, w  tow . w  ozczecim e m a m y  obec- 
miarę upływu czasu nieporozumień n ie  d w ie  k ry te  p ły w a ln ie , 5 k r y -  
S g ? yŴ . S a m i ! ° sir JWnee0’ V c h  basenów  do n a u k i p ty w a - 

N ie  naszą je s t sp ra w ą  szu ka- J je d n ą  p ły w a ln ię  o tw a rtą , 
n ie  p rzyczyn  n iepow odzeń tego C hodz i w ię c  o to  aby o b ie k ty  te  
ro d z a ju  w sp ó łp racy , s p ra w a m i w ła ś c iw ie  w yko rzystane ,
ty m i p o w in n y  się za jąć w ła d ze  za^ow no  ^ la  w yczyn u  ja k  i  po - 
o św ia to w e  i  sportow e . D z ia ła ł-  P o la ry z a c ji p ły w a m a , jego  um a - 
ność je d n a k  „k la s  p ły w a c k ic h “  Po P rostu  m e  stać nas
w  Szczecin ie  rzuca  pew ne ś w ia - na  k ie p s k l WyC^ T k FTJ<;5r R FK  
t ło  na p racę  k lu b ó w , na szko le - x k l k
n ie  m łodz ieży. O tóż n ie k tó rz y  
tre n e rz y  u w aża ją , że k la sa  spor­
to w a  to  n ic  innego, ja k  k lu b o ­
w a  g ru pa  zaw odn icza . L e k c ja  
n a to m ia s t —  to  n o rm a ln y  tre ­
n ing , a ka ż d y  uczeń z tzw . k la ­
sy s p o rto w e j to  k a n d y d a t na 
z a w o d n ika  w ie lk ie g o  fo rm a tu .
Tym czasem  do k la s  ty c h  d ob ie ­
ra  się m łod z ie ż  w  sposób p rz y ­
p ad kow y , „n a  o ko “ . N ic  w ię c  
dz iw nego , że po 2— 3 la tach  
d z ia ła ln o śc i k la s  sp o rto w ych  
je s t w ię c e j rozcza row ań  n iż  
sukcesów. Rodzą się w ię c  p re ­
ten s je  i  n iep o ro zum ien ia . M etod  
p os tępow an ia  je d n a k  się n ie  
zm ien ia . T o  też c ią g le  b łą d z i­
my...

S kok  po m is trzo s tw o  okręgu . Fo to  A l.  W itu s z y ń s k i

IX  TU R N IE J N A JLE P S Z Y C H

Znamy już 8 finalistów
w  s ia ü î x é w c e

R O Z G R Y W K I E L IM IN A C Y J -

D R U G A  S T R O N A  M E D A L U

P Ł Y W A N IE  na leży do n a j­
b a rd z ie j p o p u la rn y c h  d y s c y p lin  
sp o rto w ych , u p ra w ia n y c h  maso­
w o  przez lu d z i w  ró ż n y m  w ie ­
ku . N a c a ły m  św ie c ie  ro z w ija  
s ię  b u d o w n ic tw o  p ły w a ln i k r y ­
ty c h  i  o tw a rty c h . P odobn ie  bę­
dz ie  i  w  Polsce.

W e w s z y s tk ic h  p ra w ie  p ro g ra m a c h  
s p o r to w y c h  o p ra c o w a n y c h  w  n a ­
s z y m  k r a ju  m ó w i s ię  o r o z w o ju  
s p o r tu  p ły w a c k ie g o ,  o b u d o w ie  o d ­
p o w ie d n ic h  o b ie k tó w .  N a  ra z ie  je d ­
n a k  z u rz ą d z e ń  ty c h  n a jw ię c e j  k o ­
r z y s ta ją  w y c z y n o w c y .  P a n u je  n a ­
w e t p rz e k o n a n ie , że w y c z y n  h a m u je  
u m a s o w ie n ic  p ły w a n ia .  C i, k tó r z y  
r e p re z e n tu ją  te n  p o g lą d  m a ją  s p o ­
r o  r a c j i .  K lu b y  z a jm u ją  p rz e c ie ż  
n a jle p s z e  g o d z in y , k tó re  n ie  z a w ­

sze są w ła ś c iw ie  w y k o r z y s ty w a n e .  W y  
d a je  s ię , że k o n ie c z n y m  je s t  a b y  
k o m p e te n tn e  c z y n n ik i  o k r e ś l i ł y  j a ­
k ie  r o z m ia r y  m a  m ie ć  w y c z y n o w e

Przed półfinałami III OSM

Ostatni sprawdzian
koszyketrek i koszykarzy

O D P IĄ T K U  DO N IE D Z IE L I rozgrywany będzie w  ha li W DS  
ogólnopolski tu rn ie j koszykówki, w  którym  wezm ą udział ze­
społy dziewcząt i  chłopców przygotowujące się do startu w  I I I  
Ogólnopolskiej S partakiadzie  M łodzieży. N a szczecińskim par­
kiecie zobaczymy drużyny: Bydgoszczy, K atow ic, Koszalina, Lo 
dzi i  Szczecina.
C H C Ą C  sp opu la ryzow ać w śród  łódzk iego , Z ie lo n e j G ó ry  oraz 

m łod ych  m ieszkańców  naszego B ia łegostoku . C h łopcy  na to m ia s t 
m ias ta  g rę  w  koszyków kę  d z ia - g ra ją  w  P oznan iu  z rep rezen ta - 
łacze O kręgowego Z w ią z k u  K o -  c ja m i: G dańska, K osza lin a , w o -
s z y k ó w k i, (k tó ry  je s t organ iza  
to rem  im pre zy ), p o s ta n o w ili u- 
m o ż liw ić  m łodz ieży bezpłatny  
wstęp na zawody.

T u rn ie j w  h a li W D S będzie 
d la  d ru ż y n  s p a rta k ia do w ych  
s ta tn im  sp raw dzianem  fo rm y  
p rzed  p ó łf in a ła m i I I I  O SM , k tó ­
re  rozegrane zostaną w  d n iach  
25— 29 bm . Zespo ły zgłoszone do 
p ó łf in a łó w  podzie lone  zosta ły  
na 8 g ru p  (4 d z iew czą t i  4 
ch łop có w ). Z każde j g ru p y  
aw ans do ro zg ryw e k  fin a ło w y c h  
u z ysku ją  po d w ie  n a jlepsze  d ru ­
żyny .

Szczecińskie k o s z y k a rk i w y ­
s tąp ią  w  B ia łym s to ku . Ic h  p rze ­
c iw n ic z k a m i będą za w od n iczk i 
w o je w ó d z tw a  w arszaw skiego  i

N ie  w s z y s t k o  j e s z c z e  s t r a c o n e . . .

Kolejsiy egzamin „Orfików“
P O R A Ż K A  p o ls k ie j  r e p re z e n ta c j i  ju n io r ó w  z m ło d y m i p i łk a rz a m i 

N R F  w e  W ło c ła w k u  z m n ie js z y ła  do  m in im u m  w ie lk a  szansę „ O r l i ­
k ó w ”  — a w a n s u  d o  f in a łu  te g o ro c z n e g o  tu r n ie ju  U E F A .

Z w y c ię s tw o  P o la k ó w  w  p ie rw s z y m  w y ja z d o w y m  m e c z u  z H o la n d ią  
2:1. o ra z  n ie o c z e k iw a n e  ra c z e j re m is y  N R F  w  o b u  m e c z a c h  z  H o ­
la n d ią  (0:0 i  1:1) s tw o r z y ły  „ O r l i k o m ”  d o s k o n a łą  p o z y c ję  w y jś c io w ą .  
N ie fo r t u n n y  m ecz  w e  W ło c ła w k u  d ia m e tr a ln ie  z m ie n i ł  u k ła d , szans 
n a  k o rz y ś ć  n a jg r o ź n ie js z y c h  r y w a l i  — p i łk a r z y  N R F .

J u tro _  p o d o p ie c z n y c h  tr e n e r a  S z c z g c h o w ic z a  czeka  k o le jn y  e g z a m in . 
W  K a lis z u  p o d e jm u ją  o n i w  re w a n ż o w y m  m e czu  re p re z e n ta c ję  H o la n ­
d i i .  O s ta tn i s w ó j m e c z  e l im in a c y jn y  P o la c y  s to czą  22 b m . w  O s te - 
ro d e  z N R F .

D o  a w a n s u  w y s ta r c z y  „ O r l i k o m ”  d w u b r a m k o w e  z w y c ię s tw o  n a d  
H o la n d ia  i p r z y n a jm n ie j  re m is  w  m e c z u  z N R F .

M e cz  w  K a lis z u  d e c y d o w a ł b ę d z ie  je d n a k  n ie  t y l k o  o a w a n s ie , 
le c z  ró w n s e ż  o z a ję c iu  d r u g ie g o  m ie js c a  w  g ru p ie  V I ,  a d r u ż y n y ,  
k tó r e  z a jm ą  d r u c ie  m ie js c a  w  te g o ro c z n y c h  e l im in a c ja c h  a w a n s u ją  
„ z  u r z ę d u ”  d o  f i n a łu  p rz y s z ło ro c z n e g o  tu r n ie ju  U E F A . k t ó r y  ro z e ­
g r a n y  b ę d z ie  w  S z w e c ji .

M H D  A r t .  S p oż ., D o ln ą  O d rę  i
N F TX T i i r n i e i n  N n i l e n - ^ v c h  w  WZDZ- N a  d r u g im  m ie js c u  u p la s o -  IN ł  i a  l u r m e j u  iN a j ie p s z y c n  n  w a ! s ię z e s p ó ł W Z D Z , w y p rz e d z a ją c
p iłc e  s ia tk o w e j p o w o li dob iega- D o ln ą  O d rę , H a r tw ig a  i  M IID . 
ją  końca. Z n a m y ju ż  b ow iem  3 . . . . . .
r i r i i 7 v n v  ż e ń s k ie  i ą  m e s k i r h  A  o to  p o z o s ta łe  w y n ik i :  H a r tw ig  a r u z y n y  z e n s K ie  i  o  m ę s K ic n ,  W Z d z  0 :2, m h d  —  D o ln a  O d ra  0:2, 
k t ó r e  w y w a l c z y ł y  m ie j s c a  w  f i -  w z d z  — m h d  2 :0, D o ln a  o d r a  — 
n a ła c h .  Do w y ł o n ie n i a  p o z o s t a ł  w z d z  i  :2, H a r tw ig  — m h d  2 :0, 
T irjp rt í p <¡7C7p  ip d e n  f i n a l i s t a  w  D o ln a  O d ra  H a r tw ig  2.0.w i ę c  je s z c z e  je a e n  i i n a n s t a  w  w  g r u p ie  n  p a ń  t r iu m fo w a ła  d r u -
k a te g o r ii pan i  d w a  zespoły w  ¿ y n a  s to c z n i S z c z e c iń s k ie j im .  a . 
k a te g o r ii mężczyzn. W a rs k ie g o  p rz e d  f m s  „ P o lm o ” ,

S P B O - l i  M P K . A  o to  k o m p le t  w y -  
W  r o z g ry w k a c h  e l im in a c y jn y c h  I  p ik ó w  u z y s k a n y c h  p rz e z  d r u ż y n y  

g r u p y  p a ń  n a jle p s z ą  d r u ż y n ą  o k a -  g r . i j ;  S to c z n ia  — M P K  2:0, F M S  
z a ła  s ię  e ip p a  W o je w ó d z k ie j R a d y  „ P o lm o ”  — S P B o  n r  1 2:0, M P K  — 
N a r o d o w e j.  P a n ie  z W R N  o d n io s ły  S P B O - l 0:2, S to c z n ia  —  F M S  „ P o l -  
c z te ry  z w y c ię s tw a , p o k o n u ją c  w  m o ”  2 :0, F M S  „ P o lm o ”  — M P K  
s to s u n k u  2:0 z e s p o ły :  H a r tw ig a ,  2 :0 , S to c z n ia  —  S P B O - l 2:0.

N a jle p s z y m i w  g ru p ie  I I I  p a ń  o k a ­
z a ły  s ię  s ia tk a r k i  W is k o rd u ,  k tó re  
w y p r z e d z i ły :  S z p ita l G o lę c in o , SSR  
„ G r y f ia ” , Z M P T  i  T O S .

W  g r u p ie  te j p a d ły  n a s tę p u ją c e  
r e z u lt a ty :  W is k o rd  —  T O S  2:0, 
„ G r y f i a "  — Z M P T  1 :2, T O S  — 
„ G r y f ia ”  1:2, S z p ita l G o lę c in o  — 
W is k o rd  2:1, „ G r y f ia ”  — S z p ita l 
G o lę c in o  0 :2 , Z M P T  —  T O S  2:0, 
S z p ita l —  Z M P T  2 :0, W is k o rd  —  
„ G r y f ia ”  2:0, Z M P T  — W is k o rd  0:2, 
T O S  — S z p ita l 0:2.

W  K O L E J N Y C H  s p o tk a n ia c h  g r u ­
p y  I I  m ę ż c z y z n  p a d ły  n a s tę p u ją c e  
r e z u l t a t y : K W  M o  — S P B O  n r  2 
0:2, S z p ita l T rz e b ie ż  — E le k t ro m o n -  
ta ż  0:2, E le k t ro m o n ta ż  —  B P B K o m . 
2:0, S P B O -2  — S z p ita l T rz e b ie ż  0:2, 
S Z C P  — K W  M O  2:0. A w a n s  do  
f in a łó w  w y w a lc z y ła  w  te j  g r u p ie  
d r u ż y n a  E le k tro m o n ta ż u , Tctóra w  
d e c y d u ją c y m  s p o tk a n iu  w y g r a ła  z 
ze s p o łe m  z T rz e b ie ż y  —  w ic e l id e re m  
ta b e li .  D a lsze  m ie js c a  z a ję ły :  S Z C P , 
S P B O  n r  2, K W  M O  i  B P B K o m .

M is t rz e m  V I  g r u p y  m ę ż c ą y z n  z o ­
s ta ła  d r u ż y n a  H y d r o m y ,  k tó r a  w y ­
p r z e d z i ła :  W R N , M P G C , M H D ,
S P B K o l. ,  T O S  i  S to c z n ię  J a c h to w ą . 
W  o s ta tn ic h  d w ó c h  s e r ia c h  s p o tk a ń  
o m is t rz o s tw o  te j  g r u p y  p a d ły  n a ­
s tę p u ją c e  ro z s t r z y g n ię c ia :  M H D
S p oż . —  B P B K o l.  2:0, H y d r o m a  ~¡- 
M H D  A r t .  S p oż , 2:0, S to c z n ia  J a c h ­
to w a  — T O S  0:2, W R N  — S to c z n ia  
J a c h to w a  2:0, M H D  A r t .  S p oż . — 
M P G C  0:2, B P B K o l.  — H y d r o m a  0 :2 , 
M P G C  — B P B K o l.  2 :0, S to c z n ia  
J a c h to w a  —  M H D  A r t .  S p oż . 0':2 1 
T O S  — W R N  0:2.

Z  g r u p y  V I I  m ę ż c z y z n  a w a n s  d o  
f in a łu  u z y s k a l i  s ia tk a rz e  B r o w a ru ,  
k tó r z y  w y p r z e d z i l i : A k a d e m ię  R o l­
n ic z ą . P o l ite c h n ik ę  S z c z e c iń s k ą , 
P P D iU R  . .G r y f ” , F M S  „ P o lm o ” , J e d ­
n o s tk ę  W o js k o w ą  i  C P N . W  o s ta t­
n ic h  p o je d y n k a c h  te j g r u p y  u z y s k a ­
n o  n a s tę p u ją c e  w y n ik i :  P S  — C P N  
2:0, F M S  „ P o lm o ”  —  P P D iU R  
„ G r y f ”  0:2. C P N  — F M S  „ P o lm o ”  
0:2, J e d n o s tk a  W o js k o w a  —  PS 0:2, 
B r o w a r  — A R  2:1, PS  — B r o w a r  
1:2, F M S  „ P o lm o ”  —  J e d n o s tk a  
W o js k o w a  2:0. P P D iU R  „ G r y f ”  — 
C P N  2:0, J e d n o s tk a  W o js k o w a  — 
P P D iU R  „ G r y f ”  0:2. B r o w a r  —  F M S  
„ P o lm o ”  2:0 ł  A R  — P S  2:0.

I X

je w ó d z tw a  w a rszaw sk iego  i  ze­
społem  gospodarzy, (jg)

„GRYF”  
wygrał turniej

dla nie zrzeszonych
D O B IE G Ł Y  K O Ń C A  r o z g r y w k i  p i ł ­

k a r s k ie  z o rg a n iz o w a n e  p rze z  G K S  
A r k o n ię  d la  d r u ż y n  n ie  z rz e s z o n y c h . 
Z g ło s z o n e  z e s p o ły  g r a ły  w  d w ó c h  
g ru p a c h  e l im in a c y jn y c h ,  a n a s tę p n ie  
n a j le p s i u c z e s tn ic z y l i  w  f in a le .  N a j­
le p s z y m  z e sp o łe m  r o z g ry w e k  o k a ­
z a ła  s ię  d r u ż y n a  „ G r y f ”  s k ła d a ją c a  
s ię  z u c z n ió w  SP-62. D ru g ie  m ie js c e  
z a ję ła  „ je d e n a s tk a ”  SP-32, a tr z e ­
c ie  SP-61. K o le jn e  m ie js c a  z a ję ły :  
S o k ó ł (SP-40 i  63), SP-54, SP-16a, 
S P -16b i SP-60. Z a  n a j le p s z y c h  za ­
w o d n ik ó w  tu r n ie ju  u z n a n o  J a ro s ła ­
w a  W a c h n ik a  (S P -62 ), M a r iu s z a  
Ż m ije w s k ie g o  (SP-61) i  M ie c z y s ła w a  
T e le m a n a  SF-16.

Notatnik sportowca
K S  S T A L -S T O C Z N IA  o g ła s z a  na ­

b ó r  d o  s e k c j i  p i ł k a r s k ie j  c h ło p c ó w  
z r o c z n ik ó w  1959 i  m ło d s z y c h . C h ę t­
n i  m o g ą  z g ła sza ć  s ię  w e  w to r k i ,  
ś r o d y , c z w a r tk i  i  p ią t k i  n a  b o is k u  
p r z y  u l.  D u b o is  w  g o d z . 16— 18.

Z A R Z Ą D  S z c z e c iń s k ie g o  W O P R  
p r z y p o m in a  w s z y s tk im  z a in te re s o ­
w a n y m . że z a p o trz e b o w a n ia  n a  r a ­
to w n ik ó w  n a le ż y  s k ła d a ć  d o  1 m a ja  
w  s e k re ta r ia c ie  W O P R  p r z y  u l.  N a ­
r u to w ic z a  17 te le fo n  444-77.

S E K C J A  p i łk a r s k a  A r k o n i i  p r z y j ­
m u je  c h ę tn y c h  d o  s z k ó łk i  b r a m -  
k a r s k ie j .  K a n d y d a c i m o g ą  zg ła szać  
s ię  n a  s ta d io n ie  w  L a s k u  A r k o ń -  
s k im  w e  w to r k i ,  ś r o d y , c z w a r tk i  i  
p ią t k i  o  g o d z . 16,30.

12.1 V . —  go dz . 17 —  s a la  S z k o ły  
P rz y z a k ła d o w e j H y d r o m y  p r z y  
u l .  K u  S ło ń c u  — r o z g r y w k i  IV  
g r u p y  k o b ie t .

G o d z . 18 — s a la  S P -5  p r z y  u l .  
K r .  J a d w ig i —  r o z g r y w k i  I  g ru ­
p y  m ę żczyzn .

G o d z . 18.30 — sa la  SP -6  p r z y  u l .  
M a lc z e w s k ie g o  —  I V  g r u p a  m ęż­
cz y z n .

13 .IV . — g o d z . 17 —  s a la  H y d r o m y  
— I V  g ru p a  k o b ie t.

14 .IV . — g o d z . 18 — s a la  S P -5  p r z y  
u l .  K r .  J a d w ig i — r o z g r y w k i  I  
g r u p y  m ę żczyzn .

G o d z . 18.30 —  sa la  S P -6  p r z y  u l. ’ 
M a lc z e w s k ie g o  —  I V  g ru p a  m ę ż ­
cz y z n .

15.I V .  — go dz . 10 —  sa la  p r z y  u l. ' 
K r .  J a d w ig i —  r o z g r y w k i  r v  
g r u p y  m ę ż c z y z n .

( jg )



K U R I E R  OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE ♦  OGŁOSZENIA ^  POKRÓTCE +  OGŁOSZENIA +  POKRÓTCE ^  STRONA 7

i W TO R E K  
10 K W IE T N IA

DZIfS:
M ichała, Makarego  

JU TR O :
Leona, F ilip a

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  w z ra ­

stające, deszcz. Tem p. od 
3 do 6 st. W ia try  słabe do  
u m ia rk o w a n y c h , p ó łnocno - 
wschodnie .

D Z IŚ  za c h ó d  s ło ń c a  o  g o d z i­
n ie  18.52. J U T R O  w s c h ó d  s ło ń ­
ca  o  g o d z in ie  5.14.

OYŹURY

P O L S K I — „ D a m y  i  h u z a r y “  g. 
16 ; W S P Ó Ł C Z E S N Y  — „R o m a n s  z 
w o d e w i lu “  g 19.30; M U Z Y C Z N Y  — 
„ A n iu t a “  g. 19; R O Z R Y W K I — u l. 
K o rz e n io w s k ie g o  2 — „ P o p ie r a jm y  
e ię *‘ g . 17, 20.

S Z P IT A L E

K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  —
U n i i  L u b e ls k ie j ; W E W N . — G o ś ­
c in o ;  C H IR . -  G o lę c in o ; P O Ł O Ż ­
N IC T W O  — P o m o rz a n y ; N E U R O L O ­
G IA  —  P A M ; U n i i  L u b e ls k ie j ;  D E R ­
M A T O L O G IA  — A r k o ń s k a ;  P R Z Y ­
C H O D N IE : D Z IE C IĘ C A  —  a le ja  
W o j. P o ls k ie g o  72 g . 19—7 ; O G Ó L ­
N A  — a l.  Je d n . N a ro d o w e j n r  12 — 
c a łą  d o b ę ; S T O M A T O L O G IC Z N E  — 
a l. P ia s tó w  1 -  g. 20—7 ; N R  2 — 
N a d  O d rą  18 — g . 8—15: S K Ó R N O - 
W E N E R O L O G IC Z N E  — H . P o b o ż ­
n e g o  14 — g. 9—17; M . B u c z k a  6 
g . 8—16; N a d  O d rą  14 — g . 8—19; 
K a p ita ń s k a  3 — g . 8—15; W o j. P o l­
s k ie g o  101 — g . 8—17.

A P T E K I

N R  33 ( d o d a tk o w o  o d t r u t k i  i  t le n )  
p l.  G r u n w a ld z k i  42 — te l.  345-51; 
N R  2 — M ic k ie w ic z a  101 — te l.
730-44; N R  7 — 5 L ip c a  7 — te l.  
443-38.

P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K :  N R  
11 — D ą b ie ;  N R  12 — P o d ju c h y ;  
N R  62 — Z d ro je .

IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 460-23,
460-24; P o c ią g i p rz y je ż d ż a ją c e  —  
916; P o c ią g i o d je ż d ż a ją c e  — 917.

IN F O R M A C J A  T U R Y S T Y C Z N A : a l. 
J e d n o ś c i N a ro d o w e j 50 — te l.  428-32 
—  c z y n n a  o d  go dz . 8—18.

„ K w a r te t  P a r r e n in ” . 18.45 L e k c ja  j .  
f r a n c u s k ie g o . 19.20 D o b ra n o c . 19.30 
D z ie n n ik  T V  20.05 „ K u  w a s z e j r a ­
d o ś c i’ *. 21 P o e z ja  ra d z ie c k a  21.20 
„24  g o d z in y * ’. 21.30 P u b lic y s ty k a  
n a u k o w a  „ K r y p to n im  „ N "  22 T e a tr  
t ,K o b r a “  — „ A l i c ja  p ro w a d z i ś le d z ­
tw o ” . 23.20 L e k c ja  j .  ros .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.20 G im n a s ty k a . 15.30 L e k c ja  j .  
ro s . 16. L e k c ja  j .  an g . 16.25 W id o ­
w is k o  d la  d z ie c i. 16.55 W ia d o m o ś c i. 
17 M e cz  h o k e ja  C SR S — S zw e c ja . 
18.15 T e le re k la m a . 18.50 P o z d ro w ie ­
n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19 „ W iz y ta “ . 
19.30 K r o n ik a .  20 F i lm  C SR S „ K u ­
p ie c  c zy  m u z y k a n t? * * . 20.55 S p o tk a ­
n ie  w  k in ie  21.40 M ecz h o k e ja  
Z S R R  — F in la n d ia .  23.10 K r o n ik a .

Ś R O D A

1 G im n a s ty k a . 7.10 P ro g ra m  d la  
w s i. 7.55 L e k c ja  J. a n g . 8.25 K r o n i ­
k a . 9 F i lm  C SR S „ K u p ie c  c z y  m u ­
z y k a n t? ” , 9.55 M e cz  h o k e ja  Z S R R  — 
F in la n d ia . 11.25 W ia d o m o ś c i. 16 F i lm  
ra d ź . „ D w a  u ś m ie c h y ” . 17.05 G o d z i­
na  d la  ro d z ic ó w . 17.30 W ia d o m o ś c i. 
17.35 G im n a s ty k a .  17.45 W id o w is k o  
d la  d z ie c i. 18.15 F i lm  T V  „ T r z e j  z 
K ‘ \  18.40 T e le re k la m a . 19 „ O d p o ­
w ie d z i”  19.30 K r o n ik a .  20 „O b ro ń c a  
m a  g ło s “  21.25 R e p o rta ż  „ M o ż l i ­
w o ś c i i  rz e c z y w is to ś ć “ . 21.55 S p o r t .  
23.25 K r o n ik a .

D E L F IN  ( te l. 468-78) „ D w ie  lu b  
t r z y  rz e c z y , k tó re  w ie m  o n ie j ”  g. 
14, 16, 18 — f r .  od  la t  16 — 
p a n o ra m . ; „ S k o r p io n ,  P a n n a  i 
Ł u c z n ik ”  g . 20 — p o i.  od  la t  18; 
ś r o d a :  go dz . 18, 20; ..D w ie  lu b
t r z y  rze c z y , k tó re  o  n ie j w ie m ”  g. 
10, 12, 14. 16; K O S M O S  ( te ł 355-02) 
„ P o r t  lo tn ic z y “  g. 8.30. 11.30, 14.30, 
17.30, 20.30 — U S A  od  la t  14 — 
p a n o ra m  ( w to r e k  i  ś ro d a ) ; C O - 
L O S S E U M  ( te l. 458-18) „ D z ie ln y  w o ­
j a k  HOSOlino“  g . 13.30, 16, 18.30, 21 
—  w l.  od  la t  14 — p a n o r a m .;  ś ro ­
d a :  „ Z  ta m te j s t r o n y  tę c z y “  g . 9, 
11.15, 13.30, 16, 18.30, 21 — p o i.  od  
la t  16; B A Ł T Y K  ( te l. 733-35) „ P o ­
s a g  k s ię ż n ic z k i R a lu “  g . 11.15, 13.30, 
16, 18.15, 29.30 — r u m  o d  la t  14; 
P O L O N IA  ( te l. 218-34) „ B łą d  s z e ry ­
f a “  g . 11, 13.15, 15.45, 18 — N R D  
o d  la t  14: „ D z ie ń  o czys z c z e n ia * ’ g. 
20.15 — p o i. od  ła t  16 ( w to r e k  i  
ś ro d a ) ; P1Q N 1ER  ( te l.  475-02) „ L a ­
ta ją c y  k u f e r “  g. 17; „W s p o m n ie n ia  
z  p rz y s z ło ś c i”  g . 15: „ L o k is “  g. 18, 
20 ; „ A r a b e s k a "  g . 22; ś ro d a : „ L a ­
ta ją c y  k u f e r “  g . 10; „W s p o m n ie n ia  
z  p rz y s z ło ś c i”  g . 11, 13: „ L o k is ”  
g . 18, 20; „A ra b e s k a * -  g. 22 — a n g . ;  
Z A M E K  — „ 2 y c ie  w  B a tte rs e a ”  g. 
19 — a n g . od  la t  18; T P P -R  — 
„ G n ie w n a  p o d ró ż “  g. 18, 20 — b u łg . 
o d  la t  14; M A R S  — „ K la n  S y c y ­
l i jc z y k ó w “  g . 16, 19 — f r .  o d  la t  
16 — p a n o ra m .; P R O M IE Ń  — „ R e ­
w iz ja  o s o b is ta * ’ g . l f i ,  18, 20 — p o i. 
o d  la t  18; E C H O  (K rz e k o w o )  „ N a  
s a m y m  d n ie ”  g . 18 — N R F  o d  la t  
18 ; S Z M A R A G D O W E  (Z d r o je )  „B e z  
w y ra ź n y c h  m o ty w ó w “  g . 18, 20 — 
f r .  od  la t  16; „ S k a r b “  g . 16; P R Z Y ­
J A Ź Ń  (D ą b ie )  „ S p a c e r  w  w io s e n ­
n y m  d e s z c z u ”  g . 17, 19 — U S A  od  
la t  16 — p a n o r a m .;  H U T N IK  (S to ł-  
c z y n )  „ W ie lk a  n a d z ie ja  b ia ły c h “  g.
77, 19 — U S A  o d  la t  18 — p a n o ra m .;
1 M A J  (2 y d o w c e )  „ P o k u s a “  g. 17, 
79 —  f r . - w ł .  o d  la t  18; B A J K A  (P o ­
lic e )  „ K o b ie ta  k o t ”  g . 17, 19 — ja p . 
©d la t  16 — p a n o ra m .; B I A Ł Y  Ż A ­
G IE L  (T rz e b ie ż )  „ O l iv ie r ”  g . 19 — 
a n g . od  la t  11: Z A T O K A  (N o w e  
W a rp n o )  „ W ie lk a  w łó c z ę g a ”  g. 16.30, 
19 — f r .  od  la t  11 —  p a n o ra m . ; 
S T O K R O T K A  (S m ie rd n ic a )  „ R u c h o ­
m y  c e l“  g . 19 — U S A  o d  la t  14; 
D A R  (S ta rg a rd )  „ P o je d y n e k  r e w o l­
w e ro w c ó w “  g. 16, 18, 20 —  U S A  
od  la t  16; IN A  (S ta rg a rd )  „ P o je d y ­
n e k  re w o lw e r o w c ó w “  g . 16.30. m.30, 
20.30 — U S A  nd la t  16; G R Y F  ( G r y ­
f in o )  „ D w o je  n a  h u ś ta w c e ”  — 
U S A  o d  la t  16 —  p a n o r a m .;  R O ­
B O T N IK  (P y rz y c e )  „ T y lk o  d la  
o r łó w “  — an g . o d  la t  14 —
p a n o r a m .;  W IS Ł A  (G o le n ió w )  — 
„ M o r d e r c y  w  im ie n iu  p ra w a * ' g.
78, 20 —  f r .  o d  la t  16.

F O T O P L A S T Y K O N  — W o j.  P o l. 36 
—  „ K s ię s tw a  1 r e p u b lik i* ’ g . 11—20.

M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 __
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — 
X V I I I  w . ;  S z tu k a  p o ls k a  od  k o ń c a  
X V I I I  w . ;  W ła d z tw o  K s ią ż ą t P o - 
m o r s k ie h  g . 11— 17; W A Ł Y  C H R O ­
B R E G O  3 — P o ls k a  na d  B a ł ty k ie m  
p rz e d  1 000 la t ;  P rz y ro d a  m o r z a ;  G o ­
s p o d a rk a  m o rs k a  n a  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im  1945—1960; D a w n a  X i l t u r a  
lu d o w a  na  P o m o rz u  Z a c h o d n im ;  
K u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j;  z  d z ie ­
jó w  rz e m io s ła  i  m o n e ty  n a  P o m o ­
rz u  Z a c h o d n im ;  S z tu k a  p o ls k a  — 
n a b y t k i  M u z e u m  N a ro d o w e g o  w  
S z c z e c in ie  z la t  1970—1972 g . l l —17; 
Z A M E K  — P la s ty k a  te a t r a ln a ’; 
B W A  —  F o to g ra f ik a  E d w a rd a  H a r t -  
w ig a  g . 10—18; Z A M E K  — W y s ta w a  
1,S z tu k a  lu d o w a  K a s z u b ” .

P R O G R A M  I

16.30 D z ie n n ik  T V .  16.40 T V  M ło ­
d y c h . 18.20 K r o n ik a  P o m o rz a  Z a ­
c h o d n ie g o . 18.40 „ M o r s k ie  s p o tk a ­
n ia ” . 19.10 P r z y p o m in a m y ,  ra d z i­
m y . 19.20 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  
T V .  20.05 F i lm  C SR S „ Z a lo t y  p ię k ­
n e g o  d ra g o n a ”  ( k o lo r ) ,  21.35 M i­
s tr z o w ie  b a tu ty  — B o g d a n  W o d ic z -  
k o . 22.05 D z ie n n ik  T V  i  s p o r t .  22.35 
i  23.10 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e .

P R O G R A M  I I

16.45 „ Z w ie r z y n ie c “ . 17.30 M a g a z y n
s tu d e n c k i.  18 „ M ó j  d o m  —  tw ó j ,  
w asz , n a sz “ . 18.15 J a d ło s p is  d la  m i­
l io n ó w .  18.45 L e k c ja  j .  ro s . 19.20 
D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V . 20.05 
T V  a t la s  ś w ia ta  20.35 R o z ś p ie w a n i 
in ż y n ie r o w ie .  21.10 „24  g o d z in y “ .
21.20 S ce na M o n o d ra m  —  „ S z e r y f “ . 
21.35 S zk ice . 22.05 L e k c ja  j .  n ie ­
m ie c k ie g o . 22.30 S ło w n ic z e k  K in a  
W e r s ji  O r y g in a ln e j .  22.40 K in o  W e r­
s j i  O r y g in a ln e j — f i lm  „ A d iu ta n t  
je g o  e k s c e le n c j i“ .

Ś R O D A

P R O G R A M  I

8.25 F i lm  C SR S „ Z a lo t y  p ię k n e g o  
d ra g o n a ” , 9.55 F iz y k a  d ła  k l .  V I ,
10.55 F iz y k a  d la  k l .  V I I ,  11.55 H i ­
s to r ia  d la  k l .  V I I .  12.45 i  13.25 T V  
T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 14 „ W y b ie r a ­
m y  z a w ó d ” . 15.20 i  15.55 P o lite c h ­
n ik a  T V . 16.30 D z ie n n ik  T V . 16.40 
D la  m ło d y c h  w id z ó w  „ S ło w o  h o ­
n o r u ” . 17.10 „ M is ie  n ie  ch cą  iś ć  
sp a ć “ . 17.35 In fo r m a c je ,  to w a r y ,  
p r o p o z y c je . 17.55 „ W io s n a  n a  b u d o ­
w a c h “ . 18.45 M a g a z y n  m e d y c z n y .
19.20 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  T V . 
20 S tu d io  63 „O p o w ie ś c i m o je j  żo ­
n y “ . 20.15 F i lm  s e r y jn y  „ C ie n ie  za ­
n ik a ją  w  p o łu d n ie “  —  ra d ź . ( k o ­
lo r ) .  21.35 M is t rz o s tw a  ś w ia ta  w  
h o k e ju  Z S R R  — P o ls k a  ( k o lo r ) .
22.55 D z ie n n ik  T V .  23.20 P o l it e c h n i­
k a  T V .

P R O G R A M  I I

16.45 P rz e g lą d  p r a s y  n a u k o w o - te c h ­
n ic z n e j.  16.55 F i lm y  T e le -A R - u .  17.15 
„ O  c z y m  s ię  f i lo z o fo m  n ie  ś n i ło “ . 
17.40 P o ra d n ik  k o s m e ty c z n y  17.45 
„ P o  d r u g ie j  s t r o n ie  B a ł t y k u “ . 18.15

P R O G R A M  1

W IA D O M O Ś C I: 15, 16, 19.05, 20, 22, 
23, 24.
15.05 D źw ię K O w e p e jza że . 15.25 L i ­
s ty  z P o ls k i.  15.30 M S  w  h o k e ju  na  
lo d z ie . 16.15 P io s e n k i d o  s łó w  J . 
P r z y b o r y ,  16.30 P ły t y  z ró ż n y c h  
s t r o n  Z S R R , 17 S tu d io  M ło d y c h ,
17.15 M e tro n o m  17.50 K l ie n t  nasz 
p a r tn e r .  18.05 R y tm o s to p e m  po  k r a ­
ju .  18.30 S tu d iu m  w ie d z y  p o l i ty c z ­
n o -s p o łe c z n e j.  18.40 P o d w ie c z o re k  
k a m e ra ln y .  19.30 Z a p o m n ia n e  g w ia z ­
d y  e s t ra d y . 20.15 M e lo d ie  P ra g i i  
M o s k w y .  21 M in ia tu r y  m u z y c z n e . 
21.25 S tu d io  M ło d y c h . 21.30 N a p o ­
g ra n ic z u  ja z z u . 22.05 R y tm , ta n ie c , 
p io s e n k a . 22.25 C o s ły c h a ć  w  ś w ię ­
c ie ?  22.30 R y tm , ta n ie c , p io s e n k a .
23.15 R a d io w e  ja m  sess ion . 0.05—3 
P ro g ra m  n o c n y .

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I: 18.30, 21.30, 23.30;
S E R W IS  R Y B A C K I:  18.25, 0.01.

15 P ro g ra m  d la  m ło d z ie ż y . 15.40 O 
ś p ie w ie , p ie ś n ia c h  i  p io s e n k a c h . 16 
W y p o c z y n e k  1 tu r y s t y k a .  16.15 M o ­
rz e  w  m u z y c e . 16.40 Z e  ś w ia to w e j 
e s t ra d y . 17 P A W , 17.25 „5 0 X M * ‘ .
18.15 Z d ro w ie . 18.40 W id n o k rą g . 19 
S tu d io  M ło d y c h . 19.15 L e k c ja  j .  
a n g . 19.30 M a g a z y n  l i te r a c k o - m u -  
ly c z n y  21 N o w in y  1 n o w in k i  m u ­
zy c z n e . 21.15 Z w ie r z e n ia  w ie c z o rn e . 
21.50 R o z m o w y  o w y c h o w a n iu . 22 
Im p r e s je  m u z y c z n e . 22.30 K a le jd o ­
s k o p  k u l t u r a ln y .  23 Z  d z ie jó w  m u ­
z y k i  p o ls k ie j.  23.40 M u z y k a  d a w n a .

P R O G R A M  I I I

15.10 Z e s p ó ł „ L u c i f e r 's  F r ie n d “ . 15.30
R o z m o w a  o  s p o rc ie . 15.45 S o m b re ro  
p e łn e  m u z y k i ,  16.05 P io s e n k i — p a ­
s tis ze . 16.25 N o w o ś c i r a d z ie c k ie j 
m u z y k i ,  16.45 N a sz  r o k  73 17.05
„ T o r t i l l a  F la t “ . 17.15 M ó j m a g n e to ­
fo n . 17.40 S ło w n ik  s z tu k  p ię k n y c h .
18.10 R o z s z y fro w u je m y  p io s e n k i.  
18.30 P o l it y k a  d la  w s z y s tk ic h . 18.45 
K a b a re t ś p ie w a n y . 19.05 K a b a re t 
g r a n y .  19.20 K s ią ż k a  ty g o d n ia  19.35 
M u z y c z n a  p o c z ta  U K F . 20 M u z y k a  
z A n ty p o d ó w . 20.40 L e k c ja  j .  n ie ­
m ie c k ie g o . 20.5j> P rz e b ó j za p rz e b o ­
je m . 21.25 U tw o r y  B e e th o ve n a . 21.40 
N a  p o b o c z u  w ie lk ie j  p o l i t y k i .  21.50 
O p e ra  ty g o d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 
22.08 G w ia z d a  7 w ie c z o ró w . 22.15. 
„ N ę d z n ic y “ . 22.45 P ie ś n ia rz e  z S a n ­
tia g o . 23 C h w ila  p o e z j i .  23.06 K w a r ­
te ty  H a y d n o w s k ie  — M o z a rta . 23.37 
Ś p ie w a  D io n n e  W a r w ic k .

W rajdowym tempie
zasiądziesz za kierownicą

jeżeli kupisz 
w Banku PKO

nowoczesny
samochód małolitrażowy

S E A T  8 5 0

S iln ik  4 -c y lin d ro w y
0 po jem nośc i sko kow e j —  843 cm  sześć.
1 m a ksym a ln e j m ocy —  42 K M  w g  S AE 
Szybkość m a ksym a ln a  —  130 k m /h  
Sam ochód 2 -d rz w io w y ,
p ro d u k c ji h iszpa ń sk ie j na  lic e n c ji w ło s k ie j.

Sprzedaż za w alu ty  w ym ienialne i bony towarow e PcKaO  
prowadzą Ekspozytury B A N K U  PKO .

1568-K

N A U C Z Y C IE L  u c z y  m a ­
te m a ty k i ,  n a u c z y c ie lk a  
p o ls k ie g o . T e l.  760-16.

1728-G

N IE R U C H O M O Ś Ć

S P R Z E D A M  ta n io  d o m  
p ię t r o w y ,  b l is k o  P o z n a ­
n ia . W o ln e  m ie s z k a n ie .
In fo r m a c je : K o s t r z y ń
W Ik p . ,  R y n e k  14.

4185-G
M A T R Y M O N IA L N E

N A J W IĘ C E J  o f e r t  p o ­
s ia d a  B iu r o  M a t r y m o ­
n ia ln e  „ S y r e n k a ” , W a r ­
szaw a , u l .  E le k to r a ln a  
IŁ . In fo r m a c je :  10 z ł 
z n a c z k a m i p o c z to w y m i.

1399-K
R O Z W IE D Z IO N Y , la t  44,
w y k s z ta łc e n ie  n ie p e łn e  
w y ż s z e  p o z n a  p a n ią  d o  
la t  50 z d e c y d o w a n ą  n a  
m a łż e ń s tw o . O fe r ty :  B iu  
r o  O g ło sze ń , S zcze c in  
4534.

R O Ż N E

T E L E W IZ Y J N E  P o g o to -  B Ł A M  ła p k i  k a r a k u lo -  
w ie . in ż .  C z e rn e c k i, t e l  we,- c z a rn e , s p rz e d a m . 
381-51. 4730-G T e l.  708-11. 4515-G

T E L E w r z Y J N E  P o g o to ­
w ie ,  te l.  459-59, Ł a z a ro -  
n e k . 2565-G
P O G O T O W IE  T e le w iz y j ­
n e  Z U R T , u l .  O b r .  S ta ­
l in g ra d u  12, te l.  356-96, 
o d  g o d z . 8—20. Z a  e k s ­
p re s  d o d a tk o w a  z a p la ta  
t y lk o  25 p ro c . k o s z tó w  
r o b o c iz n y . 6 -m ie s ię c z n a  
g w a ra n c ja  n a  d o k o n a n ą  
n a p r a w ę !  476-K

S Z A R F Y  d o  w ie ń c ó w  i 
w ią z a n e k  w y k o n u ję .  A r ­
m i i  C z e rw o n e j 40. te l.  
344-66. 44119-G

M Z  ES 175/2 — k u p ię .
O fe r t y :  B iu r o  O g ło sze ń , 
S z c z e c in  p o d  452«.

S P R Z E D A Ż

P U D E L K I ro d o w o d o w e  
sprze da m ,- u l .  Ł o k ie b k a  
31—28. 4391-G
„S Y R E N Ę ”  102, s p rz e ­
d a m . S ta rg a rd , te l.  52-14 
p o  g o d z . 15.

W Ó Z E K  g łę b o k i, a n g ie l­
s k i,  sp rze d a m , s z c z e c in , 
R e y m o n ta  36—3, te le fo n  
730-29. 4518-G

S Z A F Ę  3 -d rz w io w ą , b i ­
b l io te c z k ę  i  ta p c z a n  
1 -o s o b o w y  w  d o b r y m  
s ta a iie  — s p rze d a m . T e l. 
374-28, go dz . 15—17.

4521- G
IM P R A N IL  C H W  F e s t 
100 k g  — s p rz e d a m . 
O f e r t y : B iu ro  O g ło szeń , 
S zcze c in , po d  4525.

L O K A L E

P O K Ó J  n ie u m e b lo w a m y  
o d n a jm ę  s ta rsze j p a n i. 
u l .  Ś w ie rk o w a  3-a (L a ­
s e k  A r k o ń s k i) .  4121-Pr

P R A C U J Ą C A , p o  s tu ­
d ia c h  po az iu ku je  n ie fc rę - 
p u ją c e g o  p o k o ju  w  ś ró d ­
m ie ś c iu ,  G u m ie ń c a c h . 
T e l.  363-50, p o  16. 4519-G

K O N IN  — M -3 , n o w e
b u d o w n ic tw o , k o m fo r t o ­
w e , z a m ie n ię  na  p o d o b ­
n e  w  S zcze c in ie . W ia d o ­
m o ś ć  : S zcze c in , te le fo n  
62-222, p o  godz. 17.

4522- G

M A Ł Ż E Ń S T W O  z n ie m o  
w lę c ie m  p o s z u k u je  p o ­
k o ju  z  u ż y w a ln o ś c ią  
k u c h n i  n a  o k re s  ro k u . 
O fe r ty :  B iu r o  O g ło szeń , 
S zcze c in  4526.
M -3  z g a ra ż e m  w  n o ­
w y m  b u d o w n ic tw ie ,  za ­
m ie n ię  n a  M -3  i  k a w a ­
le rk ę . T e l. 82-12-32, da w o  
n ić  o d  go dz . 17. 4520-G

Z G U B Y

J A N  B E D N A R S K I z g u ­
b i ł  le g ity m a c ję  z w ią z ­
k ó w  z a w o d o w y c h  n r  
0055346, w y d a n ą  p rze z  
Z w . M a r y n a rz y  i  P o r ­
to w c ó w . 4804-G
T A D E U S Z  T O C Z K O  zgu 
b i ł  le g ity m a c ję  s tu d e n c ­
k ą  A R .

4796-G
Z G U B IO N O  p rz e p u s tk ę  
p o r to w ą  n r  11855 n a  n a ­
z w is k o  K a z im ie rz  S ze w - 
cz-uk. 4794-G
S T A N IS Ł A W  B O S K O  
z g u b ił  le g ity m a c ję  s łu ż ­
b o w ą  w y d a n ą  p rz e z  W y ­
d z ia ł O ś w ia ty .  4789-G 
30 .III.73 r .  z g in ą ł b ia ły  
o w c z a re k  n iz in n y ,  ż ó łta  
o b ro ż a . Z n a la z c ę  w y n a ­
g ro d z ę . O d p ro w a d z ić :  u l. 
K o w n i k a  15—9. 4786-G
5 B M . w  o k o l ic y  L a ­
s k u  A r k o ń s k ie g o  z g in ą ł 
p ie s  ra s y  o w c z a re k  a l­
z a c k i w  k a g a ń c u . P ie s  
je s t  w  t r a k c ie  le c z e n ia . 
P ro s z ę  o  w ia d o m o ś ć : 
te ł.  728-73. 4766-G
S K R A D Z IO N O  p rz e p u s t­
k ę  s to c z n io w a  n a  n a z w i­
s k o  K r z y s z to f  W a s ilu k .

4744-G
Z Y G M U N T  S Z E W C  Zgła 
sza z g u b ie n ie  p rz e p u s tk i 
p o r to w e j n r  14358, w y ­
s ta w io n e j p rz e z  Z a rz ą d  
P o r tu  S zcze c in . 4747-G 
Z G IN Ą Ł  p ie s  s e te r  g o r ­
d o n  (c z a rn y ) .  O d p ro w a ­
d z ić  za  w y n a g ro d z e ­
n ie m  : S zcze c in , a l.  A r ­
m i i  C z e rw o n e j 20—3, te l.  
273-95 . 4752-G
4.IV .73 r .  w  o k o l ic y  u l. 
5 L ip c a  z g in ą ł p ie s  o w ­
c z a re k  a lz a c k i,  m a ś c i 
c z a rn e j, ła p y  ja s n e . Z n a ­
la z c ę  p r o s i s ię o  o d p ro ­
w a d z e n ie  p sa  za w y s o ­
k im  w y n a g ro d z e n ie m . 
A d re s :  5 L ip c a  7—W.

4755-G

Sprzedaż przecenionych 
wanien i zlewozmywaków
po k o rzys tnych  cenach d la  o d b io r­
có w  in d y w id u a ln y c h  odbędzie  się 
w  d n iu  12 k w ie tn ia  b r. w  godzinach  

od 8 do 16 w

H U R T O W N I
A R T Y K U Ł Ó W  M E T A L O W Y C H  
I  E L E K T R O T E C H N IC Z N Y C H  

„ E L M E T “ 
w  S z c z e c i n i e  

na terenie magazynu n r 4 
przy u l. G dańskiej 6 a i b.

1705-K

Pracownicy poszukiwani
S z c z e c iń s k ie  P rz e d s ię b io rs tw o  B u d o w n ic tw a  
O g ó ln e g o  n r  1 w  S z c z e c in ie  z a t ru d n i  n a  s ta łe  
z te re n u  Ś w in o u jś c ia  w  D W  „ G r o d e k ”  w  Ś w in o ­
u jś c iu  z d.n. l .V I .7 3  r . s ze fa  k u c h n i,  k u c h a r k i ,  
p o m o ce  k u c h e n n e , k e ln e r k i ,  s p rz ą ta c z k i i  e k o ­
n o m is tę  do  s p ra w  ż y w ie n ia . Z g ło s z e n ia  p r z y j ­
m u je  k ie r o w n ik  D W  „ G r o d e k ”  Ś w in o u jś c ie  u l.  
C h ro b re g o  35 te l.  25-18. 1626-K

R e fe re n ta  t r a n s p o r tu  z a t ru d n i  n a ty c h m ia s t  
S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e . W y m a g a n e  
w y k s z ta łc e n ie  te c h n ic z n e  s a m o c h o d o w e . W a ru n ­
k i  p ra c y  i  p ła c y  d o  u z g o d n ie n ia . Z g ło s z e n ia : 
S zcze c in , p l.  H o łd u  P ru s k ie g o  8 I I  p „  p o k ó j 23 
—  D z ia ł A d m in is t r a c j i .

S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  D ro b ia rs k ie ,  u l.  K a s z u b s k a  
5 z a t ru d n ią  g łó w n e g o  m e c h a n ik a , d w ó c h  p r a ­
c o w n ik ó w  w  d z ia le  z a o p a trz e n ia , k ie r o w n ik a  
d o m u  w c z a s o w e g o  w  W is e łc e , e le k t r y k a  k o n ­
s e rw a to ra , d o z o rc ę , 4 d r o b ia r k i  d o  Z a k ła d u  P r o ­
d u k c j i  H o d o w la n e j w  S ie ra k o w ie  k /T a n o w a . 
I n fo r m a c j i  te le fo n ic z n y c h  u d z ie la  d z ia ł k a d r  
te l.  748-91 i  p r z y jm u je  o fe r ty  S zcze c in , u l. 
O s tr a w ic k a  2. 1619-K

T e c h n ik ó w  — te c h n o lo g ó w  d o  p r a c y  w  d z ia le  
n o r m o w a n ia  z a t ru d n i  O k rę g o w e  P rz e d s ię b io r ­
s tw o  P rz e m y s łu  D rz e w n e g o  w  S z cze c in ie . W a ­
r u n k i  p r a c y  i  p ła c y  d o  u z g o d n ie n ia . Z g ło s z e ­
n ia  n a le ż y  k ie ro w a ć  n a  a d re s : O k rę g o w e  
P rz e d s ię b io rs tw o  P rz e m y s łu  D rz e w n e g o  w  Szcze­
c in ie  u l .  S z y m a n o w s k ie g o  4a, te le fo n  25-432, 
21-281, d z ia ł o s o b o w y . 1625-K

p o c z t o S r 70-I952 R E D A G U ŻlF  KOI F r n i m S«, W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  w  S zcze c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A : 70-550 S zcze c in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8,
L E F O N Y ?  c e n tra la  430 21 - s S i S a r i f t  ^ ? d  Z V Cz,a p h ń s k l  i r e c a k to r  n a c z e ln y ) ,  M . S z y m c z y k  ( s e k re ta rz  r e d a k c j i ) ,  J . T im e n , E. W itu s z y ń s k i,  A . Z b o ro ń  T E -
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P O C Z Ą T E K . . . Czas zmienić decyzją

Buldożer w  SFN
B U L D O ŻE R  N A  P L A C U  Szczecińskiej Fabryk i Narzędzi w  

Dąbiu to zwiastun lepszych czasów, zwiastun nowości. Zn ikną  
budy i budki, fabryka zm ieni swoje oblicze i  gościnniej będzie 
przyjm ow ać swych pracow ników.

S N U J Ą  S IĘ  te  m arzen ia , na n ym  i  je d y n y m  w  k ra ju  p ro du - 
ra z ie  sk rom n ie , w  gab inecie  d y - centem  urządzeń m agnetycz- 
re k to ra  z udz ia łem  p rz e w o d n i- nych. K o m b in a t „P o n a r-B ia l“  
czącego ra d y  z a k ład o w e j. Już w  p rzeznaczy ł na ro zw ó j Szczeciń- 
ty m  b ow iem  ro k u  p rzyg o to w an a  s k ie j F a b ry k i N a rzędzi k w o tę  w  
zostan ie  d oku m e n ta c ja  n ow ych  wysokości. 192 m in  zł. O czyw iś - 
o b ie k tów . N ie  za b rakn ie  w  n ic h  c ie  po ro k u  1975. 
fu n k c jo n a ln y c h  i  este tycznych  a  CO N A  D Z IŚ ?  N ie  b y ło  w  
urządzeń  so c ja lnych  d la  za łog i. S FN  urządzeń soc ja lnych . N ie  
Będzie  ich  w reszc ie  pod  -dostat- b y ło  p o k o jó w  śn iadań. N ie  by ło  
k ie ra , na ra ia rę  po trzeb  i  p e r- t ra d y c j i w y d a w a n ia  p o s iłkó w  
s p ek tyw  ro z w o jo w y c h  te j fa b ry -  regeneracy jnych . W  c iągu 2 o 
k i,  k tó re j a m b ic ją  je s t być  p e ł-

noczenie P rze ds ię b io rs tw  Pań­
s tw o w ych  i  P rzem ys łu  Tereno­
wego. Razem z załogą S FN cze­
k a m y  na  odpow iedź, ( tu r)

P R ZE D  k ilk u n a s tu  d n ia m i p i-» ” 
s a liśm y  na tem a t konieczności 
u p o rzą dko w a n ia  oznakow an ia  
poz iom ego szczecińskich  je zdn i. 
S yg n a liz o w a liś m y  w p ro w a dze ­
n ie  na p rze jśc ia ch  d la  pieszych 
m a łego  „u s p ra w n ie n ia “ . Cho­
d z iło  o stosowanie strzałek w y ­
znaczających kierunek drogi 
d la  pieszych (jednocześnie 
u z n a liś m y  to  za m o ż liw ość  za­
oszczędzenia d e fic y to w e j fa rb y ) .

Z p rzy je m n ośc ią  o d n o to w u je ­
m y  (pa trz  zd jęcie), że ten  ty p  
ozna kow an ia  zosta ł ju ż  w p ro ­
w a dzony na w ie lu  jezdn iach , 
m . in. na u l .  W ie lk ie j.  N a m ar­
ginesie pragniem y jeszcze przy­
pomnieć o konieczności do­
kładnego przeanalizowania usy­
tuow ania niektórych przejść dla  
pieszych. Przede w s zys tk im  
ch od z i nam  o to, a by  n ie  k o l i­
d o w a ły  one z ru ch em  ko ło ­
w y m . N a  w ie lu  skrzyżow a­
n ia ch  k ie ro w c y  z konieczności 
muszą za trzym yw a ć  się na 
p rze jśc ia ch  dla pieszych, b y  
p rzepuśc ić  sam ochody jadące 
u lic ą  z p ie rw szeństw em  jazdy . 
T y m  sam ym  dochodzi często do 
s ło w n ych  „k o n f l ik tó w “  m iędzy 
p ieszym i a k ie ro w c a m i. W a rto  
W ięc z m ie n ić  ten  stan rzeczy.

(z)
Foto: T . W it.

PRZED TYGODNIEM 

KULTURY NA JEZDNI

na kredyt I
N IE  T Y L K O  w  okres ie  t rw a ­

n ia  dorocznego T yg od n ia  K u l tu ­
ry  na Je zdn i p ro w a d z i się 
w zm ożoną  a k c ję  dotyczącą za­
p e w n ie n ia  bezp ieczeństwa . na 
d rogach. Znaczn ie  w cześn ie j w  
c a łym  w o je w ó d z tw ie  p rzys tą ­
p ion o  do szko len ia  m łodzieży, 
u m o ż liw ia ją c  je j  jednocześn ie  
zd aw a n ie  egzam inów  na k a rtę  
ro w e ro w ą . P iękna  to  in ic ja ty w a , 
k tó ra  cieszy się znacznym  za in ­
te reso w a n iem  w  w ie lu  szkołach. 
N ic  dz iw nego , skóro  każdy  m ło ­
d o c ia n y  row erzys ta , czy pos ia ­
dacz m o to ro w e ru  m u s i le g ity ­
m o w a ć  się ty m  p ie rw s z y m  p ra ­
w e m  ja z d y  —  k a rtą  ro w e ro w ą .

W ła ś c iw ie  m ożna b y  skończyć 
na te j la kon iczn e j in fo rm a c ji.  
Jest je d n a k  pew ne „a le “ . 
O tóż m łodz ież, po zd an iu  egza­
m in u , je s t n ie m ile  zaskoczona. 
Egzam in zdaje n iejako na k re ­
dyt. N ie  otrzym uje k art row ero­
wych. N ie wiadom o też kiedy  
dotrą do ich rąk. P rzyczyna  jes t 
ja k  n a jb a rd z ie j p roza iczna . N ie  
m a d ru k ó w  k a r t  ro w e ro w ych . 
E gza m in a to rzy  są bezradn i. D la ­
czego w ię c  p rz y  ta k  m asowej 
a k c j i  szko len io w e j zapom ina  się 
o  pod s taw o w ym  akcencie  ja k im  
je s t w ręczenie  tego d la  m łod z ie ­
ży ważnego d o k u m e n tu . K to  jest 
o dp ow ie dz ia ln y  za to  n iedopa ­
trz e n ie ? ! (z)

Jazz w „Kontrastach”
N A  z a p ro s z e n ie  J a z z -c lu b u  ..K o n  

t r a s t y ”  g o ś c i w  S z c z e c in ie  w i r -  
tu o z - p ia n is ta  ja z z o w y  M ie c z y s ła w  
K o s z . k t ó r y  w y s tą p i  d z iś  w  K l u ­
b ie  o godz. 21. P o n a d to  o d b ę d z ie  
s ię  k o n c e r t  g r u p y  „S to w a r& Jk ' o ra z  
k .Q u id a m  Jazz  Q u a r te t ” .

„MODA POLSKA“ PO ROKU

Co nam zostało 
z luksusów?

W IO S N Ą  U B IE G Ł E G O  R O K U  otw arto pierwszy w  naszym  
mieście sklep „Mody Polskiej“ . I  ja k  zw ykle przy takich oka­
zjach bywa —  sypała się la w in a  obietnic przedstawicieli dy­
rekc ji tego przedsiębiorstwa (że sklep w yróżniał się będzie 
świetnym  zaopatrzeniem  i  obsługą klientów  postawioną na 
najwyższym  poziomie, itp, itd.).

O d te g o  c z a s u  m in ą ł  ju ż  p ra - a s o r ty m e n te m  i  w y tw o r n y m i  ma- 
w i e  r o k ,  c z a s  w ię c  n a  k o n f r o n -  S1? " ” * e k s p e d ie n te k  z  z a p o w ie -  
. . ,  ’. . . ,  . dzx ty c h  p o z o s ta ło  t y l k o  e k s k lu z y w -
t a c je  o b i e t n i c  Z t z w .  r z e c z y w i -  n e  w n ę trz e . A  m a n ie ry ?  N ie  gę ­
s to ś c ią .  n e r a l iz u je m y .  N ie  w s z y s tk ie ,  a le

w ie le  e k s p e d ie n te k  m a ta k ie ,  k tó -  
Z a c z n i jm y  od z a o p a trz e n ia . P r z y -  r y c h  n ie  m o żn a  to le r o w a ć  n a w e t  w  

zn a ć  trz e b a , że ró ż n i s ię  o n o  n ie -  p r o w in c jo n a ln y m  s k le p ik u ,  
z n a c z n ie  o d  te g o . co o fe r u ją  n a m , (zd a ń )
s k le p y  W P T O  lu b  W S S  „ S p o łe m ’ '

„ M o d z ie  P o ls k ie j ”  t r u d n o  d o szu ­
k a ć  s ię  ła d n ie js z y c h  u b ra ń , p ła sz ­
c zy  lu b  s u k ie n e k  n ie  m ó w ią c  ju ż  
o k o s z u la c h  m ę s k ic h . P o d o b n ie  
z re s z tą  rze cz  s ię  m a  w  o d n ie s ie n iu  
d o  k r a w a tó w ,  d a m s k ie j b ie l iz n y  
lu b  t a k ic h  d ro b ia z g ó w  — n ie m n ie j 
b a rd z o  is to tn y c h  — ja k  p a s k i do  
s p o d n i,  z k tó r y c h  n a jk ró ts z y m  (z 
w y ło ż o n y c h  na  p ó łc e )  w ią z a ć  m o ż ­
na  p a n ó w  w  p ę c z k i.

I  jeszcze  k i l k a  s łó w  o o b s łu d z e  
k l ie n tó w ,  k tó ra  — ja k  z a p e w n ia ­
n o  — m ia ła  b y ć  na  n a jw y ż s z y m  
h a n d lo w y m  p o z io m ie . J a k  je s t  rz e ­
c z y w iś c ie ?  Z a m ia s t o d p o w ie d z i — 
k i l k a  k w ia t k ó w  z  t e j  łą c z k i.

P rz e d  s to is k ie m  z d a m s k im i b lu ­
z e c z k a m i s c h lu d n ie  c h o ć  s k ro m n ie  
u b ra n a  k o b ie ta  p ro s i o p o k a z a n ie  
s w e te rk a  w  c e n ie  o k o ło  800 z ło ­
ty c h .  E k s p e d ie n tk a , p o  s ta k s o w a n iu  
w z ro k ie m  k l i e n t k i  o d  s tó p  d o  g łó w  
p y ta  ze z d z iw ie n ie m  i  n ie  u k r y w a ­
n a  n ie c h ę c ią : A  c z y  p a n i to  k u -  
p i?

P o d o b n ie  k la s y f ik o w a n e  są k l i e n t ­
k i  p r z y  s to is k u  z k o s m e ty k a m i.  Je ­
ś l i  p a n i w y g lą d a  w y tw o r n ie  — d o ­
s tą p i z a s z c z y tu  p o w ą c h a n ia  p e r ­
fu m . k tó r e  w z b u d z i ły  j e j  z a in te r e ­
s o w a n ie . J e ś l i  je d n a k  u b ra n a  je s t  
ra c z e j s k r o m n ie  b ę d z ie  m u s ia ła  z a ­
d o w o l ić  s ie  s tw ie rd z e n ie m  eksp e ­
d ie n t k i .  że p rz e c ie ż  p e r fu m y  są 
p lo m b o w a n e .

Z  re g u ły .  k l i e n t  sam  —  ja k  w  
k a ż d y m  in n y m  s k le p ie  —  p lą cze  
s ię  m ię d z y  w ie s z a k a m i z p rz e ró ż n ą  
o d z ie ż ą  b o  ( ja k  czasem  m a  o k a z ję  
u s ły s z e ć ) e k s p e d ie n tk a  p i l n u j e  
oso b ę  p r z y m ie r z a ją c ą  o d z ie ż  w  k a ­
b in ie .

S K L E P  m ia ł  b y ć  e k s k lu z y w n y :  z 
lu k s u s o w y m i to w a r a m i (n ie  t y lk o  
ze w z g lę d u  n a  ce n ę ), b o g a ty m

Przed nadaniem imienia

I  Praskiego Pułku Piechoty

Czyn uczniów
SP nr 2

J U Ż  N IE D Ł U G O  w  ra m a c h  ob  
c h o d ó w  X X X - le c ia  I.u d o w e g o  W o j' 
s ka  P o ls k ie g o  S z k o le  P o d s ta w o w e j 
N r  2 n a d a n e  z o s ta n ie  im ię  I  P r a ­
s k ie g o  P u łk u  P ie c h o ty .  U c z n io w ie  
s z k o ły  p o s ta n o w il i  z a s łu ż y ć  p ra c ą  
s p o łe c z n a  na  t o  z a s z c z y tn e  m ia n o . 
Z a n im  w ię c  n a s tą p i a k t  n a d a n ia  
im ie n ia ,  p o d ję l i  s ię  w y k o n a n ia  p ra c  
p o rz ą d k o w y c h  na  te re n ie  p rz y s z łe ­
go  P a rk u  K u l t u r y  i  W y p o c z y n k u . 
S p o łe c z n y  k o m ite t  b u d o w y  te g o  
p a r k u  w y z n a c z y ł im  te re n y  m ię d z y  
G łę b o k ie m  a O s o w e m  i  ju ż  pod 
k o n ie c  m a rc a  u c z n io w ie  o c z y ś c i l i  5 
h e k ta ró w  la s u , u p o r z ą d k o w a li  ś c ie ż ­
k i  i  p rz e s ie k i p rz e c iw p o ż a ro w e .

C z y n y  b ę d ą  k o n ty n u o w a n e  w  
k w ie tn iu ,  a w  m a ju  w s p ó ln ie  z ż o ł­
n ie rz a m i u c z n io w ie  S z k o ły  P o d s ta ­
w o w e j n r  2 p ra c o w a ć  b ę d ą  p r z y  
b u d o w ie  a m f i te a t r u  w  P a rk u  K a ­
s p ro w ic z a .

P o d e jm u ją c  z o b o w ią z a n ie , u c z n io ­
w ie  r z u c i l i  h a s ło , b y  m ło d z ie ż  z 
in n y c h  s z k ó ł n o s z ą c y c h  im io n *  b o ­
h a te ró w  L u d o w e g o  W o js k a  P o l­
s k ie g o . w łą c z y ła  s ie  d o  p ra c  sp o ­
łe c z n y c h  a a  rze cz  m ia s ta , (n iw )

s ta tn ic h  la t, s k ro m n y m i nader 
ś ro d ka m i adap tow ano  pom iesz­
czenia do  spożyw an ia  pos iłków , 
w  s ta ry m  m agazyn ie  u rządzono 
ś w ie tlic ę  d la  p ra c o w n ik ó w , k tó ­
rą  b ierze  pod sw o ją  opiekę 
ZM S . M ieśc i się w  n ie j czy te l­
n ia  i  ośrodek in fo rm a c ji te c h n i­
czne j. P ra co w n icy  ko rzys ta ­
ją  z p o s iłk ó w  re g en e racy jnych ; 
w k ró tc e  będą je  spożywać w  
n ow e j, b ud u jące j się stołówce.

T E N  n o w y  o b ie k t  s o c ja ln y  je s t 
p rz e d m io te m  s z c z e g ó ln e j t r o s k i  k ie ­
r o w n ic tw a  z a k ła d u . D o  k o ń c a  
c z e rw c a  m a  b y ć  o d d a n y  w  s ta n ie  
s u r o w y m . In s ta la c je  w e w n ę trz n e  
z le c o n o  z n a c z n ie  w c z e ś n ie j W o je ­
w ó d z k ie m u  P rz e d s ię b io rs tw u  U s łu g  
R e m o n to w o - B u d o w la n y c h  P rz e m y ­
s łu  i  H a n d lu .  F a k te m  je s t .  ż i 
p rz e d s ię b io rs tw o  to  p rz e s z ło  p e w  
ną  re o rg a n iz a c ję ,  n ie  z w a ln ia  g i 
je d n a k ż e  ona od  r e a liz a c ji  w cze ś ­
n ie j  p o d ję ty c h  z o b o w ią z a ń . T o te ż  
t r u d n o  n a m  je s t  zn a le ź ć  u z a s a d n ie ­
n ie  o d m o w n e j o d p o w ie d z i u d z ie lo ­
n e j  S F N  p rze z  W o je w ó d z k ie  Z je d ­
n o c z e n ie  P rz e d s ię b io rs tw  P a ń s tw o ­
w y c h  i  P rz e m y s łu  T e re n o w e g o . I n ­
w e s to ro w i t r u d n o  je s t  zn a le źć  
ty m  r o k u  n o w e g o  w y k o n a w c ę .

S T O Ł Ó W K A  S FN je s t zatem  
b ud ow ą  zagrożoną, zagrożoną w  
w y n ik u  n ie  w y w ią z y w a n ia  się z 
p od ję tych  zobow iązań  przez 
W o je w ó dzk ie  P rzeds ięb io rs tw o  
U s ług  R e m o n to w o -B ud ow lan ych  
P rze m ys łu  i  H a n d lu . S to łó w ka  
S FN  je s t ró w n ie ż  je d y n y m  od 
d aw n a  o czek iw an ym  ob iek tem  
s o c ja lnym  i  to  w ła śn ie  p ow inn o  
być  przede  w s z y s tk im  b rane  
pod  uw agę p rz y  p o d e jm o w an iu  
d e c y z ji p rzez W o je w ó dzk ie  Z je d

Notatnik szczeciński
▼  „ W S Z Y S T K O  O S T A T K U ”  — 

to  t y t u ł  k o le jn e g o  w y k ła d u  z c y ­
k lu  „ W ie d z a  o m o rz u ” , k t ó r y  w y ­
g ło s i k p t .  ż. w .  A n d r z e j  J a ś k ie w ic z  
dz iś  o go dz . 18.30. w  s a l i  n r  l i  
W y ż s z e j S z k o ły  M o r s k ie j.

▼  Z  O K A Z J I  z b l iż a ją c e j  s ię  2i 
ro c z n ic y  b i tw y  po d  S ie k ie r k a m i i 
w y z w o le n ia  S zcze c in a  M ie js k i  O d ­
d z ia ł S to w a rz y s z e n ia  P A X  z a p ra sza  
n a  s p o tk a n ie  z o f ic e r a m i I  i  I I  
A r m i i  L u d o w e g o  W o js k a  P o ls k ie g o  
m g r  Z . M a je w s k im  i  k p t .  Z . G r u ­
d z iń s k im ,  d z iś . 10 b m . o go dz . 19 
w  K lu b ie  p r z y  a l. M . B u c z k a  37 
(w e jś c ie  od  u l. M a z u rs k ie j) .

▼  O T W A R C IE  w y s ta w y  p t. „ P la ­
s ty k a  te a t r a ln a  w  S z c z e c in ie ”  n a ­
s tą p i d z iś  o  godz. 17 w  s a la c h  B W A  
w  Z a m k u . P o d cza s  o tw a r c ia  w y s tą ­
p ią  a k to r z y  P T D : N in a  G ru  d n i k ,  
W a c ła w  U le w ic z  i  W ie s ła w  Z w o *  
l iń s k i .

Kronika wypadków
W C Z O R A J  o  g o d z . 15.15 n a  u ł .

B u d z is z y ń s k ie j w p a d ła  p o d  c ię ż a ­
r ó w k ę  7 - le tn ia  A n n a  S. D z ie w c z y n ­
k a  z m a r ła  w  d ro d z e  do  s z p ita la .  
P o d o b n y , t r a g ic z n y  w y p a d e k  w y d a ­
r z y ł  s ię  w e  w s i P o rze cze , p o w . Ł o ­
bez. B a w ią c a  s ię  n a  p o d w ó rk u  7- 
le tn ia  D o ro ta  M . w p a d ła  p o d  k o ta  
p rz y c z e p y  c ią g n ik o w e j w  c h w i l i  
k ie d y  p ro w a d z ą c y  t r a k t o r  o jc ie c  
d z ie c k a  w y je ż d ż a ł z o b e jś c ia  n a  
d ro g ę . D o ro ta  M . z m a r ła  p o  p rz e ­
w ie z ie n iu  d o  P o g o to w ia  R a tu n k o ­
w e g o .

U  Z B IE G U  u l ic  M ic k ie w ic z a  i  P o - 
n ia to w » : ie g o  s a m o c h ó d  „W a rs z a w a ”  
n r  r e j .  M E  3083 p o t r ą c i ł  p rz e c h o d z ą ­
cą  p rz e z  je z d n ię  R o m a n ę  Ż . IC ob ie tę  
o d w ie z io n o  d o  s z p ita la .  „ D r o g ó w k a ”  
p ro s i ś w ia d k ó w  w y p a d k u  o z g ło sze ­
n ie  s ię  w  W y d z . K o n t r .  R u c h u  D ro ­
g o w e g o  K M  M O  S zcze c in , u ! K a ­
s z u b s k a  35, p o k . 13, te l.  307-346 W 
g o d z . 8—16.

K r ó t k o  p rz e d  g o d z . 22 n a  u i .  G ra ­
n ito w e j w p a d ł p o d  r u s z a ją c y  z 
p r z y s ta n k u  a u to b u s  M P K  4 7 -!e tn i 
S ta n is ła w  K .  M ę ż c z y z n a  d o z n a ł b a r ­
d zo  c ię ż k ic h  o b ra ż e ń  i  p rz e b y w a  w  
s z p ita lu .

P A T R O L  m i l i c j i  z a t rz y m a ł d z is ie j­
sze j n o c y , o k o ło  g o d z . 2, A d a m a  B . 
ła t  23, k t ó r y  w  „ K a s k a d z ie “  ś c ią g ­
n ą ł z r ę k i  z e g a re k  m a r y n a rz o w i 
g re c k ie m u . A m a to r  c u d z e j w ła s n o ś c i 
p o w ę d ro w a ł za  k r a t k i .  (ap )

W  ZPO  „Dana V9

JE S T  g o d z . 5.40. Z  t r a m w a jó w  
U n ii  „ 2 “  i  „ 3 ”  p r z y  a l. W y z w o le n ia  
(p r z y  z b ie g u  z  u l.  O d z ie ż o w ą ) w y ­
s ia d a  o lb rz y m ia  część p a sa że ró w , 
p r a w ie  s a m e  k o b ie ty .  T u t a j  m ie ś c i 
s ię  je d e n  z t rz e c h  o d d z ia łó w  Z a k ła ­
d ó w  P rz e m y s łu  O d z ie ż o w e g o  „ D a -  
n a “ .

U d a je m y  s ię  d o  z a k ła d o w e g o  b u ­
d y n k u .  P r z y  s z a tn i t ło k ,  p a n ie  ro z ­
b ie ra ją  s ię , z p o ś p ie c h e m  w ie s z ą ją  
p ła szcze , je s z c z e  trz e b a  p r z y w ita ć  
s ię  ze z n a jo m y m i,  z a m ie n ić  p a rę  
s łó w  o  sp ra -w a ch  d n ia  c o d z ie n n e g o . 
S z a tn ia rk a  p . L e o n a rd a  K o w a ls k a  
u w i ja  s ię  p o m ię d z y  w ie s z a k a m i.  Z  
k a ż d ą  m in u tą  p r z y b y w a  p ra c o w n ic ,  
w  c ią g u  p ó ł g o d z in y  tr z e b a  o b s łu ­
ż y ć  o k . 500 o só b . W  z b y t  c ia s n e j 
s z a tn i je s t  to  b a rd z o  t r u d n e  z a ję ­
c ie .

B r a k u je  k i l k u  m in u t  d o  go dz . 6. 
W in d a  n ie  n a d ą ża  d o w o z ić  p ra c o w ­
n ik ó w .  C i c o  p r a c u ją  n a  n a iw y ż -

Z PODWÓRKA TEMIDY

Gdy zaczynajq się schody...
D Z IE Ń  te n  c h o ć  k r ó t k i ,  bo  z i ­

m o w y .  n a  d łu g o  p o z o s ta n ie  w  p a ­
m ię c i A le k s a n d r a  C h .

B y ło  w cze sn e  p o p o łu d n ie , .g d y  d o  
je g o  m ie s z k a n ia  z a p u k a ł k o le g a . 
W iz y ta  ty m  m ils z a , że gość p r z y ­
b y w a ł  z p ó ł l i t r e m  ro z g rz e w a ją c e g o  
p ły n u .  G d y  z b u te lk i  w y j r z a ło  d n o , 
za c z ę ło  s ię  r o b ić  ja k o ś  n u d n o . P o ­
s ta n o w i l i  w ię c  w y ru s z y ć  n a  m ia ­
s to .

— P a n o w ie , m o że  p o  je d n y m  — 
z a p ro p o n o w a ł k tó r y ś  z g r u p y  m ło ­
d z ie ń c ó w  s to ją c y c h  n a  u l ic y ,  p o k a ­
z u ją c  na  z a c h ę tę  b u te lk ę  w in a . 
A le k s a n d e r  C h. c h ę tn ie  s k o rz y s ta ł.  
Z n a jo m o ś ć  zo s ta ła  z a w a r ta  i  w  d a l­
szą d ro g ę  r u s z y l i  ra ze m . G d y  po  
p e w n y m  czas ie  d w ó c h  m ło d z ie ń c ó w  
o d łą c z y ło  s ię , p o z o s ta li z a p ro p o n o ­
w a l i :

— A  m o że  p o s z l ib y ś m y  s ię  gd z ie ś  
w s p ó ln ie  p o b a w ić ?  A le  a n i A le k s a n ­
d e r  C h ., a n i  je g o  k o le g a  n ie  w y ra ż a l i  
o c h o ty  n a  ta ń c e . B y ło  j u ż  c ie m n o , g d y  
m i j a l i  je d n ą  z b ra m  p r z y  a l.  M a r ia ­

n a  B u c z k a . W ów czas  je d e n  z  m ło ­
d z ie ń c ó w , R e m ig iu s z  S o b c z y k , p o ­
n o w i ł  p ro p o z y c ję : — W s tą p c ie  d o  
m n ie . O g o lę  s ię  t y l k o  i  w y s k o c z y ­
m y .

N a  m o m e n t w s z y s c y  p rz y s ta n ę li.  
W  d o ść  d z iw n y m  s z y k u : n a  p rz o -  
d z ie  S o b c z y k , p o te m  d w a j  p r z y g o d ­
n i  z n a jo m i,  na  k o ń c u  n ie ja k i  H e n ­
r y k  S ie k . S o b c z y k  w y c ią g n ą ł  z  k ie ­
s z e n i nó ż  i  k o m e n d e ro w a ł:

— W c h o d ź c ie  d o  b r a m y ,  b o  ja k

A le k s a n d e r  C h . i  je g o  k o le g a  n ie  
m ie l i  w y jś c ia .  D ro g ę  o d w ro tu  za ­
g ra d z a ł im  S ie k . W e s z li S k o ń c z y ła  
s ię  z a b a w a , z a c z ę ły  s c h o d y . S c h o ­
d y .  p o  k tó ry c h  iś ć  m u s ie l i  ju ż  
w b r e w  s w o je j w o li . . .

W  z a n ie d b a n y m  p o k o ju  le ż a ł n a  
k o z e tc e  w ła ś c ic ie l m ie s z k a n ia  K a ­
z im ie rz  L e o n ie c . D a le j a k c ja  p o to ­
c z y ła  s ię  w a r tk o .  A le k s a n d e r  C h. 
p o c z u ł s iln e  u d e rz e n ie  b u te lk ą  w  
g ło w ę , p a d ł na  p o d ło g ę . R z u c i l i  s ię  
n a  n ie g o  w s z y s c y : S o b c z y k , S ie k

i  L e o n ie c . T a k  d łu g o  o k ła d a l i  p ię ­
ś c ia m i d o p ó k i n ie  s t r a c i ł  p r z y to m ­
n o ś c i. K o le d z e  A le k s a n d r a  C h . 
u d a ło  s ię  z b ie c .

N a p a s tn ic y  p r z e trz ą s n ę li  k ie s z e n ie  
n ie p r z y to m n e j  o f ia r y .  z r a b o w a li  
2,5 ty s .  z ło ty c h  i  3 d o la r y ,  a n a ­
s tę p n ie  p o d z ie l i l i  s ie  łu p e m . O b e c ­
n ie  s p r a w ie d l iw ie  d z ie lą  los . Sąd 
W o je w ó d z k i s k a z a ł R e m ig iu s z a  S o b ­
c z y k a  (u r .  1947 r . )  n a  8 l a t  p o ­
z b a w ie n ia  w o ln o ś c i K a z im ie rz a  
L e o ń c a  (u r .  1950 r . )  n a  6 la t  p o ­
z b a w ie n ia  w o ln o ś c i.  a  H e n ry k a  
S ie k a  (u r .  1941 r . )  na  7 la t  p o z b a ­
w ie n ia  w o ln o ś c i.  S ą d  N a jw y ż s z y , 
r o z p a t r u ją c y  s p ra w ę  w  I I  in s ta n ­
c j i  u t r z y m a ł w y r o k  S W  w  o d n ie ­
s ie n iu  d o  osk . o sk . S o b c z y k a  i 
L e o ń c a . n a to m ia s t  — na  w n io s e k  
p r o k u r a to r a  — z m ie n i ł  o rz e c z e n ie  
w  s to s u n k u  d o  o s k . S ie k a . U t r z y ­
m u ją c ,  że p o p e łn i ł  o n  p rz e s tę p s tw o  
w  w a r u n k a c h  r e c y d y w y  p o d w y ż s z y ł 
m u  w y m ia r  k a r y  d o  9 l a t  p o z b a ­
w ie n ia  w o ln o ś c i,  ( jz )

s z y c h  p ię t r a c h  ja d ą ,  re s z ta , m u s i Iśd 
p ie szo . Jeszcze w  o s ta tn ie j c h w i l t  
w p a d a ją  z a d ysza n e  d w ie  k o b ie ty .

—  M u s im y  n ie ra z  d łu ż e j c ze k a ć  n a  
t r a m w a j — w y ja ś n ia ją .

W  z a k ła d z ie  ru s z a  p ra c a . W łą cza ­
ne  są m a s z y n y , ro z p o c z y n a  s ię  p ro ­
d u k c ja  s u k ie n e k , p ła s z c z y , k o s t iu ­
m ó w . A le  o to  10 m in u t  p o  go dz . 8 
z ja w ia ją  s ię  t r z y  p ra c o w n ic e . P y ta ­
m y  o p rz y c z y n y  s p ó ź n ie n ia .

—  M ie s z k a m  d o s y ć  d a le k o  —  p r z y  
u l .  B a n d u rs k ie g o , a tu  n a  d o d a te k  
„ m ó j ”  ż ło b e k  (m ie s z c z ą c y  s ię  p r z y  
u l .  K a d łu b k a )  z a m k n ię ty  — o d p o ­
w ia d a  p a n i Z o f ia  O s k ro b a . —  N ie  
m ia ła m  co  z r o b ić  z  d z ie c k ie m .

Z a g lą d a m y  je szcze  n a  sa le  p r o ­
d u k c y jn e .  91 p ro c . o só b  z a t ru d n io ­
n y c h  w  p r o d u k c j i  to  k o b ie ty .  A le  
n a  k r o jo w n i  s p o ty k a m y  a ż  7 p a ­
n ó w .

—  T u  p r a c u je  n a jw ię c e j m ę ż c z y z n
— m ó w i p ra c u ją c a  w  ty c h  z a k ła d a c h  
26 la t  b r y g a d z is tk a  p a n i B o g u m ita  
S a c h a ru k .

N a  w ó z k a c h  b a g a ż o w y c h  b e le  i n ­
d y js k ie g o  je d w a b iu ,  k r e m p l in y ,  są 
ró w n ie ż  t k a n in y  z k tó r y c h  b ę d z ie  
s z y ta  o d z ie ż  d o  N R F  i  C ze ch o s ło ­
w a c j i .  N a  w s z y s tk ic h  s a la c h  p ro ­
d u k c y jn y c h  p r z y s tę p u je  s ię  d o  s z y ­
c ia  n o w y c h  u b io ró w , k tó re  w k ró tc e  
z n a jd ą  s ię  w  s k le p a c h . (bo s)

Wystawa Przeciwalkoholowa
w  Szczecinie

D Z IŚ  o  g o d z . 16 w  Z a m k u  K s ią ­
ż ą t P o m o rs k ic h  o tw a r ta  z o s ta n ie  
z o rg a n iz o w a n a  p rz e z  S p o łe c z n y  K o ­
m ite t  P r z e c iw a lk o h o lo w y  w y s ta w a  
o b ra z u ją c a  z ja w is k a  p i ja ń s tw a  i  a l­
k o h o liz m u  o ra z  s k u t k i  n a d u ż y w a ­
n ia  a lk o h o lu .


